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~EGIONIE 
Przemy!.1 

Szczątki sprzed stuleci? 
W ubiegłym tygodniu pracow­

nicy wykonujący roboty przy osu, 
szanlu fundamentów budynku 
przy placu Na Bramie 8 w Prze­
myślu znalelU ludzkie szczątki 
ukryte zaledwie kilkanaście cerr 
tymetrów pod powierzchnią zie­
mi. 

Szerzej na str. 3 

Kto kupi Przemyśl? 
Od kilku lat wtadze Przemy' 

śla nie mogą uporać się z pro­
blemem miejskiego wysypiska. 
Problemem dla kaidej aglome­
racJi, nawet tak małej jak nasza, 
podstawowym. Jeśli w ciągu 
najbliiszego roku nie ruszy pla­
nowana budowa nowego wysy­
piska. kary za utytkowanie sta­
rego zrobią z przemyskich raJ­
ców bankrutów, a na miejskim 
budżecie - jak obrazowo wyra­
ził się jeden z naszych rozmów­
fEw - "siądzie" komornik ... 
t. , POdczas ostatniej Sesji Rady 
"II/Iiasta zarząd przedstawił kil· 
kustronicową informację o "sta­
nie zaawansowania prac · zwią­
zanych z nowym składowiskiem 
odpadów. 

Szerzej na ser. 4 

Apel 
Jarosław 

Z Inicjatywy Zarządu Koła 

Związku Kombatantów RP I SVoJP 
w Jarosławiu trwają prace nad 
opracowaniem tablicy pamiątko­
wej poświęconej żołnierzom zie­
mi Jarosławskiej, uczestnikom 
zwycięskiej bitwy o Monte Cas­
sino. 

Organizatorzy zwracają się z 
prośbą o pomoc w kompleto­
waniu nazwisk uczestników tej 
bitwy. Informacje zgłaszać moż­

na w terminie do końca wrze­
f~nia br. w siedzibie Miejskiego 
Komitetu Ochrony Pamięci 
Walk i Męczeństwa w Jarosla­
wiu . Rynek 1 lub w siedzibie 
Zarządu Koła Związków Kom­
batantów RP i BWP, ul. Czar­
nieckiego 2, w każdy czwartek 
od 9 do 13. 

Marszałek incognito 
Niespodziewaną wizytę złożył 

w ubiegłym tygodniu w wojewódz­
twie przemyskim marszałek Sej­
mu Józef Zych. Jak udałO nam 
się dowiedzieć, wizyta miała cha­
rakter nleoficjalny. Nie wiedział 

o niej ani wojewoda przemyski, 
ani podlegli mu urzędnicy. Mar­
szatek odb~ał bowiem pr~at­

ną podróż, przy okazji której za· 
trzymał się na krótko w Jarosła­
wiu I Przemyślu. 

Odwiedził m.in przemyski 
pddział Radia Rzeszów I para­
fię greckokatolicką w Jarosła­
wiu. Spotkał się tutaj z probo­
szczem ks . Bogdanem Pra­
chem. 

PÓłgodzinna wizyta w parafii 
obrządku bizantyjsko-ukraiń­
skiego upłynęla na rozmowach 
o przygotowaniach do obcho­
dów 40D-lecla Unii BrzeskieJ. 

Józef Zych po otrzymaniu za­
proszenia obiecał wziąć udział 
w sierpniowych uroczysto­
ściach. 

Alkoholowa libacja na przemyskim osiedlu Kazanów zakończyła się tragedią 

Bestialskie pObicie 
Duia ilość alkoholu 

wypita tego popołudnia 
i wieczoru odebrała mu 
możliwość samokontroli. 

Na kilkanaście minut 
zanikły w nim wszelkie 

ludzkie uczucia. 
W pijackim amoku 

zmaltretował kompana, 
z którym przed 

momentem pił z jednego 
kieliszka. 

Robert P. skończył w 
czerwcu osiemna~cie 
lat. Był najstarszy z ro­

dzeństwa . Od najmlodszych lat 
ciągnęło go do złego. Nauka nie 
szła mu naj lepiej . Ciągłe skargi 
nauczycieli i jego ko legów. 
którym dokuczał sprawiały. że 
matka co jaki§ czas odwiedzała 
gabinet dyrektora wysłuchując 
co leż zmajstrował jej syn. Ro­
bert rzadko przebywał w towa­
rzystwie swoich rówieśników. 
Zdecydowanie wolał t.rochę 
starszych od siebie. którzy po­
częstowali go papierosem lub 
postawili piwo. W ich kręgach 
zdobywał wykształcenie i prze­
chodził tzw. szkołę życia. Z cza­
sem ugruntował swoją pozycję 
w gronie osiedlowej braci, dla 
której. jedyną rozrywką było 
nocne hałasowanie wśród blo­
ków i pic ie alkoholu. Przestęp ­
czą karie rę zaczął jak wielu mu 
podobnych: od drobnych wła­
mań i kradzieży. 

Po raz pierwszy za taki wła­
śnie czyn s tanął przed Sądem 
dla Nieletnich w 1992 roku. Z 
czasem brnął coraz dalej. Odpo­
wiadał m.in. za napa~ć na funk­
cjonariusza policji oraz za bru-

talny rozbój,jakiego dokonał na 
wracającej ze szkoły dziew­
czynce. Przez pewien czas prze­
bywał w ośrodku wychowaw­
czym, ale prowadzona tam re­
socjalizacja. jak miało się nie­
długo okazać, nie przynios ła 
oczekiwanych efektów. Towa­
rzyStwO z osiedla znów wciĄga­
ło gojak bagienne błoto. W mi ­
nioną sobotę. jak każdego dnia , 
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spotkał s ię z kumplami. Przez 
większość popołudnia wspólnie 
wałęsal i s ię bez celu po osiedlu. 
Raz byli koło garaży, innym ra­
zem obok sklepów, lo znów w 
pijalni piwa. K lo~ pr.tychodził , 
k toś znów odchodził. Grupa 
przez cały czas się. zmieniała. Za 
ost:l.ln ie znalezione w kiesze­
niach pien iądze kupili wódkę.. 
Gdy ta s ię skończyła pnyszła 
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ochota na naStępną . Około go­
dziny 20 w grupie około 6 osób 
Siali na tarasach pod skJepami 
od strony ulicy Opalińsk iego. 
Zastanawiali s ię w jaki sposób 
skombinować forsę na następ­
ną flaszkę. Wtedy to pod blok 
zajecha ł a taksówka. Wysiad ł z 
niej J I-Ietni Bogdan P. B ył lek· 
ko podpity. Nie miał czym za­
płacić za kurs. Powiedział kie-
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rowcy, że zaraz wróci i uregu­
luje rachunek. Przyszedł po 
chwil i, ale z pustymi rękam i . 
Śc iągnął więc z paJca złoty sy­
gnet i wręczył taksówkarzowi 
jako zadośćuczynieni e. 

Póiniej przyłączył s ię do sto­
jącej pod sklepem grupy. Znał 
kogoś spośród nich. W między­
czasie znalazło się i p6ł litra. 

ciąg dalszy na str. 2 

Og/oszenla 
I Reklamy 
do tygodnika 
żYcie Przemyskie 
przyjmują: 

PRZEMYŚL 
• Sekretariat redakcji, 
ul. B"arska 15. tel. 702200, 
70304 1. 703042, 
fax 707384 
• Biuro Podróży Samaj. 

ul. Franc iszkańska 2, 

lel./fax 787926 
• Sklep HIT, 
ul. Ratuszowa 10a 

JAROSŁAW 

• Oddział redakcji , 

pl. Mickiewicza lO. 

iel./fax 212034 
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"Specjalny" kierowca 
na bani 

30 lipca w Rakietnicy kierow­
ca specjalistycznego pojazdu 
Stanisław Sz. potrącił furman­
kę. Jadąca obok wolnicy kobie­
ta została ranna I trafiła do szpi­
tala a sprawca wypadku, u 
którego alkomat \'tYkazal 2,10 
promila alkoholu, zosta ł odwie­
ziony do policyjnej Izby zatrzy­
mań. 

Pajęczarz 

1 sierpnia nieznany Jeszcze 
.pajęczarz· skradł 1750 m ka­
bla napowietrznej Unii telefo­
niczneJ pomiędzy Sieteszą a 
Kańczugą. Telekomunikacja 
Polska S.A. (wlaścicielllnil) wy­
ceniła straty na około 25 tys. 

". 
Sam s iebie 
okradł 

W nocy z 31 lipca na 1 sierp. 
nla Michał G., zatrudniony jako 
dozorca na terenie budowy 
przejścia granicznego w Karczo­
wej. wyważył drzwi pilnowane­
go przez siebie magazynu I 
skradł materiały budowlane 
wartości około 500 zł. Dozor­
ca-złodzleJ został złapany, gdy 
swój łup wywoził ciągnikiem z 
terenu budowy. 

Na wiraiu 
3 sierpnia Stanisław D., ja­

dąc motocyklem na zakręcie w 
Cieplicach (gmina Adamówka) 
omijając samochód stojący na 
poboczu, zderzył się czołowo z 
nadjeżdtającym motocyklem, 
którym kierował Tomasz P. W 
wypadku najbardziej ucierpiał 
Stanisław D .. którego ze złama­
ną nogą odwieziono do szpita­
la. 

Małolat 
na wakacjach 

3 sierpnia przemyscy poll· 
cjanci zatrzymali na gorącym 
uczynku małolata, który z fiata 
125p (oczywiścje nie swojego) 
wymontowywał radioodtwa­
rzacz. Okazalo się, że sprytny 
małolat, który korzystał z wa· 
kacyjneJ przepustki z Zakładu 
Wychowawczego w Witkowie, 
tego samego dnia z Innego 
auta . śclągną ł · skrzynkę ja. 
błek. 

Nieostrożna 
piesza 

4 sierpnia na ulicy Jagielloń­
skieJ w Przemyślu, 4()'letnla 
mieszkanka Odessy weszła na· 
gle na jezdnię I zostala potrą­
cona przez samochód osobowy. 
Teraz nleostrotna piesza za· 
miast na bazarze spędzi kilka 
dni w szpitalu. 

Fiatem 
w fiata 

4 sierpnia w Jarosław iu 63· 
-letni kierowca fiata nie zacho­
wał należytej ostrożności i na 
lu ku drogi zjechał na lewy 
pas, gdzie zderzył się czoło, 
wo z małym fiatem . W tym 
wypadku najbardziej ucierpia­
ł a pasażerka pierwszego fia­
ta. 

ŻYCIE 
PRZEMYSKIE 
Dariusz I , 

te<m"", I 

myslaw Kocur, 
RedakCja 
skracania 

Przemyska świątynia okradziona po raz drugi 

Włamanie 
do archikatedry 

Przed dwoma tygodniami pisaliśmy o kradzieży 
do jakiej doszło 16 lipca w przemyskiej Bazylice 

Archikatedralnej . 

Przypomnijmy. Złodziej 
(złodzieje) dopuścili się 
św ięlokradztwa, kradnąc 

z cudownej figury Matki Bożej 
Jackowej dwie korony, które z 
materialnego punktu widzenia 
były bezwartościowe. Zginęły 
tylko repliki koron. których bez­
cenne oryginały spoczywają 
bezpiecznie w skarbcu. Po tym 
wydarzeniu katedra została za­
mknięta i zwiedzać ją można 
było tylko w wyznaczonych go­
dzinach. Policja poszukiwała 
sprawców. wierni modlili się 
pod okradzioną figurą , a tym­
czasem trzy tygodnie później w 
niedzie lę (4 sierpnia) znów na~ 
ruszono sacrum. 

Kościelny . który o godzinie 
15 przyszedł otworzyć świąty~ 
nię zobaczył. że boczne drzwi 
(od strony pałacu biskupiego) są 
otwarte. Szybko zo.r ientował 
się , że zasuwa zabezpieczająca 
drzwi została wyłamana i ma­
jąc w pamięci niedawną kra­
dzież szybko pobiegł sprawdzić. 
czy coś nie zg inęło. Ołtarz i ta­
bernakulum były nienaruszone. 
mikrofony leżały na swoim 
miejscu i wydawało się. że nic 
nie zginęło. Dopiero przy dokła­
dniejszej penetracji kościelny 
zauważył okradzioną skarbon­
kę umieszczoną przy drzwiach 
do zakrysti i. Kościelny czym 
prędzej zawiadomił proboszcza 
i razem przepytywali mieszka­
jących w pobliżu ludzi. Znale­
ź li się bowiem świadkowie, 
klóny widzieli szesnastoletnie­
go młodzieńca, szarpi ącego 
drzwiami. Inni widzieli podej­
nanego młodzieńca kręcącego 
się w pobliżu. Traf chciał, że 
podejrzany był w pobliżu i bez 
wię kszych prob lemów został 
zatrzymany. Doprowadzony 
przez kościelnego i przygod­
nych ludzi do kancelarii para­
fialnej młodzieniec mętnie się 

tłumaczył , ale - co podkreśłają 
świadkowie - zapytany o kra­
dzież zaprzeczył, że miał z tym 
cokolwiek wspólnego, ajcdynie 
wie, kto może być zamieszany 
w kradzież . 

Policja twierdzi, ~ sprawa jest 
zbyt świeża. by cokolwiek wyro­
kować, ale być może len ślad do­
prowadzi do ujawnienia spraw­
ców świętokradztwa. Jac 

Zdjęcia Jacek SZWIC 

Bestialskie pObicie 
cifli dalszy ze str. 1 
Uradowni tym faktem kompa­

ni przeszli pod blok Roberta. aby 
tam opróżn ić zawartoŚĆ butelki 
Ponieważ zachowywali się doś"ć 
głośno jeden z nich zapropono­
wał. aby przenieść się na schody 
za salą gimnastyczną przy Szko­
le Podstawowej nr6, Tak teżzro­
bili. Tam znów raczyli się alko+ 
holem, siłowali na rękę, ż.artowa­
li. Dochodziła północ. W pew+ 
nym momencie Bogdan miał 

powiedzieć do Roberta: Ty CWl'­

lu . Następnie dodał,żl' cały Ka­
:anów ro chI/je. Ten nie zdzier­
żył takiej obrazy. Skoczył do 
niego. Zaczęła się szamotanina 
i wymiana ciosów. Robert, choć 
młodszy, okazał się silniejszy. 
Powalił przeciwnika na ziemię. 
Kilka razy kopnął . Pozostali 
próbowali go odciągać, ale bez­
skutecznie . Gdy wreszcie lrochę 
ochłonął odszedł od ofiary. 
Wtedy któryś zapalił zapałkę. W 

, red. 
: I , skład 

Kuczma. Dział reklamy; kierownik Prze-

zastrzega sOOie prawo adiustacji I ewentualnego 
prezentowane w publikowanych materiałach nie 

a~~~~[, Ponadto ogiosze-t ponadto zastrzega 
SIP Przemyśl. 

jej słabym świetle zobaczyli za­
krwawioną twa,L. Bogdana P. 
Wziąwszy go pod ręce posadzili 
pod metalowymi drzwiami sali. 
Później odeszli kilkanaście me­
trów, aby wypalić papierosa. 
Najmłodszy z grupy, piętnasto­
latek, chciał wezwać pogoto­
wie. Nawet gdzieś by poszedł 
skorzystać z telefonu. Gdy wra­
cał do kumpli zobaczył jak Ro­
bert podbiegł do osun iętego na 
schody Bogdana i zaczął go ko­
pać nogą w twarz. Rzekomo 
skakał mu też po glowie. Co 
było dalej na razie nie wiado­
mo. W niedzielny poranek oko­
ło godziny 5.30 spacerujący z 
psem mężczyna znalAzł ciało , 
Bogdan P. leżał wpółskulony z 
zakrwawioną i zmasakrowaną 
t warzą. Już po godz ini e od 
zgłoszeni a tego faktu policja 
namierzyła sprawcę tego be­
stia lskiego pobicia. Spał w 
domu. Początkowo wszystkie­
go s ię wypierał. a później przy­
znał do winy. Został tymczaso­
wo aresztowany . Zmarły zosta­
w ił żonę i os ierocił dwójkę 
małych dzieci. 

I Dariusz DELMANOWICZ 

AKTUALNOŚCI 

REDAKTORA 

Brońmy się 
przed znieczulicą! 
Pewien mój znajomy wytknął mł, że za często zajmujemy 

się t7r:nataml patologicznymi: morderstwami, gwałtami, wy­
padkami I tak zwanym marginesem tycia. Jednakie jak tu nie 
zauwatać tych Zjawisk, skoro one reianie zagrażają spokojnie 
żyjącym ludziom w naszym mieście i regionie. Co tydzień w 
Kronice Policn'nejodnotowujemy skromną część v..ydarzeń kry, 
mlnalnych, których ofiarami bardzo często są Bogu ducha winni 
ludzie. Miniony tydzień przyniósł aż kilka takich Okropności. 
Czy to nie przerażające, że w środku miasta, w jednym z najlu­
dniejszych osiedli Przemyśla osiemnastolatek zakatował trzy­
dzlestojednoletniego mężczyznę? Mężczyzna osierocił tonę i 
dwójkę dzieci. To prawda, podobno sam szukał nieszczęścia, 
ale Jednak ... 

Czy to nie skandaliczne, ze na innym dutym osiedlu prze­
myskim, w piwnicy bloku mieszkalnego dwudziestotrzylatek 
napastował seksualnie sześcioletnią dZiewczynkę, gdy ta. nI­
czego nie podejrzewając, spokojnie szla pobawić się w pia­
skownicy z koleżankami? (byto to wprawdzie przed rokiem, 
lecz wyrok zapadł w minionych tygodniach). Zarówno Dariusz 
Delmanowlcz będąc na miejscu tragedii (tekst Bestialskie po­
bicie) jak i Olga Hryńkiw rozmawiając z rodzicami skrzywdzo­
nej na cale życie dziewczynki (tekst Elżunia) zaoszczędzili czy­
telnikom i rodzinom najdrastyczniejszych obrazów, 

Jak to możliwe, te w okresie kilku tygodni dwukrotnie po­
noć bardzo młodzi ludzie dopuścili się świętokradztwa w Bazy-' 
lice Archikatedralnej w Przemyślu? Jakie o tym nie pisać? Jak 
nie pytać wszystkich, którzy odpowiadają za nasze bezpieczeń­
stwo, C7:y do takich sytuacji musi ciągle dochodzić? Co w spra­
v.:ie bezpieczeństwa zrobiły i robią władze miejskie, wojewódz­
kie? Parlamentarzyści? Policja? 

Chociaż trzeba przyznać, że policja wykazała się dużą spraw­
nością, gcly;!: ctw6ch z trzecłl winowajców zdołała ująć. Aleto wsrr 
stko mało, gdyż problem tkwi moim zdaniem bardziej w prewen­
cji. Zdaję sobie sprawę. Ze odpowiedzi na te pytania nie są pro­
ste. Nie wszystko maina v.ytIumacZ)'Ć brakiem pieniędzy. 

. Odpowiedt jednak musi się znaletć, a szukać Jej powinny 
nie tylko wymienione powyżej instytucje, ale my wszyscy: ro­
dzice, katecheci, prokuratorzy. sędziowie, socjologowie, psy­
chologowie, dziennikarze, ludzie kultury. Tylko wówczas po- " 
czujemy się bezpiecznie w nastym mieście I regionie. Brońm: 
się przed znleczulicąl 
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AKTUALNOŚCI 

Szczątki 
sprzed stuleci? 

W ubiegłym tygodniu 
pracownicy wykonujący 
roboty przy oauszanlu 
fundament6w na 
posesji na placu Na 
a ramle 8 w Przemyślu 
znaletli ludzkie szczątki 
ukryte zaledwie 
kilkanaście 
centymetr6w pod 
powierzchnią ziemI. 

Na pierwsze koki trafio­
no po wybraniu kilku 
łopat ziemi. Spoczywa­

ły na głębokości około 15-20 
centymetrów. W miarę pogłę­
biania wykopaliska znajdowano 
kolejne szczątki . Były ułożone 
warstwami i jakby niedbale po­
rozrzucane. W wykopie prze­
prowadzono dokładne oględzi­
ny. Nie stwierdzono lam pozo­
s tałości Irumieo, obuwia an i 

odzieży. Wydobyte kości po­
wkładano do tekturowych pude­
łek , a następn ie przekazano do 
Zakładu P!lIamorfologii Woje­
wódzkiego Szpitala Zespolone­
go w Przemyśl u. Wstępne oglę­
dziny szczątków przeprowadził 
dr Wiesław Dudzik. Jego zda~ 
niem są to fragmenty szkieletów 
około 4 osób. 
Kośc i mogły (?) przebywać 

w ziemi około 50, 70 a nawet 

100 lat. Są lekkie, wys uszone 
i w niektórych miej scach po~ 
kryte wapnem. Nie ma na 
nich u szkodze ń mechanicz ­
nych. 

Na razie nie wiadomo. czy 
prowadzone będą specja li ­
styczne badania znaleziska. Fa~ 
chowe ekspertyzy są bardzo 
kosztowe i nie wiadomo, kto by 
za nie zapłacił. Z pewnośc ią 
jest to bardzo ciekawe i taje­
mnicze odkrycie. ale na jego 
temat powinni wypowiedzieć 
się ,.antropolodzy - uważa dr 
Dudzik. Wiadomo na pewno, 
że u zbiegu obecnej ulicy Sło~ 
wackiego i placu Na Bramie 
istn i ał kośc iółek . Wed ł ug 
źródeł historycznych w XV 
wieku ufundował go Andrzej 
Mrozowski . sekretarz królew­
ski. Obok niego znajdował się 
szpital. Tymczasem w jednym 
ze swych opracowań znany hi­
storyk August Fenczak twier­
dzi także, że funkcjonował tam 
niewielki cmenlarz rzymsko­
katolicki. gdzie grzebano ubo~ 
gich zmarłych . 

W 1986 roku pracownicy 
Muzeum Narodowego Ziemi 
Przemyskiej odkryli na dzie­
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W trosce o dziedzictwo kulturowe Pnemyśla 

Niedoinwesłowane 
ulice 

Rok temu radny Klubu Samo­
rządow.go M. Kuchciń.kl 

podJ. staranla o ujfCle w 
planach remontów najstar­
szych zabytkOWYCh uliczek 
Przemyłla. Efekt starań ok. 
zał .1, niewielkI. Prawdziwe 
perły przemy. kleJ Starówki 
nie zostały uj,te w budtecie 
z braku funduszy. 

Mimoto radny M. Kuchciń-
ski nie ustaje w monitowa­

niu władz miej skich i woje­
wódzkich o przeznaczanie 
większych funduszy na ratowa­
nie i remont zabytkowych ul ic i 
kamienic miasta. 
"abyśmy nie doczekali s i ę 

sytuacj i, że zamiast starego. ist­
niejącego jeszcze bruku w za~ 
bytkowych uliczkach, będziemy 
chodzić po jego imitacji, a za­
miast zabytkowych kamienic 
będz iemy oglądać ich mak.iety" 
- apeluje w liście o.twartym do 
mieszkańców Przemyśla. 

Zbiorowe petyc~e 

Jego ubiegłoroczny wniosek 
o ujęc ie w planach remontów na 
1996 rok dotyczył zabytkowych 
ulic miejskich Matejki, Kmity i 
Królowej Jlldwigi. Poparły go 
zbiorowe petycje mieszkańców 
tych ulic. 

Wniosek ten nie zos tał zre­
alizowany. Zdaniem radnego 
M. Kuchcińskiego szczególnie 
niedoinwestowane są ulice 
~r6dmieścia, a problem nie po~ 
lega jedynie na braku fund u­
szy. 

o dziedzictwo kulturowe Prze­
myśla wśród władz wojewódz­
kich i miejskich. 

Zdaniem M. Kuchcińskiego 
brak zainteresowania istnieje 
głównie ze SlI"ony władz woje­
wódzkich: "W tegorocznym bu­
dżecie wojewoda przeznaczył 
na remont pod ległych mu ulic 
około 4 miliardów starych zło­
tych. Uważam, że suma ta jest 
skandalicznie mała. Natomiast 
Rada Mjejska uchwaliła około 
8 miliardów złotych na utrzy­
manie i oczyszczanie ulic miej­
skich. To także za mało. (. .. ) 
Sądzę, że sumę tę należy co naj­
mniej podwoić" . 

Apel 
o naciskanie 

W Przemyś l u do samorządu 
(pod względem długości) na­
l eży około połowa ulic. Pozo­
stale to drogi podległe woje­
wodzie. a znajdują się wśród 
nich takie "cacuszka" jak np. 
Franc i szkańska, Kazim ie­
rzowska, Rynek, Basztowa, 
Grodzka - czyli jedne z naj­
p ięk niejszych i najbardziej 
zabytkowych. 

wspomnianej posesji śla­
. i pochówków da towa~ 

właśnie na okres między 
a XVIII wiekiem. Raczej - jak. wynika z listu­

(d) na braku wys tarczającej b"oski 

~~==============~----

Radny M. Kuchc iński, apelu­
jąc do mieszkańców miasta o 
naciskanie na władze w sprawie 
remontów. za najcenniejsze 
uznał całą Starówkę i Podzam~ 
cze: "Są to nieliczne już osiedla 
zachowujące unikalny krajo­
braz miejski. Obawiam się jed~ 
nak, że niew ielu docenia po­
wyższe waJory. Niewielu tro­
szczy się wystarczająco o nasze 
dziedzictwo kulturowe". 

Strażacy na start! 

Stanęli do rywalizacji 
Przy pI,kneJ, słonecznej pogo­
dzłe, 21 lipca o CodzInle 14.00 
na . tadlonle . portowym w 50-
' nic)' w zawodnicze . zrankl 
ItantU . traiacy. W zawodach 
Ochotn&czych Straiy Poiamych 
z terenu cmJny na 12 Jedno­
. tek wzI..., udział 11, które 
wy.tawiły 26 drużyn. 

Uczestnicy zawodów star­
towali w trzech grupach 

wiekowych (12-15 lat, 1 5~ 1 8 i 
powyżej 18 lat). Zawody prze~ 
prowadzono w nas tępujących 
konkurencjach: bieg sztafetowy 
7 razy 50 m oraz tzw. ćwicze~ 
nia bojowe od motopompy. 

W grupie pierwszej dziew~ 
cląt zwyciężyła młodz ieżowa 
drużyna pożarnicza z OSP w 
Zamojscach. drugie miejsce za~ 
j~a reprezentacja z Budzynia, a 
trzecia lokata przypadła OSP 
ZablOlce. W grupie J chłopców 

P.ń.łwowa Komunikacja S. 
mochodowa w Jarosławiu ob­
choddta niedawno . woje 
czterdzie. te urodziny. 

Początk i rozwoju PKS w Ja­
rosławiu przypadają na lata 

pięćdzies iąte. 
Okres 1954-56 to szybki roz­

wój stacji terenowej w Jarosławiu. 
Zwiększono i odnowiono tabor, 
wybudowano nową zajezdn ię. 
Dzięk.i temu rozpoczęto świad­
czyć usługi na terenie powiatów 
przewookiego i lubaczowskiego. 

W 1956 roku przeorganizo­
wano stację terenową na samo­
dzie lną Ekspozyturę Osobowo-

najlepsi okazali się zawodnicy 
z Radymna, których do zawo­
dów przygotował druh Witold 
Bassara, przed zespołem z Duń­
kowic i Zabłotca. W drugiej gru­
pie chłopców zwyciężyły OSP 
Nienowice. drugie miejsce za~ 
jęła OSP Zabłotce.lrZecie OSP 
Zamojsce. 

Po zaciętej rywaJizacji w gru­
pie trzeciej zwycięstwo odnio~ 
sla reprezentacja lazów, poko~ 
nując drużyny ze Świętego i 
Nienowic. 

Ćwiczenia bojowo~gaśnicze 
wykazały dobrą sprawność i 
przygotowanie s trażaków i 
sprzętu. Zwycięzcy z poszcze­
gólnych grup otrzymali nagro­
dy i upominki, m.in. hełmy stra­
żackie, zbiornik brezentowy na 
wodę. Organizatorami imprezy 
byli: wójt gminy Stanisław Ś lę­
zak, prezes OSP w Sośnicy 
Henryk Szczurek. naczelnik 

OSP Edward Ourbajło , samo­
rząd Sośnicy na czele z sołty~ 

sem Stanisławem Lecykiem. 
dyrektor szkoły Henryk Hnala. 
Zawody sędziowała komisja z 

Komendy Rejonowej Pańs two­
wej Straży Pożarnej w Przemy~ 
ślu , której przewodniczył młod~ 
szy kapitan Jerzy Świst. 

s.c. 

Zwycięska drutyna z OSP Radymno. Po prawej w mundurze 
prezes OSP Radymno druh Bolesław Zawadzki - ~ochotnik- z 
4Q.letnim statem w Slfa,ty PotarneJ. 

40 lat minęło 
-Towarowo~Spedycyj ną . Od 
tego momcntu datuje s ię po­
wstanie PKS w Jarosław i u. 

Na lata późniejsze przypada 
uruchomienie linii pasażersk iej 
Jarosław-Pruchnik i placówki 
tcrenowej w Leżajsku. W mia­
rę wzrostu potrzeb przewozów 
osobowych w 1976 roku utwo­
rzono w Lubaczowie punkt de­
legacyjny, by w latach p6źn i ej~ 
szych przekształcić go w zajez~ 
dnię . W styczniu 1984 roku od~ 
dano tu do użytku nowoczesny 
dworzec PKS, który w znacz­
nym stopniu poprawił jako~ć 
usług ~wiadczonych usług. 

Obecnie PKS w Jarosław iujest 

jednym z większych przedsię­
biorstw na terenie miasta. Z"ltru­
dnia 430 pracowników, dysponu· 
je 140 autobusami oraz 12 wy­
sokotonażowymi samochodami 
cięż<u"Owymi . Prowadzi 207 linii, 
wykonując 942 kursy dziennic i 
zabezpieczając potrzeby przewo­
zowe na obszarze 2J3 wojewódz­
twa. W ciągu roku przewozi pra­
Vo'ie 7 tys. pasażerów. Prowadzi 
również linię pasażerską na trn~ 
sie Jarosław~Lwów oraz towaro­
wą do Niemiec. Od trzech lat 
funkcje dyrektora placówki pełni 
Stanisław Gemra. 

Czterdziestolec ie przedsię­
biorstwa, obchodzone uroczy­
śc ie na przełomie lipca i sierp­
nia tego roku, było okazją do 
podsumowania działalnośc i za­
kładu i wręczenia nagród naj­
bardziej zasłużonym pracowni~ 
kom. 

Odznaczenia Ministra Trans~ 
portu wręczono czterem oso­
bom. Otrzymali je: Władysław 
lazar, Edward Czerwonka. 
Marian S tęchły i Jan Sloma. 
Ponadto siedemdziesięc i u pra~ 
cowników otrzymało odznacze~ 
nia "Zasłużony dla PKS". 

dw 

66,89 MHz 

RADIO GORĄCE JAK SŁOŃCE 

Konkurs! 
dla placówek handlu detal icznego: sklepów, 

restauracji , kawiaml, barów, klubówl 
Do wygrania nagrody o łącznej wartości 

340 mln star:ycb złotychi 

Każdy, kto w terminie od 22 czerwca do 21 
września wywiesi w oknie wystawowym lub innym 
eksponowanym miejscu plakat Rad ia HOT ~ Radio 

gorące jak słońcel ma szansę wylosować w 
każdym z letn ich miesięcy jedną z dwóch kampanii 
reklamowych w Rad iu HOT wartości 25 mln st. zł 
każda lub jedną wartości 35 mln st. zł dla tych, 
u których anonimowi reporterzy stwierdzą, że 

odbiorn ik radiowy jest nastawiony na częstotliwość 
Radia HOT - 66,89 MHz. 

Losowanie nagród będzie s ię odbywać na antenie 
Radia HOT w ostatnią sobotę miesiąca o godz. 

11.45. Usta laureatów będzie publikowana 
w pierwszą środę mies iąca 

w tygodniku Zycie Przemyskie. 
Jeżeli chcesz wziąć udzlal w konkursie, zadzwoń 

pod numer telefonu 703221 • Dział Promocji 
I Reklamy Radia HOT I zgłoś swoją placówkę 

podając nazwę, adres I numer telefonu. 

WYNIKI LOSOWANIA Z 3 SIERPNIA: 
• kampanie reklamowe wartości 25 mln st. zł wy­
losowały flnny: 
- Przedsiębiorstwo Handlowe 
" AUTO-MOTO-ZSYT", ul. Dworskiego, Przemyśl 
- Zyg·Zag Artykuły Papiernicze, Tapety, Oklei· 
ny, Obuwie. ul. Mickiewicza, Przemyśl 
• główną nagrodę w wys. 35 mln st. zł wygrał 
- Sklep Wielobranżowy "RELAKS", 
ul. Jagiellońska, Przemyśl . 
Prosimy o kontakt z Działem Promocji i Reklamy. 

Ol -~ 
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Czy miastu grozi bankructwo? 

• 
U I rzem 

INTERWENCJE 

-- ., S • 
Od kilku lat władze Przemyśla nie mogą uporać się z problemem miejskiego wysypiska. Problemem dla 
każdej aglomeracji , nawet tak małej jak nasza, podstawowy. Jeśli w ciągu najbliższego roku nie ruszy 

planowana budowa nowego, kary za użytkowanie starego zrobią z przemyskich ra,ców bankrutów, a na 
miejskim budżecie - jak obrazowo wyraził się jeden z naszych rozmówców - "siądzie" komornik ••• 

Podczas ostatniej Sesji 
Rady Mia sta zarząd 
przedstawił kilkustroni ­

COWĄ infonnację o "stanie za­
awansowania prac" związanych 
z nowym składowiskiem odpa­
dów. Wynikało z niej , że "stan 
zaawansowania" jest praktycz­
nie zerowy. Nie wynikało - kto 
jesllemu winien. Wybuchła go­
rąca dyskusja. Przewodnicz'lcy 
klubu radnych "Forum" Woj­
ciech Kalinowski jako jedyny 
otwarcie zarzuci ł wówczas 
członkom zarządu brak odpo­
wiedniej detenninacji , a sporzą­
dzon ą przez nich infonnację 
okreś l i ł mi:mcm zbędnego "lłu ­
maczenia się", Pozostali radni 
winnego nie widzieli; nie wi­
dzieli go w każdym razie w pu­
blicznych wystąpieniach . 

W. Kalinowski: - Problem 
Jmieci to nie jest t'ylko przemy­
ski problem. 'ŻLldna gminn w km­
ju nie chciałaby mieć nn swoim 
lerenie wysypiska i Wszfd:ie 
znajdq się llldzie. którzy aprote· 
srują lokaliwcj(. je!1i tylko do­
tyczyć będzie ich środowiska. 
Niejest to jednak dlo .... ład: mio· 
sto usprawiedliwienie. 

Przemyski samorzqd tej i po­
przedniej kadencji. próbował 
umiejscowić składowisko odpa­
dów po kole i w każdej z sąsie· 
dnich gmin. I każda , jak przy­
znaje W. Kalinowski, po kolei 
odmawiała. Nie pozos tało nic 
innego. jak zlokalizować wysy­
pisko "na własnym podwórku". 
- Wybrono optymalne miejsce. 
dzielnicI' Zielonka-Pikulice . 
Tmdno powiedzie{, że jesl to 

dobra lokali:acja. Powiec!ział+ 
bym raczej - I/ajlepsza z datych­
c:a.fOwych. choć- jak si" oka­
zało - nit na Iyle dobra. by i ona 
nie została opmreslo\\'rllla. Oko-

-o lic:ni mieszka/leY, pr-::.y SilllP/I 
g: POPOlr:iU pewnych sil polilyez-

nyd/, do (hi! skutecznie bloktl­
:$ ją sprawI'. 
~ Protest - zdaniem szefa klu­
~ bu "Forum" - to zwykłe dmu­
w <n chanie na zimne. - W tym pny-
r-... padku konsensus spoleci llY jest 
~ potrzebny, bo wysypisko jest nie-

zbrd"e i stanowi obecnie 
~ nadrzfdny illtNł'S miasta. Na· 
N wet.jeżeli jako! czrść jego mie-

szkaiiców nie bfdzie z tego po· 
wOi11l zbyt szczęśliwa. to byt nie 
musi. 

Winien jest zarząd 
Radny W. Kalinowski powta­

rza opinię z ostatniej sesji: -Tak. 
winif za len stan rzeczy pono­
szq kolejne zorządy miasta. Bo 
oni nie są po to. ieby sil' uspra­
wiedliwiać dlaczego ('ugoś /lie 
robią. ale po TO. żeby robif. l ak 
- tO jll: sprawo dmgorzędnp . 
Dla mnie dobry wnądto taki. 
kl6ry jest skllfec~ lIy. A skl/tec:ny 
zarząd to taki, kl6r)' doproll'atlza 
ważne dla miasta rzeczy do koii­
ca. Jedell zanąd nic w tej spra· 
wie nie zrobił i "nlgi nic lIie zro· 
bit. To nie były dobre zanądy. 

Protesty mieszkańców, skru­
pulatnic referowane na forum 
Rady Miasta przez radnego J. 
Skwarczyńskicgo. sprawiły , iż 

teo ostatni zdążył ju ż zyskać 
miano " przywódcy ruchu opo­
ru". W. Kalinowski ocenia to 
jako brak my~lenia w kate,go­
riach interesu miasta. który wio 
nien być nadrzędny względem 
interesu poszczególnych jego 
dzielnic. Radny J. Skwarczyń­
ski. wybrany został do rady 
głównie dlatego. że ob iecał 
swo im wyborcom niedo pu· 
szcze nie do zlok3lizow3nia wy­
sypiska w Pikulicach (gdzie no­
tabene mieszka). - Gel/emll/ie 
I/ie mam do jego postawy !D' 

strteie,j; Iraliwje swoje zobo· 
wiązania w)'bort':e. Tyle tylko. ie 
jest to pnedkladanie. iflleres6w 
partykl/lamycll na(/ slmtegiczne 
ifllewsy miaslo. 

A miasto składowisko mieć 
musi i to musi cor3Z pilniej: za 
każdy dzień eksploatacji stare­
go. przy ul. Słowackiego. nali­
cZ3nesą kary w wysokośc i 43.5 
mln starych złotych! Jeś li do 
końca następnego roku nic ru­
szy nowa inwestycja. kary 
(które teraz są naliczane. ale je­
szcze nic pobie rane) trzeba bę­
dzie rzeczywi~ie płacić. 

- To nie jest żadna fikcja. 
Komomik zajm/lje koma i pie­
niąclze zamiasl ilU pensje lII'!f­
dnik6\\' i "auczycieli idą na spła­
tf kar: De facto miasto staje si" 
wtedy ballk11ltem. bo sq 10 kwo-

ty slanowiące jedną rnecią ca­
łego blIdżetu. 

Prremyskie ~mieci, jak pod­
sumowuje radny W. Kalinow­
ski. to już nie problem ekolo­
g iczny, a czysto finansowy: 
miastu grozi bankructwo. 

Grozi nam klęska 

Radny J. Skwarczyński po­
wody protestów referuje z pa­
sją i całkowitym poparciem: 
- Taka lokali:acja/o dla Prze­
myśla lI/rOlO terenów o wybito 
nych walorm:h krojoznawczycll 
i przyrodniczych. Co gorsza. je· 
śli zosral/ie Z/l'alizowana, mia· 
SIli grozi kIrska ekologic:na: 
czaS!D wysypiska ma sir Z/Iajdo­
~ł'Ot na początkowym iródle po­
lokl/! Przy u/ewie. a zdar:ajq sif 
tu CZrSTO, zmyje śmieci z pobo­
cza do Wiam i SOlili. Ponadto, 
przeciwko umiejscowieniu skła­

dowiska wła~nie w Piku licach. 
przemawia cały szereg innych 
argumentów. Radny Skwar­
czyński wylicza m.in. wiatry, 
które wywieją szkodliwe pro­
dukty spalania akurat na ogród­
ki działkowe (z których żyje pół 
miasta) i fatalną - jego zdaniem 
- techno logię, której nikt już 
dzisiaj nie stosuje. Organizacji 
i instytucji, które również zawe­
towały decyzję zarząd u , udzie­
l ając protestującym poparcia, 
nazbierało się ponad dziesięć. 
Krytycznie wyraził się też o pro­
ponowanej przez "miasto" loka­
lizacj i laureat tegorocznej na­
grody tegoż "miasta", prof. Je­
rzy Piórecki. l ako szef Woje­
wódzki ej Kom isji Ochrony 

Prqrody w oficjalnym protoko­
le napisał: .. Proponowane miej­
sce jest tylko rozwiązani em 
przejściowym. na maksimum 
10-15 lat i nie rozwiązuje ca ło+ 
ściowo problematyki zarówno 
składowania jak i utylizacji od­
padów. W związku z tym nie 
jest uzasadnione docelowe in­
westowanie w tym miejscu". 
Protokół ma kilka punktów. 
Każdy krytyczny. 

Radny Skwarczyński w prze­
ciwieństwie do radnego Kali­
nowsk iego nie wini zarządu : 
- Winir samą radr. Zanqd /pali­
zuje tylko jej IIchll'oły. Rada 

podejmując taką a nie ilmq de­
cyzjr ° lokali:acji. popełniła 
błąd. Z powodu tego błędu prze­
myscy radni - w przypadku ka­
tastroficznej wersj i wydarzeń 
- pójdą z torbami. Radny Skwar­
czyński : - B}1by 10 pierwszy pny­
padek w Polsce: miasto samo do· 
prowadza sif do banknictwa. 
Niektóny podświadomie liczq, że 
kary da sir obejść. Nie byłbym 
tego taki pewny. ale czas pokaże. 

Radny Skwarczyńskijest sze­
fem Miejskiej Komisji Infra­
struktury i Ochrony Środowiska . 
Komisja zaopiniowała lokaliza­
cję wysypiska pozytywnie. 

Wpadliśmy w pułapkę: 

zdą!}1a się uprowomocnić. I te­
IrlZ wszystko trzeba b}10 zacrynat 
odpot:Zątku. 

Kłopotów forma lnych jest 
całe mnóstwo. Jednym z nich, 
zdaniem wiceprezydenta mało 
istotnym, jest konflikt z Nadle­
~nictwem Krasiczyn: - Lokoli-
10cja dotyczy lerenu po byłym 
pegeer:e, kl6ry obecnie przejrła 
Agencja WłOSI/OŚci Rolnej Skar­
bu Państwa. I lUlaj nie wszystko 
jesl w porządku: 1/0 pewnym ela­
pic . pny współpracy! AWRSP, 
Nadleśnictwo KrasiczYlI obsa· 
d:iło len teren sadzonkami leśny­
mi i dokonując różnych manipu· 
locji wpisało CZfŚĆ obszam pro­
jektowanego wysypiska w hir' 
gach wieczyslych jako swoją 
własllość. Prawo dopuszczało 
taką możliwość,jednakże osoby. 
które dokonały tego w imitmiu 
AWRSP nie miały od agencji 
niezbrdnych pełnomocnictw. 
Dlatego Zanąd Miasta wniósł 
do proklIralury doniesiellie ° 
popełnieniu przestępstwa . Spra­
wa ta w dalszym ciągli nie jesl 
:ałarwiona, ale w chwili obecnej 
najistolniejsze jest uzyskanie 
prawomocnego pO!wolenia na 
budowf· 

Zapytany, czy miasto zdąży 
przed upływem feralnego termi· 
nu, wiceprezydent uzależnia 
wszystko od stanowiska protestu­
jących. - Zapowiadają, ie brdq 
nos dalej skanyć. A tO z//acznie 
lI'ydł/lia colq procedlllf ... 

Wiceprezydent Andrzej Ma­
kiel zaangażowany jest w spra­
wę przemyskich ~mieci od sa­
mego pocztjtku. Winy po stro­
nie zarządu nie widzi: - Spra­
wa sir przedłuża, bo kaida lIa­
sza decyzja jest oprotestowywa­
no przez mieszkańc6w dzitlnicy 
lielonka-Pikulice.A lokalizacja 
to jest naprawdę dobra. cllOĆ ja 
sam, sla/1/1jqc w wyborach do 
rady. byłem przekonally, że wy­
sypisko nie powinno sif tam 
znajdować. Po zapoznaniu sir z 
całą dokumentacją zmieniłem 
zdanie. Uważam, że lokalizacja 
jest słuszna: zagrożenie dla śro­
dowiska minimaille, projekt 
opracowany w oparciu o naj­
nowsze, zachodnie technologie, 
wrn słabo zaludniony, bezpo­
śwdnia strefa w ogóle lIie :::amie­
s:kola ilp. Poza rym klll/ural"i Za p6fno s i, połapali 
ludzie zagospodarowują swoje Jede n z pracowników 
śmieci lIa własnym terrnie ,a nie A WRSP. który swoje persona· 
p{)(lrzllcają gmil/om sąsiednim. lia woli zachować do wiadomo-

Prledłuiające s ię fonnalności, :ki redakcji. mało is totny kon­
przez które katastroficzna wizja flikt z nad leśnictwem widzi zu­
bankr.u;etwa z powodu kar staje pełnieinaczej. -Poprawniepro­
się com 6ardziej realna, również wadzona inwestycja wymaga 
nie wynikają z winy zarządu : tego, by leli , kto inwestuje. mial 
- Wpadliśmy w pu'apkf. Chod:i prawo własności gmntu. MiaSlo 
° u;yskanie prawomocnego po- nie zadba/o o 10 w odpowiednim 
zwolenia 110 budowf. W slyczniu czasie. a jak ktoś "temam" nie 
1995 zmieniły się przepisy prawa pilnuje, to traci. l straci, bo obe· 
budowlanego. Cala pmcedura cnie C:fśt gnlllt6w pod pmjek· 
w:yskiwania takiego pozwolellia to'tl!ane wysypisko jest własno· 
I7wsi w związku z tym zostać po- ścią Nadleśnictwa KrasiczYlI, 
wtónolla. bo wraz z wejściem własnoJciązapisanq wksirgach 
1I0wego prawa budowlanego wieczystych. Zapisaną, jak prze­
wszystkiellieprawomocllejeszcze konuje rozmówca, zgodnie z 
decyzje :ostaly alllllowalle. A prawem, bez żadnej manipula­
decyzja o potwo/el/iulla blldo- cji; - Moim zdaniem miasto po 
",f, którą /lzyskaliśmy lIIi pned ' plVSIII pnegapiło sprawr. Gdy· 
wtjściem nowych przepisów, nie by wodpowiednim czasie wystq-

• 

piło do agencji o przekazanie 
tych R'untów. dOSIałoby je bez 
żadnych kłopotów. Jeśli ma się 
w perspektywie jakąś inwestycjr. 
jeszcze takich rozmiarow. to trze­
ba kolo niej chodzit, amiosIo 
nie chodzi/o. Kiedy sif w końcu 
polapali, b}10 już za późno: lasy 
mają wpis prawa własności w 
księgach wieczystych, o jest to 
tytuł p1'((lł.'ny ban/zo mocny, trud· 
ny do pod....'aienia. 

Sprawa trafiła do NSA. który 
po rozpatrzeniu nie dopatrzył się 
żadnych niepraw idłowośc i. -Na 
d/'Od'U admillistracyjnej jest tO 
decyzja ostateczna. Na dzień dzi­
siejszy miasto tych grumów w 
sposób prawny nie ma. Nie ma 
ich w żaden sposób: tam po pro­
sIu rośnie las. A bez tej ziemi, 
choćstallowi niewielkq CZfŚĆ PlO' 
jeklowanego wysypiska, rraliza· 
cja inwestycji nie jest mo:/iwa. 

Nieprawidłowości nie dopa­
trzył s ię też sąd powszechny, do 
którego Urząd Rejonowy za­
skarżył prawidłowość wpisu w 
ks ięgi wieczyste. Anonimowy 
pracownik A WRSP referuje 
spraw~, omawiając całą proce­
durę bardzo szczegółowo. Z 
tego co mówi wynika, że wła­
dze miasta będll miały z " lasa­
mi" twardy orzech do zgryzie­
nia: - Tytll{ własności na lasy 
państwowe jest proktycznie nie­
podważalny. 

W ogóle cała sprawa - zda­
niem pracownika A WRSP - jest 
dowodem zwykłego wygodnic­
twa władz. A WRSP propono­
wała swego czasu trzy inne lo­
kalizacje, na gruntach agencyj­
nych, które miasto dostałoby 
bez. kłopotów; -Nie byłoby pro­
test6w, bo terrn jesl nasz i nie 
zal/ldl/iolly, a my jesteśmy usta­
wowo :obligowani, by na cele 
infrastruktury g/unrydal1!ać bet­
płatnie i nie uchylać sir.A loka­
lizacja w Pikufi('ac!1 wcale nie 
jest taka dogodna. Spalanie 
śmieci wiq:e sif z pewnym za­
grożeniem dla środowiska i 
Wszfdzie lIa !wiecie ten sposób 
utylizacji uważa sir za przesta­
rzały. Temz , lIawel już w podsta­
wówkac}I o tym liCZą. imieci sir 
komposlllje. Ale lo jui wpefnie 
inna historia ... 

OH 
Zdjęcia 

Jacek SZWIe 



REGION 5 

W Skołoszowie mieli swoją Atlantę 

Słońca i i rzysk 
Nie da si, zaprzeczyć, 
te podprzemyekl 
Skołosz6w to nie 
Atlanta. Stadłon, jak 
szumnie określono 
miejsce wiejskich 
Igrzysk w programie 
imprezy, bardziej 
przypomina boisko, a 
wiodąca doń droga -
szczególnie przy 
dtdżystej aurze -
błotnisty tor przeszkód. 

A jednak: podczas gdy 
nasi dzieMikarze skryli 
s ię przed chłodem i de­

szczem w prowizorycznym biu­
ne, wydelegowani z kilkunastu 
gmin województwa sportowcy 
walczyli o każdy punkt z iście 
l wią pasją i klasą godną praw­
dziwych olimpijczyków ... 

Siąpić zaczęło o dziesiątej 
rano, dokładnie w momencie 
otwarcia imprezy i do późnego 
popołudnia padało bez przerwy. 
Mimo to autobusy z całego wo­
jewództwa zaczęły s ię zjeżdiać 
jeszcze w trakcie pierwszej po­
rannej mszy. Uczestnicy zawo­
dów, za nic mając paskudną po­
godę, od razu przystąpili do roz­
grzewki. przy skocznej dysko­
tekowej muzyce do rywalizacji 
o pierwsze miejsca sposobił s ię 
i kwiat młodz ieży wojewódz­
twa, i wójtowie poszczególnych 
gmin. Ci osulIni, jak się dowie­

I dzieliśmy, w obawie przed kom­
promitacją piastowanych przez 
siebie urzędów , przygotowania 
zaczęli na długo przed dniem 
zawodów. 

- w taki ziąb nawet gwizdat się nie chce ... 

- Przychodzili do nas poży-
czat sprzrt do Ćwicwl. Widać Wyczyn a wypoczynek 
było. że im zaldy,:e to dla niclr 
sprawa honorowa: gdyby sir nie 
spisali, co by o nich w gminie 
powiedzieli? .. 

SKUP PSZENICY I ŻYTA 
PI'OW8dzi M/1In Handlowo-UslwlOIW 

W TarllOlroclzle. woj. zamo.iskie 
tel. 0-84 862221 

Wśród konkurencji organiza­
torzy przewidzieli typowo spor­
towe (np. biegi, skoki w dal) i 
takie. w których bardziej cho­
dziło o dobrą zabawę (jak na 
przykład bieg w workach czy 
jazda żółwia na rowerze). I jed­
ne. i drugie dostosowane były 
do poziomu - było nie było -
amatorów. bowiem głównym 
celem igrzysk, jak napisano w 
programie. jest nie " wyczyn", a 
popularyzacja na wsi aktywne­
go wypoczynku. 

Maria Gierczak, zastępca 
przewodniczącego rady Woje- . 
wódz kiego Zrzeszenia LZS 
(organizatora imprezy): - Od 
dWl/dzieslll lat LZS robi te igrzy­
ska i jeszcze sir nie zdarzyło. 
ieby 1.osraly odwolane z powo­
du pogody. Wrrc: przeciwnie, 
nasi zawodnic)' startowali jui w 
o wiele gorszych walllllkacl! i 
dzisiejsza mżawka nie jest dla 
nich iadml przes:kOllq. Zobacz)' 
pani jak sir /'()!klfcq .. . 

Rzeczywi~cie. Kilkaset osób 
z dwunastu gmin wojewódzIwa 
(Pruchnik, Zarzecze, Radym­
no, Lubaczów, Jarosław , Ole­
szyce, Chłopice, Laszki, Bir­
cza, Kańczuga, Tryńcza, Orły) 
w stru gach deszczu rywalizo­
wało ze sobą ostro i bez pardo­
nu, choć nagrody przewidzia­
ne w regulaminie były skrom~ 
ne , raczej symboliczne . M. 
Gierczak: - Nie SIać nas na 
kosztowne ... Poza drobn ymi 
upominkami za piernJs!l' miej­
sca w konkul'ellcjach indywidl/-

Skup prowadzimy w magazynach Tamogród i Babiee. 
Ceny konkurencyjne. 

Zapłata w dniu dostawy. 

laoobioreów dostarczających powyt.ef%Q to 
tuleje możliwość negocjacji korzystnej cenI . 

"" 

alnych. mamy dla nich ryfko 
dyplomy. A le oni IIje walczą o 
nagrody, bardziej - o prestii 
swoich gmin . 

Sędziowie , którzy co kilka 
minut wpadają do biura na go­
rącą herbatę, dawno już na ele­
ganckie stroje naciągnęli dresy, 
kurtki i grube swetry. Na ze­
wnątrz siedzą pod parasolami i 
psiocZl\ na deszcz najbardziej ze 
wszystkich: - Nawet sir gwi­
ulać nie cllce w raki ziąb ... 

Mini-Atlanta 
Nie chce s ię, ale lrZeba: łap i ą 

kanapki. zostawiają mokre kart­
ki z punktacją i wracają na roz­
miękłą płytę boiska. 

M. Gierczak: -Chociaż cie l~ 
pilll)' no ciągły brakfllluh/S!y. za­
inrefl!sowal1ie naszymi ign)'ska­
mijesl spore. To jest polII'ielr/:e­
"ie, ze tego typl/ impfl!zy sq po­
tr:eblle. Olli napIT/I, .. dr nie p l'Z)'­
jec/wli tu d/Q lIagród: koszt 
Imnspo/1U jedllej ekipy jl'st wy­
ższy od lIagrody. jaką jej dml­
kowie mogą fil wywalc:yć .. . 
Mimo fa - walczą zaciek/e. o pół 
pl/l1ktll po/rafiq sir kłócić ... To 
taka nasUl 'okalno mini-At/all­
la . 

Skołoszowskiej mini-Atlanty 
nie zaszczycili jednak swoją 
obecnością tacy notable, jak ci, 
którzy udali s ię do prawdziwej . 
Nie zaszczycili jej także i niżsi 
rangą dostojnicy. jak choćby 
wojewoda. o puchar którego 
walczyli siatkarze. 

Nie było nawe t dyrektora 
wydziału sportu UW. 

M. Gierczak: - Z władz nie urzfdll. Ale tak to jlli jest z tym 
ma nikogo. Osobiście bardzo sponem 110 wsi: wszyscy mówiq. 
/lad rym /lbo/e·wam . na pewno że trzeba go rozwijać. popierać. 
/'GlIga takich zawodów byłaby poplllaryzować .. . i nQ gadanill 
wy:sza. gdyby choć 11(1 chwilI,' J'ir kończy. OH 
zawitali do IIlIS prut/stawicie/e Zdjęcia Dorota I-'I1LI( 

Kobieto. puchu marny ... 

Zakończono V etap konkursu ŻP i Ruch SA WSp6lo'.IIanll!l(Ot ""'n lUl~u 
I Iu"""to, nag,ód 

Po prostu sprzedaję 
....,--,-~~---y 

Zastępca dyr. do dS. kolporta2:u Andrzej Szymański wręcza nagrodę Irenie Glówczyk. 

W ostatnim etapie przed fina· 
lem nagrodę - kombiwar 
otrzymała Irena Gł6wczyk, 
której kiosk znajduje się przy 
ulicy Mickiewicza, niedaleko 
stacji PKP. 

Jak długo zajmuje się Pani tą 
ronną działalności gospodar­
czej? 
- Kiosk prowadzę: od przeszło 
pięciu lat. Ten obok stacji PKP 
od dwóch i pół roku. Także 
~am już jak ie~ do~wiadcze­
n.Le. 
Sprzedawcy zwracają uwagę 
na to aby mieć stalego klien­
la, Jak wygląda to u Pani'? 
- Nie mam stałego klienta, tak 
jak. na przyk.ład kioski osiedlo-

wc. Bazuję raczej na przyjezd­
nych, którlY przyjeżdzając do 
naszego miasta chcą przeczytać 
gaze tę: regionalną. Więc podsu­
wam im Zycie Przemyskie. 
Dawniej kiedy na poczcie przy 
ulicy Mickiewicza wydawano 
renty i emerytury mogłam li­
czyć na klientów powiedzmy 
s tałyc h , któ rzy co mies iąc 
odwiedzali placówkę pocz tową. 
Terazjest ich mniej,jednak nie 
mogę: narzekać. 

Czy konkurs był dobrle roz­
reklamowany? 
- Reklama była dobra. Przede 
wszystkim do uczestnictwa w 
konkursie zachęcała reklama w 
2':P i informacje otrzymywane z 
Ruchu. 

W pobliżu jest wiele kiosków. 
Jak wytl"lymuje Pani konku­
rencję'? 

- Przede wszystkim klient ma 
pewno~t, że mój kiosk jest 
czy nny przez 16 godzin co­
dziennie, nawet w sobotę i nie· 
dzie l ę. Dllltcgo zutntdniam Pa-
nią , która mi pomaga. '" 
W jaki sposób reklamuje Pani 8:: 
naszą gazetę? 
- Aby zwróc ić uwagę. klienta $ 
na waszą gaze lę przeglądam ją & 
i staram s i ę zwrócić jego uwa- w 
gę na ciekawy tekst lub infor- u; 
mację· 
Dziękuję Pani Z8 rozmowę. "I 
- Ja też dziękuję. I dziękuję za -
tak praktyczną nagrodę. ~ 

S.C. N 
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W przemyskiej archikatedrze 

Tajemnicze podziemia? 

" 

Piękna i bogata jest historia 
przemyskiej archikatedry. 
Szczególne w niej miejsce 

zajmuje rok 1733. 
"Było to ... w n iedzielę 7.apu­

stnll; wła'n ie skończy ło s ię na· 
bożeńs two w ka tedrLĆ. Jud idu· 
chowieństwo opuśc il i już pro­
gi świątyni. gdy łoskot podob­
ny do grzmotu roz legł s i ę w 
kościele . Duchowieństwo prze­
rażone wbiegło do ~w iąt yni ; 
patrzqcym straszny przedstawił 
s ię widok; fil ary. nawy obalo­
ne, ołtarze zniszczone, kolum­
ny połamane, spn:ę ly kośc ie l ~ 
nc, ławki , konfesjon a ły zgru­
chotane, pełno gnlzów, - a tu­
many kurzu wznosiły się pod 
dach kościelny. Co za k:Hastro­
raj Sklepienie nawy głównej , 
osła bio n e prawdo podob nie 
przy restauracy i runęło, a pQd 
ciężarem rumowiska zawaliły 
się także sklepien in grobowe. 
Co więcej pomn iki, których 
liczba podług SIarowolskiego: 
"Monumen ta Sarmato rum " 
wynosiła 62. zniszczone zosla­
ły z wie l ką szkodą dla dziejów 
narodu i szruki" - tak oto te 
dramalyczne wydarzenia opi­
sywał ks, infuła t Teofil Łękow­
sk i, 

Należy jeszcze wspom nieć, 
że na skutek zawale nia sk l epie~ 
nia nawy g łównej zostaly zni­
szczone m. in , grobowce: b­
k6ba Maksy mil ia na Fredry, 
podkomorzego przemyskiego 
Adamn Stadnickiego, wojewo­
dy podolskiego, fundalora ko­
ścio ła Kannelitów j odnowicie­
la zamku przemyskiego Marci­
na Krasickiego i kanonika wie­
leńskiego M ikołaja Niemczy­
nowicza, który umarł liczącl29 
lal. Natomiast ocalał z czerwo­
nego marmuru pomnik bisku­
pa Jana Dziaduskiego oraz po­
mnik kasztelana przemyskiego 
Fredry i jego żony, Ciekawe 
s łowa umieszczono na jego ta~ 
bl;,y' 

"SJub jeden i grób jeden z 
małżonkiem mnie spoil, 

Pro~, kto mijasz. by w niebie 
Bóg nas nie rozdwoił ". 

Swoją hislOrię maj,! t ak że 
podziemia archik:lIedry. W IX 
wieku w niedalekiej odległo­
ści od grodu (w miejsc u dzi­
siejszej archikatedry) i s tnia ła 
osad:l. W końcu XI wieku w 
cen trum owej osady zos ta ła 
wzniesiona rotunda pod we­
zwaniem §w, Mikołaja , Na jej 
§lady natrafi ono dopiero w 
XIX wieku, a odkryto jt\ i frag­
mentarycznie zbadano w 196 1 
r. Aby zej§ć do podziemi prze­
myskiej arc hikated ry nal eży 
odsun'lć ciężk~ be tonową pły­
t ~, znajdującą s i ę opodal głów­
nego wej~cia. 

Budowla w podziemiach ar­
chikatedry posiada n U! w for­
mie rotundy z jed n ą absydą 
(wysoko~ muru w partii absy­
dy wynosi powyżej 200 cm, z 
czego nA part ię nadz iemną przy­
pada 180 cm). Zos t a ła ona 
wzniesiona technikq "opus em­
plecton". Lica wian ułożone są 
warstwami z bloków manwicy 
wapiennej. Cało~ć zoslałA zala~ 
na zaprawą wapienno-piasko­
wą· 

Przemyska rotunda ~w. Mi­
kołaja zaliczana je,~t do najwięk­
szych tego typu hudowli w Pol­
sce. Pania ccntralna pn.ez bar­
dzo długi czas była zagruzowa­
na. Znajdujące się w niej szcząt­
ki (ko§ci, czaszka) zosl.1 ły wy­
kopa ne naj prawdopodobniej 
podczas rozbudowy archikale­
dry. 

Podczas badań archeologicz­
nych w rejonie rotundy odkryto 
~ Iady wczcśn iejszej zabudowy 
w postaci jam. Kilka metrów od 
wieży katedralnej odsłonięto 
zrąb budynku drewnianego, zaś 
w jego okol icach fragment y 
bransolet szklanych, ułamki na­
czyń glinianych, kok i zwierzę­
ce ze §Iadami obróbk i. Kiedy§ 
w tym miejscu i .~tn i a ło osiedle 
rzemie§lnicze. 

Co jeszcze kryją podziemia 
przemyskiej archikatedry? 

Proboszcz arch ikatedry ks. 
S tanis ław Cebula nie wierzy. 
aby w podziemiach znajdował 

s i ęjaki~ skarb,- Nie sąd!/,. aby 
!pwelacji /YPIl aJrheologic:!I1e­
go /110;//(1 sir było IIi/aj tfos:w­
kać. Skarbem jesl IUl/omiasl 
se/m pOIll//ik budownictwa. 
który s//Il1owi dow6d przellika· 
Ilio SZ/I/ki :achOffllh'j do lIas~ej 
klll/III)'. Brdqc \II podziemiach 
nie możno /lie pad:iwioć IV­
mańskich ciosów - mówi ks. 
proboszcz. 

W nied:dekiej pilyszłości ro­
tunda św . M ikołaja zostanie 
udostępn iona turystom. 

Olrzymane środk i finansowe 
ullloż l i w i aj<l zrobienie inwenta­
ryzacji, następnie kontynuowa­
ne będ ll prace archeologiczne. 
Na Politechnice Wrocławskiej 
zespół pod przewodnictwem 
prof. Ernesta Niemczyka opra­
cowuje dla rolUndy projek ltra­
sy turystycznej. 

Będąc w podziemiach prze­
myskiej archikatedry dotykamy 
jakby własnymi d łollmi historii 
grodu nad Sanem. 

Ryszard TWCZEK 
Zdjęcia 

Jacek SZWIC 

Dobra passa "Fidelis" 

i[ z nana w Przemyślu Kapela Folkloru Miejskiego "FldeUs~ ma ostatnIo dobrą passę· W maju 
c:: na OgÓlnopolskim Festiwalu Kapel Podwór1lov.yeh w ŁazIsku Górnym Zdobyła pierwsze 
w ti'5 miejsce, miesiąc p6tniej na podobnych (równlet ogólnopolskIch) festiwalach w Biłgoraju i 
,..... Siennie k. Radomia Kapela .,FideUs· zostala oceniona najv.yleJ (dwa I miejsca). Do tego dwie 

nagrOdy indywidualne zdobyte na przemyskim festiwalu, to niemalo Jak I'la p61 roku. Tak trzymać. 
"l Sk ład kapeli ,.RdeUs· _ Leszek Kwaśnlcki (kler. muzyczny, akordeon). Wojciech Nuekowskl 
~ (banjo. gitara), Jan Paszkowski (klarnet), Jerzy Bodnar (barijo, mandolina), Mieczysław Lis 
~ (kontrabas), M8lia Czerska (voc.), Jan NowakowskI (kler. kapeli, VOC.). j 

Twierdza Przemyśl będzie żyła! 
29 lipca rozpoczął si ę, kolejny 
11., ulni Obóz Sludenckiego 
Koła NaukowegoAn:hilcklu­
ra Mililm;s wydziału an:hilek­
lury Politechniki Krakowskiej 
zorganizowany przez lę uczel ­
nię onu: oddział krukowskiTo­
war'tystwa Prąjaciół Fortyfi ­
kacji, 

Na czele cZlemastoosobowe­
go zespołu s toją przyjacie le 
przemyskich fortyfikacj i Krty­
szlof Wie lgus i Wa ldemar 
Brloskwillhl. Prowadzone od 
jedenastu Jat prace dotyczq ewi­
dl!ncjonowania detalu a rch itek~ 
tonicwego i technicznego. in-

wemaryzacj i poszczególnych 
obiektów fonecznych i rejestra­
cj i krajobrazu warownego. W 
pr.tcach uczestniczą studenci IV 
roku politechniki i ich koledzy 
z I roku, którzy przy okazj i mają 
za liczaną praktykę budowianlI· 
Zarówno inicjatorzy jak i wy­
konawcy rea lizują swoje zada­
nia nieodplatnie, a ich osiągnię­
cia w tcj dziedzinie są docenia­
ne nie tylko w Polsce, Opraco­
wanie ma dostarczyć materia­
łów do wydania w przyszłości 
zeszy tów dokume nt ujllcych 
walory nrchitekton iczne Twier­
dzy. S.C. 

Konkurs poetycki - Debiut 1996 
U0bec zagrożeii i /1(1(I:iei ­

pod takim haslem szczecińska 
oficyna wydawn iczlI MAK 
og ła ~za [II Ogól nopolski 
Konkurs Poetycki - Debila 
1996. 

W konkursie może wziqć 
udz i a ł każdy debiutant , który 
nudeślt.- do 15 wrle§nia br. na 
adres: Oficyna Wydawnicza 
MAK, ul. Miedziana 13, 
71-636 Szt'zecin zestaw dzie­
s i ęciu utworów poetyckich -

nigdzie nie publikowanych -
stanowiących próbę poetyckiej 
interprelacji konkursowego 
h:lsła . Każdy zestaw powinien 
być opatrzony imieniem i na­
zwiskiem autora, dokłlldnym 
adresem i kr6tkll notką biogra­
fkzną. Na laureatów konkur­
su oczekują złote, srebne i brą­
zowe .. Fregaty Szczecina". 
Nagrodzeni i wyróżnien i auto­
rL)' zadebi u tują w antologii: 
Pr:ed hOly:ol/te/ll /li . S.C. 

KULTURA 

PRZEMYŚL 
Muzeum Narollowe Ziemi 
Pr-zemyskiej 
pl. C1.ackiego, 'el. 78-93-35 
Galeria Malarstwa - wystawa 
ze zbiorów własnych Muzeum 
Ekspozycje stale: 
• Dzieje ziemi i człow ieka w re­
gion ie pr"lcmyskim 
• Trndycyjna i współczesna rze1:­
ba ludowa w woj. pnemyskim 
• Kulckcja ikon 
,:yllll(,: Wf 10-17. ir. c: , sob, 
nil'd:. /0-14. pt /0-18 
hi/t'I)': / : /. ulg. i 8/l1powe 50 gr 
11/ - WSI!'() wolny 

Galeria Sztuki Współczesnej 
ul. Kościuszk i ]. tel. 78-38-59 
Profesorowie .:uropejsklej Akade-­
mii Szluk w Warmawle 
malarstwo, grafiKa 
prace m.i n.: Dudy Gracza, Falata, 
Grabowskiego, Kowalskiego. Ku­
rzaja, Starowiejskiego, Zawadz­
kiej 
wystawa do 1 wfuśnio 
c:ynno: pn 11-15. wt-nd /1- 18 
bilety: 10 gl: IIlg. 20 gr. gM/py 2 zł 

MKK "Niedzwiadek" 
Rynek I. !el. 78-]2·85 
Czwartek jazzowy 
Iłystąpiq pl:rmyscy mll:ycy jm:o­
lI'i 
wstrp 1\'011/)' 

• Whlte IJtaoto Gallery 
Impresje kwiatowe 
- Krystyna Małgorzata Dołow­
ska z Warszawy 
c:)'nnll do pił/Oli')' sirrpniu 

Wojewódzka I Miejska 
Biblioteka Publiczna 
ul. Słowackiego 
.. Dawny Pr:rmyśl" 
-SIUIt: pOI.':/ólI'ki :e :biorow B;blI'er 
/I'ki 
.:)'/1110 do 17 Sii'lpnlO 

Centrum Kulturalne 
ul. Konarskiego. te l. 78-]5-50 
• Kolorowe wakacje 
- zab:lwy dlu IIz ieci 
ewO/rH. gad:. 10-13 
• Prace uczestnikow wArsztalów 
plastyczn)'ch CK 

ARBORETUM 
UOlESTRASZYCE 
I.·;ylłne: ad pn.·pl.: H-IS. 
Job. IIitlI:: 10-18 
bi/eI)': 2 : / - dIJ/usfi; 
f :1 d:ii'd ; lIlIod:;.'; 
• wystawa ptaków 
biln)': 50 .t;/' 

Zamek Kazimierzowski 
• Galeria Zamku Kazimierzow­
skiego 
III warszlaty kulturalno-arty. 
styczne dla młodzieży polskiej l 
Ukrainy - Przemyśl' 96 
c:)'n/lu do końca sii'rpnia 
• wida widokowa 
oproc: ponird:iulk6w 
w 801:1:, 9·/8 
bilety: 80 gr. 40 gr-ll/goWi' 
• obserwlltorium astronomiczne 
TPN, wtorki po zach. słońca 

JAROSŁAW 

Muzeum 
Knm ienica OrselIich. Rynek 
Ekspozycje stałe: 
• wnętrza mieszcwńskie 
e::yrmi': Wf. ir, c:. sob, niech /0-14, 
P/ fO-/X; c: -WSfrp wolny 
• zwiedzanie podziemnej tmsy tU­
rystycznej im. prof. F. Zalewskie­
go odbywa sir;: w grupach co naj­
mnicj 5-osobowych we WI, §r, cz, 
sobwg.1 0- 14,w pt 10- 17 

LUBACZÓW 
Muzeum, ul. Sobieskiego 4 
Ekspo'l)'cje stale: 
• Malarstwo portre,owe na kresach 
• Dzieje miasta i regionu 
• Kultum maTerialna 
wsi luooczowskiej 
• Sztuka !rzech kultur 
c:)'lI/lr: wl.pt 10-15, ŚI; cz, sb 10·/4 

PRZEWORSK 
Muzeum, Pałac l ubomirskich 
EkspolJcje slale: 
• Histori~ mi~sla i regionu 
• Wnętrza pa!ai:owe 
• Historia pożll rn ic!wa 
• Galeria Magnez 
c:ynlli': \1'/ 10-f 7. ir /0·15 , 
c: /0-18, pl 10-/8. sb prac. B- f 2. 
$11 II'/)Ina. nr! {O./4 
Wrr)': I ;/ - cClly. 5081;- ulgowy 



SYLWE T KI 

Wizyta u , kr,garza 
Czasami trzeba mocno szarpnąć, czasami przycisnąć. Jedni 

pomagają sobie kolanami, inni nogami, a jeszcze inni używają do 
tego tylko rąk. 

M iehał Dzięgielowski z 
T ywonii. wsi położo­
nej pod Jarosławiem, 

kręgarstwem zajmuje się moż· 
na powiedzieć że od dzieciń* 
5twB. Kręgi nastawiał już jego 
ojciec. Kręgarstwem zajmował 
s i ę sll)'j. On sam mówi o sobie. 
że jest samoukiem. Do wykony­
wariia tej niecodziennej profesji 
przyuczał się podpatrując ojca. 
Jeszczejakodziecko. P6iniej już 

jako młodz ieniec robił za po­
mocnika, w końcu sam spróbo­
wał własnych sit Po§mierci ojca 
zos tał w rodzinie jedynym kon­
tynuatorem. Dzisiaj sam ma sy­
nów, ale jak mówi żaden z nich 
nie gamie s ię do przejęcia pa­
łeczki. 

Kiedyś zaczął czytać ks iążki 
medyczne, by się czegoś z nich 
nauczyć. Niestety, niewiele s ię z 
nich dowiedzi ał. -Do wielu nt!-

et y sam doszed/tm ~ mówi dzi­
siaj z dumą. 

Kręgarza we wsi znajq wszy­
scy. Zresztą nie tylko we wsi. W 
czasach, gdy metoda ta była je­
szcze mało znana i popularna. 
wiadomość o człowieku, który 
nie mając wykszałcenia medycz­
nego leczy ludzi, rozchodziły się 
w szybkim tempie. Zwłaszcza, 
gdy były one przychylne uzdro­
wicielowi, a "cuda", które czynił, 
pomagały w uleczeniu najbar­
dziej beznadziejnych przypad­
ków. Przyjeżdżal i więc do niego 
ludzie zodległych zakątków Pol­
ski, przywozili bliskich, którym 
lekarze nie byli w stanie pomóc. 
- Niejednq osobr uratowałem 
p/'ud skomplikowaną operacją 
cry amputacjq - mówi. - Bo wio 
dzi pani. są takie choroby przy 
któ/}'Ch medyc)'najesł bezrodna. 

Talent, palce I wyczucie 
Najważn iejsze przy wykony­

wani u lego typu zabiegów jest 
talent. Tak przynajmniej twier­
dzi pan Michał. I oczyw iśc ie wy­
czucie w palcach, bez tego ani 
rusz. - Bo krrgaf$twa rak łatwo 
lIauczyć sir nie można . Poza tym 
10 bardtO wycutplljqca praca. 
Nad każdym przypadkiem Irzeba 
sir najpierw dobrze zastanowić. 
Każdy, pacjenrów ma inn" od­
porność o'8allizmll, inne kości. 
Dlatego nie wszystkie krrgi na­
stO'ń'ia sir jednakowo.B)'I\'a i tak. 
że czasami trzeba kilkakroInie 
wpychać ten sam kT'f'g. 

Dzieje s ię tak dlatego,jak tłu ­
maczy pan Michał, że ludzie nie 
7..3WSze stosują s ię do jego wska­
zówek. Na przykład zapominają 
o stosowaniu kąpieli ziołowych . 
które przy tego typu zabiegach 
są niezbędne . Nie wszyscy wie­
ną też w ich skutecznoŚĆ. Zda­
rzają się i tacy, którzy wrzeszczą 
i histeryzują, kiedy próbuje s ię 
im pomóc. Jednym słowem lu­
dzie są różni . 

Michał Dzięgielowski . na oko 
sześćdziesięcio letni mężczyzna , 
coraz rzadziej już nastawia krę­
gi. Wiek nie ten, w rękach bra­
kuje s iły, a i choroby nie opu­
szczają. Ale jak jeszcze ktoś 
przyjdzie i poprosi, zawsze słu­
ży pomocą. 

- "yznajr zasadf. że nikomu 
liii' wolno ji'j odma ..... iać. Nawet 
..... przypadkach In/dnych Slaram 
sir pnynaj/1/niejpocieszyć i coś 
poradzić. A jeżeli /1/ogf coś Z/O' 

bi". to IObir, 
Pan Michał zanim zabierze 

się za pacjenta, najpierw go 
bada. Ewentualne zwyrodnienia 
stwierdza po przejechaniu pal­
cami przez kręgosłup . Po czym 
stawia d iagnozę . - Ma pani 
skrzywiony krrgosl llP lIa p,ml'o, 
wysunirle dwa krrgi i obsl/lli fty 
dysk. Jednym slOI-l'cm h .... alifiku­
je sir pani do zabiegli. 

Zabieg trWa kilka minut. Dwa 
mocne wciśnięcia. kilka szarp­
nięć. Zazgrzytało, chrupnęło i 
po wszystkim. - Teraz no pew­
no poczuje sir pani lepiej - wy­
rokuje. - Zniknie d"ftwiel1ie 
rrki, a kark nie brdzie bold przy 
dfl/iszympisaniu. 

Medycyna ludowa 
Kręgarstwo jest na turalną 

metodą leczenia, polegającą na 
nastawianiu zwyrodniałych kry­
gów. Według zapatrywań twór­
ców tej metody, korzonki ner­
wowe, przebiegające przez 
otwory międzykręgowe , są uci­
skane czasami przez źle usta­
wione kręg i . Wywołuje to roz­
maite choroby. Nastawienie 
kręgu ma usunqć chorobę . Ten 
rodzaj leczenia zos tał wynale­
ziony w czasach zamierzchłych 
przez Indian, a u schyłku zeszłe­
go stulecia opracowany teore­
tycznie przez Palmera w Ame­
ryce. Zdobył sobie szereg zwo­
lenników. 

Dorota WILK 

Zacieranie ś ladów po byłych prominentach w Arłamowie 

Uwaga! 
- spadające gzymsy 
Mieszkańcy Przemyśla ni&­
JednokrotnIe Interweniowa­
li w redakcj i poruszając pro­
blem starych, nie remonto­
wanych od lat kamienic, 
które zagrażają życiu sa­
mych lokatorów i ... przecho­
dniów. 29 lipca w godzinach 
pfzedpohJdnlowych na ulicy 
Słowackiego omal nie do­
szło do tratedill 

.iedzącym na przystanku 
'8autobusowym dwom ko­
bietom posypały się na glo­
wy kawałki gzymsu. Spada­
jący z wysoka tynk zranił je w 
głowy. Obydwie trafiły na od-

dział szpitalny. Pani Karolina 
B. miata jednak dużo szczę­
ścia . Udzielono Jej doratnej 
pomocy PO czym wrócila do 
domu. Oruga 7Q-letnla Hele­
na N. pozostaje nadal na le­
czeniu. Doznała powainych 
obraieii głowy; w tym wstrzą­
śnięcia m6zgu. W godzinach 
popołudniowych na miejsce 
zdarzenia przyjechali straża­
cy wezwani przez administra­
tora budynku. Przy pomocy 
specjal istycznego sprzętu 
strącali resztki nadgryzione­
go zębem czasu gzymsu. 
który również grozi! zawale­
niem. (d) 

~KAWOSTKA 

Śluby 
W statystyce Ariamów W remoncie 

w ..... 
my. kim Stanu 
Cywilnego zawarto 434 
mał:t:eń.twa . 

Najstarszy mężczyzna 
stający na ślubnym 

kobiercu miał 83 lata. NaJ­
młodszy b)i w 19 wiośnie 
tycia. Natomiast najstar· 
sza z pań wstępującą w 
związek matieński liczyła 
79 lat. zaś najmłodsza za­
ledwie 17. Mieszkańcy 
Przemyśla (w 13 przypad­
kach) wiązali się również 
nierozerwalnym węzłem z 
wybrankami bądi wybrań­
cami Ila granicy. np. z Alt­
stril. Niemiec, WIoch I 
USA. Tymczasem 70 osób 
po raz kolejny ślubowało 
sobie dozgonną wiernoŚĆ. 

(d) 

Zakupiony w kwietniu 
tego roku przez zakłady 
" Kamax" z Kańczugi 
ośrodek wypoczynkowy 
w Arłamowie jest 
właśnie w trakcie 
gruntownego remontu. 
Stanisław Pieniążek , 
nowy k ierownik hotelu, 
przewiduje zakończenie 
wszystkich prac 
dopiero na następny 
sezon urlopowy. Wtedy 
też "ruszyć" ma pełna, 
nieco odmienna od 
dotychczasowej, oferta 
dla turystów i 
hotelowych gości. 

Obowiązl.;. i ki erow nika 
S. Pieniążek przejął 15 

kwietnia j od tamtego czasu sy­
stemalycznie dopasowywuje 
o~rodek do koncepcji nowego 
właściciela. Cała część hotelo­
wa jest już wyremonlowana. Do 
10 sierpnia na pokoje hotelowe nicach. - Do tej pory byłympeł­
zaadaptowane zos tałą jeszcze nie nie zagospodarowane. zno­
dodatkowe pomieszczenia (5 S=OllO /(Im i składano wszystkie 
pokoi i l apartament), które do możlil1'e mpiecie. Teraz chcemy 
tej pory nie były przeznaczone je pełniej wykorzystać. Hotel 
dla gości. W planie remontu jest funkcjonować bfdtie prakrycwie 
także urządzenie siłowni. sali na rych samycII !Osallach. afe 
gier,dw6chsalkonferencyjnych dzi('ki nowej ofercie pobył na· 
i dw6ch saun w hotelowych piw- szych gości SIanie sif atrakcyj-

niejsty. Kierownik zapewnia, że 
nie wpłynie to istotnie na poziom 
cen: dawniej pokój 4-osobowy 
kosztowal 900 tys, starych zło­
tych, obecnie - 1,1 mln. Za po­
kój 2-osobowy płaciło się i , l 
mln. teraz - 1,3 mln. 

Apartamenty Sil dwa i obe­
cnie mniejszy (2 pokoje) ko-

sztuje2,6 mln. a większy (3 po­
koje) 3.2 mln. 

Obłożenie hotelu, zdaniem S. 
Pieniążka , nie uległo zmniejsze­
niu: na wrzes ień i październik 
planowany jest pobyt czterech 
grup (po 90 osób). które spędzą 
w Arłamowie wczesnojesicnne 
weekendy. W lipcu również było 

kilka grup zorganizowanych,je­
dynie w sierpniu - jak twierdzi 
nowy szef - goki zawsze byw:l 
mnicj i tak jest obecnie. 

W planach nowego właścicie­
la jest budowa wyciągu dla 
narciarzy i wprowadzenie do 
oferty jazdy konnej. - Chcemy 
leż :ak/lpić około 20 górskich /0-

II't'/'Ó I1' i un4chomić wypo:yctal­
ni('. Wypożyczać wmierzumy 
rówllież sprzęt narciaf$ki i IIdo­
SlfPllić gościom Iemolllowanq 
obecnie bryczkf. Budowa base­
nil. kl6ra jest", planach. = pew· 
nośriq Ilochr pO/nł'O. ale mam 
nadziejr. że do IInstfpnego lata 
wifkszość proc tostol/ii' zakOli­
czaI/a. 

Zdaniem S. Pieniążka ośrodek 
winien służyć nie tylko bogatym 
"dewizowcom", lecz także prze­
ciętnie zamożnym mieszkańcom 
połudn iowo-wschodnich regio- -O 
nów kraju. -CenYlliesq wyg6m- g. 
wanc. okolica pirkna. a nasza 
oferta dostosowana do kiesuni ~ 
pnecirlllegoobywmefa. ~ 

Zapytany. czy pracownicy .... 
w ,. Kamaxu" mają w Arłamowie en 

zniili lub specjalne ulgi, nowy ,..... 
kierownikodp'arł,żcwitani sąw ~ 
Ośrodku z równą serdecznością _ 
jak pozostali gośc ie i płacą do- ~ 
kładnie tyle samo co inni. oh -N 



R E PORTAŻ 

• oza murami 
Laleczka z saskiej porcelany twarz miała bladą j ak pergamin, nie miała taty ani mamy i nie tęskniła 
ani ani ... To refren piosenki, którą śpiewają dziewczynki z domu dziecka. Obóz w Trójcy, zorganizowany 
z inicj atywy władz miasta i przemyskiego hufca ZHP, jest dla nich jedną z nielicznych okazji do 
spędzenia lata poza murami placówki. 

D
zięki zaangażowaniu kil­
ku insrytucji i wielu osób 
prywBmych ponad 400 

dzieci z naszego województwa 
mogło mie~ w Trójcy "prawdzi­
we wakacje", Pieniądze wyło­
żyło głównie miasto, terenu 
użyczyło kierownictwo o~rod­
ka, aapieką zajęły się kadry har­
cerskie. Tuż nad malowniczym 
zakolem Wiaro, przy budynkach 
dawnejjednostki wojskowej, sta­
nęło kilkadziesiąt namiotów. Po 
raz pierwszy od kilkunastu lat 
okoliczne lasy i łąki penetrować 
zaczęły nie dzieci prominentów 
i notabli. a (ych, dJa kwrych je­
den z najpiękniejszycb zakątków 
województwa (ogrodzony i śc i­
śle strzeżony) nie był nigdy do­
stępny . Harcmistrz Ewa Fran­
kowska, komendantka obozu: 
- Sq dzieci :: domów dziecka. ! 

pogotowia opiekuńczeso. z IQ­

d::;/! najllboższych, któryclt nie 
byłoby sIać na opłacenie zwy­
kłych wczasów czy kolonii... Na 
rozie jesl 164, dzisiaj dojedzie 
jeszcze 40. 

Pierwszy tumus już się zakoń­
czył. Niektórym tak s ię podoba­
ło. że .,uprosili" przedłużenie 
pobytu. Dzięki hojno~ci sponso­
rów, np. przemyskich hurtowni 
i prywatnyc h biznesmenów, 
dzieci otrzymują nie tylko pod­
stawowe, "przepisowe" posiłki , 
ale i dodatkowe specjały: słody ­
cze, owoce, napoje. 

Cała hunna za nim leel 
Pod obozową kuchnią pali s ię 

drewnem od nadle§niclwa Bircza 
i węglem z EMPEC-u, a "do­
brym wujkiem" obozowiczów, 
szczególnie najmłodszych. jest 
wiceprezydent Przemy!na A. 
Makiel, bez którego -jak zapew­
nia komendnntka -reaJizacja ini­
cjatywy w og61e nie byłaby moż­
liwa. - Jest człowiekiem cafym 
sercem oddanym nas:)"m d:ie­
ciom. Zaczflo sir w Ilbiegłym 
roku , kiedy zohaczył jeden z har­
cerskich obozów w NaroIli . 
Spodobało mu sir. Sam zapropo­
nował. żeby zorganizować 
podobny obóz w Trojcy. specjal­
nie dla dzieci, których mdziców 
nie sIać na żaden Ylyjazd. Dzisiaj, 
jak przyjeżdża do naszych dzieci, 
to cała humla;a nim leci ... Dba 
o nie, interesuje sir ws:ystkim, 
pomaga, załatwia ... 

W sprawę zaangażował się 
~d Miasla, kuratorium i kil­
ka iMych instytucji. Dzisiaj, w 
efekcie ich st.amń. pomysł Siał s ię 
faktem. -Na pierwszym rllr1/Usie 
wypol:z)"oł'ało rownież kilka dm­
iyn harcerskich. Były wśród /lich 
dzieci, któTl' rakie nie miały za­
bezpieczenia socjalnego i gdyby 
nje pomoc władz miasta YI' ogóle 
nie przyjechałyby do Trójcy. Te­
ruz, podczas dmgiego turnusu, 
harcerzy już nje ma, zostały tylko 
harcerskie kadry instruklO~kie. 
Sq lO ludzie sprowdzeni, z odpo­
wiednim pnygotowanienl i do-

-o świadczeniem. Mimo spolr!j licz.­
&. by podopiec:nych radzą sobie 

doskonale . 
$" Koszl trzytygodniowego pa­
Z bytu jednego dziecka, jak obli­
& czyta komendantka. nie przelaa­w 
(i) cza kwoty 2,1 mln 51aJ)'ch zło-
r-.. tych. Jej zdaniem jest 10 jeden z 

najtańszych obozów w kraju, a 
~ przy tym niemniej atrakcyjny: r= -Wbn!'w po:orom ludz; dobrego 
oN serca jest wielu. Jeden pr.)"oł'ic-

zie lody, illny .. zasponsomje" 
pobyt któregoś z dzieci, jeszcze 
inny zaofen/je bezpłatny Iml/S­
pan. Dzirki nim poziom wypo­
cz)'nku liiI.' odbiega od normy. 

OzjkJ, rysie i niedźwiedzie 
żeby załapaĆ się na obóz na­

leżało mieć ukończoną 2 kl~ 
szkoły podstawowej. To dolna 
granica wieku uczeslnik6w. Nie­
zbędna, ponieważ program po­
bylU Sianowi swego rodzaju 
"szkołę przetrWania". Harcerze­
-inslruktorzy, miwykli już do tru­
dów życia w plenerze, uczą te­
raz " nie zrzeszonych" jak radzić 
sobie w lesie. w nocy i w każdej 
innej nietypowej syluacji. - I 
d:ieci są zadowolone - zapew­
nia Ewa Frankowska. - My zre­
Sztą tei, choć jest to pruca czysto 
społeczna, bez wynagrodzellia. 
Wszystko robimy metodyką har­
cerską. D:ieci IIC:ą sir szybko, a 
rzeczy, które fU poznają, przyda­
dzą im sir w przyszłości :. całą 
pewnościq. Na przykład ml/iekt­
ność pomszal/io sir po teTl'nie 
d:ikim, nieznanym: mamy III i 
dziki. i 1)'sie, i wilki... Na pierw­
szym rllmJ/sie chłopcy znaleźli 
ślady niedźwiedzia - pó/tom ki­
lometm od obaZ/l. Uczymy ichjak 
cieszyć sir przyrodą i jednocze­
śnie ClIĆ sir bezpiecznie. 
Młodzież z rodzin o niższym 

od przeciętnego Slatusie m3.le­
rialnym często już w dzieciń­
stwie miewa styczność z różny­
mi społecznymi patologiami , 
często leż samajest nimi dotknię­
[a. Ewa Frankowska przyznaje, 
że i wśród tych. które trafiły do 
Trójcy, zdarzają się dzieci trud­
ne wychowawczo: - Sq, są PIP­
blemy. Jak Wszfdzie. Ale sq też 
sposoby. My p/"eferojemy sposo­
by halrtrskie:jcsl c:osem ciriko 
i dla "as, i dla nich, ale z Tl'guły 
po tygodniu dzieciaki -jak my tu 
mówimy- "zatJ)"biają". Z regu­
ły, bo :awsze zoslOnit kilkoro ta­
kich, któTl' do końca spruwiają 
kłopoty. 

Spośród alrakcji, które orga­
nizatorzy zapewniają uczestni­
kom obozu, największym zain­
teresowaniem cieszą się roz­
grywki sportowe. gry i zabawy. 
Są też ogniska i dyskoteki, a dla 
tych, którzy nie mogą się obejść 
bez łakoci sklepik ze słodycza­
mi. Ceny niezbyt wygórowane, 
właściwie wcale nie wygórowa­
ne: dostosowane do skromnego 
kieszonkowego obozowiczów. 
- Jak któremuś mimo to brakJ/je 
na CI/kierki, 10 najczfściej i /ak 
uprosi, alba wajdzie drtJha-spo­
nsoro ... No, bo jak tu lIie dać, kie­
dy im sir oczka tak iwiecą ... 

Dla nich t o duła fraj da 
Zdaniem komendantki obozu 

sport i wszelkie fonny ruchu 10 
dla dzieci nie [ylko zdrowie. To 
takie nauka, że bez całodz.ienne­
go patr.':enia w telewizor moina 
przyjemnie spędzać czas i wcale 
się· nie nudzić: - Teraz przygoto­
...... ujemy sir na pr.yJ..-ład do turnie­
ju 1)'cerskit'go. Brdq tti wybo/"y 
miss i mistero. To dla nich duża 
Jrojda. Naj//tro, w :wiązAli z rocz­
niq Powstania Warszawskiego, 
szykI/jemy alarm nocny. w),jście 
poza teren i przysirgr harcerskti 
w plenerze. Chcemy pokazać im 
jak wygląda ha/Cerskie rycie; w 
ogóle nie mieli z nim styczności, 
nie witdzq na c!}'m polega ... Wie-

dzą natomiast , przynajmniej nie­
któny,jak w)'glq,la życie lIG !lli­
cy. Moie inna droga, inny spo­
sób sprdzania czasll wyda im sir 
ciekawszy,leps:y.,. .. 

A lkoholu i papierosów na' 
obozie nie ma. Kadra, składają­
ca się z osób dorosłych, kiśle 
przeslrzega regu laminu: jeś l i 
mają swoich podopiecznych cze.­
gokolwiek nauczyć, muszą świe­
cić przykładem. 

Najmłodszym uczestnikiem 
jest dziewięcioletni Adaś, syn 
Ewy Frankowskiej. Ponieważ od 
drugiego roku życia mama zabie­
ra go na obozy, radzi sobie w 
spartańskich warunkach wybor­
nie, niczym rasowy harcerz. 

Laleczk i 
z saSkiej porcelany 

Komendantka oprowadza po 
placu. Jest wczesne przedpołu­
dnie, Dzieciaki porozchodziły s ię 
do swoich zajęć. spora grupka 
gania za piłką, kilka młodszych 
dziewczynek schowało s ię w jed­
nym z namiotów i ćwiczy refren 
nowej piosenki: 

Lalectka! saski~j porcelany 
twarz miało bladą jak pt''8amin 
nie miała /ary ani mamy 
j nie tęskniła ani ani ••. 

- Proszę posł//chat tych słów ... 
To są dzieci z dom!/ dziecka. Zo­
stały z pierwszego wrn//SII . 
Chciał), zostać ... Myślr, it' gdy­
by obóz tMał dłużej, b}1yby lU do 
końca wakacji - mówi komen­
dantka, 

Z zawodu pielęgniarka, pra­
cownik WSzZ w Przemyślu, ' 
Ewa Frankowska chciałaby po­
magać dzieciom z rodzin naju­
boższych tak, jak potrafi najle­
piej. A najlepiej porrafi prowa­
dzić obozy: było ich tyle. że zli­
czyć nie sposób. Ostatnio u­
pali ła się do pomysłu , który za 
rok, dwa, o ile wszystko dobrze 
pójdzie, ma szanse s tać s ię ta­
kim samym faktem, jak tego­
roczny (po raz pierwszy orga­
nizowany) ob6z. - Tu/aj sq 
opuszczone budynki po wojsku. 
Trochr zniszczone, ale mogliby­
imy je doprowadzić do porzqd­
kI/ i II/"Ząd!ić \I' nich sra"jcr 
harcerskq. To doskonałe obiek­
Iy 110 obozy zimowe. Mogłyby 
stanowić hazr do systematycz­
n)'eh pobytów dzieci; lIaszego 
województwa,Iakichdzied,ja­
kie teraz tu pnyjt'chały. .. Po­
mysł, choć daleki jeszcze Q(t 
realizacji, zainteresował wice­
prezydenta A. Makiela. Obie­
cał pomoc. Budynki należąjed­
nak do URM, więc fonnalno ­
~c i należałoby załatwiać w sa­
mej s tolicy, uzyskując poparcie 
nie jednej , a kilku osobistości. 
Pani Ewa wierzy, że wśród 
urzędników i stołecznych no­
tabli " ludzi dobrego serca" 
wcale nie jest mniej niż w Pae­
my~lu , - Może nowel wircej. 
tylko o nas nie wiedzq ... 

Opis przyszłej stanicy i moż­
liwo~ci sensownego zagospo­
darowania opuszczonych bu­
dynków paerywa dobiegający 
z obozowiska coraz większy 
harmider. Przed kilkunastoma 
mi nutami przyjechali no wi 
obozowicze, tym razem 20- szlabanem zatrzymał s ię kolej­
osobowa grupa dzieci z rzym- ny aUlobus. To uczestnicy prze­
skokatolickiej parafii w Mości- myskiego NAL-u, nieobozowej 
skach. Teraz pn.ed obozowym akcji letniej , którzy wybrali s ię 

do Trójcy w gości. Komendant­
ka obozu wraca do obowiąz­
ków gospodyni: zakwa[erować 
dzieci z Mo~cisk, ugościć dzie-

ci z NAL-u, zadysponować 
obiad dla pierwszych, drugich 
i trzecich... OH 

Zdjęcia Dariusz OELMANOWICZ 



INTERWEN C JE 

Perypetie kamienicy Storcha w Jarosławiu 

Szpetna kamienica 
Najbardziej 
pokrzywdzeni p rzy całej 
spra wie czują si, ludzie. 
Z ich zdaniem mało kto 
si, liczy, a jut na pewno 
- jak twierdzą -
miejskie władze. 

K amienica Storcha w Ja­
rosławiu. duża, dwupię­
trowa czynszówka, po­

łożona u zbiegu dwóch ruchU­
wych ulic - Pruchnickiej i Sło­
wackiego, swoim przedwojen­
nym rodowodem. mało estetycz­
nym podwórkiem. z sypiącylni 
się balkonami j wis/lIcym na 
nich praniem. zdaniem miejsco­
wych decydem6w szpeci OI0C7.t­
nie. Zwłaszcza od strony dwor­
ca PKP i PKS, przez które prze­
wijają się codziennie jakby nie 
było setki podróżnych. 

Dla miejskich urzędników jej 
usytuowanie w jednym z naj­
ważniejszych punktów miasta 
stanowi swojego rodzaju wizy­
tówkę. aczkolwiek najmniej 
chlubną. Dla lokatorow, którzy 
spędzają w niej większość swo­
jego czasu. stare sypiące się 
mury, bliskość dworca i zalło­
czonych ciągów komunikncyj­
nych to wieczne uunpienie, które 
zatruwa i tak już nieła lwe życie 

wmidcie. 
Dłnlego być może, gdy przed 

kilkoma laty po raz pierwszy 
pojawili się chętni na zagospo­
darowanie przyległego do ka­
mienicy podwórka, IUlejsi urzę­
dnicy uznali, że przedstawiona 
przez oferentów propozycja mo-

• głaby poprawić nie nnjlcpszy 
wygląd tej części miasta. Wraz 
z powstaniem przy boku kamie­
nicy dużego pawilonu handlowe­
go wiknęłoby z widoku obskur­
ne podwórko, a przede wszyst­
kim wywieszana na zewnątrz 
garderoba. 

Gdy ta sama infonnacjadotur­
ta do lokatorów kamienicy, ich 
reakcja na perspektywę wznie­
sienia tuż po oknami ich mie­
szkań puru.'IU usługowego. które­
go budowa pociągnęłaby za sobą 
likwidację kawałka zieleni, była 
zgoła odmienna. I chociaż osta­
teczne decyzje w tej sprawie je­
szcze nie zapadły ,już same prly­
miarki budzą wśród mieszkań­
ców niepokój. PrzeciWKO budo­
wie protesty wnosi .o)idarnie 
cała kamienica. Łącznie z dzieć­
mi będzie 140 osób. Pisma l ądu­
ją na biurkach wszystkich tych, 
którzy w sprawie mają , bqdź 
będą mieli cog do powiedzenia. 

Nie chc emy. bo •. • 

Kamienica Slorcha wraz z 
przy ległym terenem jest własno­
ścią gminy miejskiej. Większogt 
lokatorów to najemcy. Tylko 
trzech mieszkańców wykupiło 
w niej mieszkania na własnośt. 
dzięki czemu stali s ię udziałow­
cami częki działki, na której 
wzniesiono budynek i na klórej 
planuje się wznieśt następny . 
Zarówno wła§ciciele. będąc stro­
ną w toczącym się w Urzędzie 

Częstochowskie 
Zakłady Meblowe 

zapraszają 

do s.lonu meblowego 

PH Victoria, 
Mick iewicza 44 

!Budynek ~RUCH" - wejtde 
od ul. Siemiradzkiego) 

Duży wybór 
pon.-pt 8.3D-17.00 
sobol. 8.3D-14.00 

tel. 78 50 46 

"" 

Rejonowym postępowaniu ad­
ministracyj nym. dotyczqcym 
zrzeknięc i a się udziału w dział­
ce. jak i pozostali 10kalOrzy, nie 
godzą się na budowę pawilonu. 
Łączn ie 49 rodzin. Większo~ć z 
nich jednak z punktu widzenia 
państwowych i miejskich urzę­
dników, a zwłaszcza przepisów 
buoowlanych. przy całej sprawie 
nie jesl stroną i ma niewiele do 
powiedzenia. 

- Pisaliśmy jllż protesty do 
burmistrza miasta. ochrony śro­
dowiskn, ale do dzisiaj nie mamy 
na nie odpowied:i. Cała kamie­
nica się pod nimi podpisała. a oni 
nic sobie:: tego nie robią - skar­
żq się mieszkańcy. 

Podwórko w kamienicy Slar­
chadz.ieli się nn dwie części,jed­
na to k.'\wałck betonu, na którym 
stoją samochody. druga 10 zieJo­
ny trawnik, z kilkudziesięcioma 
drzewami, ławką. p iaskownicą i 
tnepakiem. służący za plac 23-

baw dla ponad czterdziestu dzie­
ci. - T,· działkę , kt6rq pani lutaj 
widzi zagO.fpoflmowali.<my sami 
we wlasnym zakresie. Ur;.qd Mia­
sta nie kiwnął nawer palcem. W 
cZ}'nie społecznym postawiliśmy 
og/mlzenia. zasadziliśmy drzewa 
i doprowadziliśmydo jako takie· 
go wyglądu - pakazuje Edward 
Bania,jeden z lokatorów. 

Obskumy wygląd 
budynku od strony podwórza 

to, zdaniem najemców, wynik 
wieloletnich zaniedbywań przez 
administratora. Ostatni remont 
kamienicy przeprowadzono tu 
25 lattemo. Od tego czasu mie­
szkańcy sami we własnym za­
kresie remontują łazienki, ubika· 
cje, zakładają centralne ogrzewa­
nie. Wybetonowali sobie nawet 
podwórko. Gdyby pozwolono im 
po umiarkowanej cenie wykupiĆ 
mieszkania wzięliby się i 7.a sy­
piące stropy. - Wówczas. ws:y· 
scy zobac!yliby p/mvdziwie zago· 
spooamwa"y dom.A tak ... !li le­
jącą sir po ścianach wodr płaci· 
my 95 gllmy !O metr, ty/e co za 
luksus IV blokach. 

Mieszkańcom nie łatwo się tu 
żyje. Zieleniec to jedyna barie­
ra przed spalinami i hałasami 
dochodzącymi z dworca PKS. 
Argumenty. jakoby budowa pa­
wilonu odgrodziła ich od uciqż­
Iiwego sąsiedztwa, bezwzglę­
dnie do nich nie przemawiają. 
- To jedyny skrawek zieleni. na 
k/6/ym nasze dzieci mogą sir 
bawić - mówiq. Pokazują zdo­
byty swoimi ścieżkami plan za· 
budowy. Skąd dokąd ma stać 
pawi lon. - Chcq l1am zabrać 
cały zieleniec. zabl/dować i Z/O­

bić lu bltnkier. tok żebyśmy nie 
mieli czym odd)'cha{. A III jesl 
du:o starszych os6b. scho/tJwa­
nycll . kt6re nie wychodzą poza 
teren kamienicy i potrzebują 
mieć Imci.!, powiema - przeko­
nuje Adam Romski. 

Do tego dochodzi jeszcze są­
siedztwo pijalni piw3, klórej by­
walcy zanieczyszczają bramę 
wej~ciowq. 

Powstan ie pawilonu handlo­
wego na miejscu trawnika sta­
nowi zagrożenie dla ich egzy­
stencji. Tak twierdzą. Jeżdi 
miasto odbierze im zieleniec. do 
dyspozycji pozostanie tylko nie­
wielkie wybetonowane podwór­
ko, na którym c iężko będzie 
postawić nawet samochód. Nie 
mówiąc już o tym, że dzieciom 
za plac zabaw służyć będzie je­
dynie olica_ - W jaki spos6b za­
jedzie lU kafr!lkll pogotowia albo 
samochód z wrglem. jeże li 
podw6rlw stallie sir placem ma­
I/ewmwylll dla samoclwdów do· 
stawczych? - pyta starsza kobie­
to. 
Podkrdlają 10 w pismach kie­

rowanych do władz miasta. Wy­
punktowujq w nich - jak mówią 
- zbyt wiele waikich powodów 
przemawiających przeciwko 
budowie pawilonu, by je lekce· 
ważyć. -Ale władze miasla nie 
liczą sir z jakimikolwiek. prole­
stanu' mieszkańców-podkreśla 
~aria Łąka , członek rady dziel· 
mcy. 

Były plany, są i będą 
O zabudowie. kamienicy 

Storcha mów i s ię wmieściejuż 
nie pierwszy raz. Nnwet miej­
ski architekt snuł swojego cza­
su wizję wkomponowania przy 
niej ciekawego obiektu, takiego, 
który zasłoniłby .,kuchenne za­
piecze". Tylko , że pomysł 
upadł. P6iniej pojawiło się je­
szcze kilku oferentów, ale jak 
twierdzą mieszkańcy, po wysłu­
chaniu ich żalów też s ię wyco­
fali. Pozost ał jeden chę tny . Od­
prnwić go z kwitkiem nie moż­
na - mówią w Urzędzie MjaSla 
- bo takie są przepisy. 

- Z/(odnie z MiejscowYIII 
Planem Ogólnym teren tell prze­
znaczO/I)' j est pod IIslugi - wy ­
jagnin miej!;ki architekt Stani­
sław Babinetz. -Jeżeli znajdzie 
sir oferen!. z konkrelną propo­
zycjq. która nie odbiega od 
przeznaczenia /trel/II. nie maili)' 
prowa wydać 1/111 decyzji 
vdmownej . Na rozie zasili/O 
wydOili' usralenie lokalizacyjne 
o wal1mkach zabudowy. Wyda· 
je się je niezależnie od tego kto 
jelt wnioskodawcą i ilu ich jest. 
O tym, czy jest on słuszny. zo­
decyduje posrrpoł1'a/lie admini­
slracyjne . 

• 
Dla państwowych i miejskich 

urzędników, tak na dobre spra­
wy jeszcze nie ma. JeSI dopiero 
wstępnie rozpatrywana, a urzę­
dnicza droga poprzedzająca 
ostateczną decyzję jest na tyle 
długa i zawiła, że w początko­
wym etapie trudno mówić o jej 
rozstrzygnięciu. 

- Dopiero po zebraniu wszy· 
s/kieh malena/ów i wysłuchanill 
!Q i przeciw brdziemy mog li 
okre/Ii{ warulIki zabudowy. Je­
żeli okaże sir, że argumenty 
prted,)·tawione prUt slront' 
sprzeciwiającą się nie podważą 
lIstaleń w miejscowym plallie 
og6lnym . nie brdziemy mogli 
wydać decyzji odmownej. 

Ale olla jeszcze nicuga nie 
gwarontuje. bo 110 przykład mia­
sto może nie przydzielić oferen. 
towi działki po zabudowr -Iłu­
maczy archilekt. 

Jak miałaby wyglądać zabu­
dowa działki też nie jest OSla­
tecznie przesqdzone, chociaż są 
już wstępne projekty. Pierwot­
ny, zakładający zajęcie całego 
zie leńca, podobno przepadł. 
- Odeszlifmy od niego uznając: 
rocje mieszkańc6w i pozosJa li­
śmy prz), bl/dowie malego pawi· 
lonu, rakiego. który nikom/l by 
nie przeszkadzał - zapewnia 
bunnistrz miasta Je!"2.y Matusz, 
dla którego całe zamieszanie 
wokół kamienicy ma charakler 
raczej ambicjonalny niż życio­
wy. - Mieszkańcy usiłowali w 
Iym miejscu wybudować lobie 
garaże. ale nie dostali na to zgo­
(/y i.teraz próbujq wif4;ć odwet-
slw.eroza. ~ 

Zarzuty wySUWanł przez lo­
katorów, o lekcewaaniu ich 
przez władzę, to w opinii bur­
mistrza bzdury. - Gdybyśmy tak 
napmwd( nie liczyli się z mle· 
szkańcami . to już m.y lata temu 
slanąłby tam pawilon. Co/y czas 
prowadzone są na len lemat /Oz· 
mowy i uzgodnienia -zapewnia. 

- Podejmujemy działania w 
ochronie lokatorów. ale musimy 
równiei "pI'Cumować inlel'esy 
innych mieszkańców. kt6rzy eJ/C(1 
zrobić caf dla miasta. Nie mo· 
żemy odm6wić :adnemu ofel1!n­
IOwi rozpatrzellia jego wnioskl/ . 
bo g1Vtilby nam =0 to po prosIu 
sqd. 

Tak więc sprawa jest rozpa-
trywana. Doro/a WILK 

RĄCA LINIA 

Slip jety za drogie Przemy§1 

- Moja matka jest osobą starsz" kt6ra potrzebuje uw. 
slip jerów (Inaczej zwane plelucho-majtkl). KiedyJ dostępne 
one były na zle/one recepty, teraz w aptekach jest pelna 
odpłatnoJć za te produkty. Jeżeli moja matka otrzymuje 300 
zł emerytury to 200 musi wydać na zakup slip jetów. Wyda­
je mt się. te 100 zł na miesiąc to zbyt mało by przeżyć. Czy 
kto§ mógłby zm/enlć swoje rozporządzenle w tej sprawie? 

Szaleni motocykliści 
- Po ullcy 22 Stycznia I wzdłut tzw. promenady nad Sa­

nem kilku zapalonych motocyklistów na hOndach, suzuki 
Itp. rozwija dute szybkoJcl. Motory te przy okazji wydają z 
sletHe dtwlęk przypominający start rakiety, 8 przeclet n/e 
wszyscy mUSZli tego słuchać I patrzBt na to jak nlekt6rzy 
powodowanl snobizmem osobnicy prÓbują zaimponować. 
Pytanie tylko komu? Mote małolatom w krótkich sp6dnlcz­
kach. I jeszcze jedno motocykle są na zachodnich blachach, 
co utrudnia ich identyfikaCję . Może poliCja/Ub strat miejska 
zainteresuje się Iyrr} problemem, przy okazji uchroni kilka 
osób od bólu głowy, a Innych od wypadku. 

Arboretum do zmrokuJ 
- W niedzielę przyjechałem z kilkuosobową rodziną do 

Atboretum w Bolestraszycach. Niestety była godzIna 18 I 
ogród .zosta/zamknięty. Na moje pytanie: dlaczego? osoba 
obsługująca odpowiedziala. te jest to rozporządzenie od­
g6rne. A przeclet te piękne rO§/Iny moina oglądać w całej 
pelni tylko w okresie letnIm. Prośba do dyrekcji nIe zamy­
kajcle ogrodu przed zmrokiem! 

Kosze"Przeszkadzaty 
- Na boisku w poblItu ośrodka roln /czego w Radymnie 

dzieciaki grały w kosza. Teraz kosze znlknę/y. Ciekawa jo­
stem co mają robić dzieci skoro n/e mogi grać w tak popu­
larną grę jaką jest koszyk6wka. 

Niebezpiecznie wokół basenu 
- We wtorek 30 lipca przechodzllem koło basenu. Na 

parkingu jeden z samochod6w potrącił dzIecko. Zauwaty­
/em, te parking ten nie posiada tzw. kopert dla samocho­
dów. Samochody jetdzą jak chcą, a pomiędZy nimI ludzie 
przeChodzą ludzie w kierunku basenu. Identyczna sytuacja 
jest na ulIcy 22 Stycznia, gdzie po prawej stron/e jest cho­
dnik zamieniony w parkIng. Wła~clwle dla pieszych pozosta­
Je tytko jezdnia. l tak Jest. Pytam do kiedy? 

ZUS i opiaty 
- W przemyskim oddziale ZUS chcIałem uregulować od­

serki od składek ubezplecleniowych, ponadto nie znałem 
ich wysoko§cl. Obsługująca mnle osoba stwierdzfła, że na­
leżno~t tę trzeba uregulować w banku. Podątyłem więc do 
banJ<u. Tam usłyszałem. te skoro nie wiem /le wynoszą od­
setki powinien mi je nalfczyć ZUS. W gmachu tej Instytucji 
dowiedzlałem się o rym. te na(iczy6 odsetki mote ZUS w 
prżeworsku. W Przem~lu mogą mi tylko podać odpowiedni 
wz6r, wedlug którego oblicza slfl tę sumę I je§U chcę to 
mogę jll obliCZYĆ sobie sam. Ta ca ła sprawa przypomIna 
błędne koło. Czy jako klfent ZUs-u n/e pow/n/enem otrzy­
ma(j.,pelnej lnformacjl w danej sprawie, a mote pracownicy 
tego zakładu są l innej epoki i kochają się w biurokracJi? 

Jarosław 

- Jako pasażer_ orzystającego z us ług MIejskIego Za-
Zdzierstwo ~ 

kładu Komunik .Jarosławlu, zastanawia mnIe poJ/tyka 
proadzona prze rzeds/ęblorstwo. Jak to się dzieje. że 
jednorazowy bilet na przejazd w granicach mIasta kupiony u 
kierowcy kosztuje dwa razy droieJ n/t w kiosku - pasażer. 

To nie nasza sprawa 
Ignotancja slużb porządko'NY'Ch odpowIedzialnych za wy­

gląd mIasta jest wprost żenująca. Kilkakrotnie zwracano 
już uwagę na obskurne plakaty wiszące na sypiących Się 
ruderach przy ulicy Jana Pawła II. a nikt jak do tej pory się 
tym nIe zajął . Najwyratnlej władzom miasta nie zalety na 
jego wyglądzie . 

Slanlslaw CEBENKO 
Dor()fa WILK 

Na sygnały czekamy w środy w godzinacb 12,00·16.00 
Pr:zemrśl : tel. 10·22.00, 70·30··n , 70-304 2 
Jarosław: leI. 21 -20-34 
oraz W godzinach 8.00-12.00 Lubaczów: tel 32-15·12 

OFERUJE; 
- materiały budoVfla.~ 
• U$łUgi transROitowe 
(dIW" 10 lpn) 

• stajtbrojęnloVfą 
szkło okienne , 

,~~~~~~ru~~.~"~I~. Batorego 55. tel. 78-53-04 : . • Birem 122 
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10 WSPOMNIENIA 

Ostatnie · przesłuchanie 
- Muszę o tym powiedzieć. Nie zaznałbym spokoju gdybym tego nie zrobił - zaczął swoją opowieść . 
Kazimierz Konieczny. - Wiele lat żyłem na " wariackich papierach", a o moich.1osach decydowały 

przypadki, o których dzisiaj myślę jak o cudach, bo jak inaczej można myśleć o sytuacjach, w których 
żegna się z życiem, a tu nagle przychodzi ocalenie. 

H' sloria, która mogłaby 
posłu żyć do dobrego 
'cenanusza filmowego 

serialu zaczęła się 1940 roku. 
Pan Kazimierz minł wtedy Irzy­
ml~cie lat. W czasie pierwszej 
ulicznej łapanki , jaką okupant 
urządził w Przeworsku. nie· 
miecki żołnien wyciągnĄł go za 
kołnierz zza przypory ratusza, 
gdzie szukał schron ienia. 

Wojna ••• 
-Zupełnie pnypadkil'RI zno­

latlem sir na Rynku. Nie było 
już f.:dzie sir schować. WIlIzłem 
za laki /1l11r - przyporę prq ra· 
lus: //, a Niemiec mnie za 
"wszarz" i dotmnspol1u. na IQ. 

boty. Zawieźli nas do Rzeszowa, 
li po kilku tygodniach do Kro­
kowa na MontcIupich. Porem 
Iransport do Niemiec, ram do­
srołem przydział do bal/era w 
Sudelach i jako przymusowo 
siła robocza miałem pracoYo'm' 
na c"wałr 111 Rzes:y. P%ków 
tam było niewielu. wircej Cze­
c;lI6w. wirc z nimi się zaprzyja· 
źni/em . Nauczyłem sir ich 
mowy i tak jakoś do:ylem do 
końca wojny. Ra:: było lepiej raz 
gor;:ej - kiedy Niemcy brali {a· 
nie na froncie. 10 baller na nas 
sobie odbijał . 

"Wariackie papiery" wystawIone przez czeski urząd bezpieczeństwa. 

po rokll spokoju dowiedz iałem 
sir. że są IW moim lropie. Wzią­
łem 0(/ proC'Odmvcy zaliczkr i 
pr:ez zieloną granią uciekłem 
do Czech. Mialem dosyć życia 
jak zaszczUle zwierzę . /ym har· 
dziej. że wpe/nie lIie wiedzia­
łem o co im chodzi, a/e to nie 
były lakie casy, i eby sir lIuma­
czyć. 

Wpadka I cudowne 
ocalenie 

Powrót i kłopoty 

- Wpadłem !Omz po przejściu 
granicy i zamknęli mnie w wir' 

"'-__ "-"..J< zieniu l\' Żalllberku. Sze!ćdzie· 
- 17 maja 1945 mkll wróci­

łem do Przewarska. Po tyfll fa· 
lach sprdzollych wśród obcych 
chciałem być mird:y 'udimi i 
wybrałem sir na zabawr. Pa· 
mirtall/ sianokosy sir koric:yły, 
połowa czerwca. W Gniewczy· 
nie Łańcuckiej była duia !Oba· 
wa. takijes/yll na wolnym pa­
wiemu . Kiedy jlli zrobiło sir 
ciem/lO i tabowa rozkrrciła sir 
na dobrt! padły strzały. zraZ!1 
pojedyncze, a po/em serie z 01/ ' 
tomarów i karabinów maszyno· 
wych. Nikt nie wiedział. klo 
strzela i do kogo. Ludzie mio· 
tali sir. probując uciekać naj­
pierw w s/ronr TI)'ńczy. a kiedy 
stn.efallina przy/Jrała na sile i 

w niebo wzbiły sir IUkiety 10-

wrócili w kienmkl/ Świrtof/ lo­
wej. Ja wlazłem pod slenr de­
sek. oc/czekałem chwilf i kory­
lem r:eki poc:oł,r:ałem sir II' kie­
nil/kil Przeworska. Kiedy wysze­
dłem z wody byłem potwornie 
poobijallY. ale wolny. Oka1Oło 
sir . ie była 10 obława. kl6rą 
urządziło NKWD. milicja i UB. 
Na kogo i po co - lIie w;(ldo· 
mo. Wzij'li wledy chyba z CZle-
1)'s/llI/l"z; i wszyslkidl lla bia­
le lI iedźwiedz ie .. . 

Na dnlgi dzień przysu(H do 
dOnlll "IIbeK" . wywołał mnie 110 

podwórko i mówi: "Kazik wi· 

WIELKI KONKURS 
SPRZEDAWCÓW 
ŻYCIA 

kojo bo cir swkają . 7)'{ko niko­
IIUI pary z usl. bo obu nas wy­
kończą" · 
Porządny by/ z Iliego człowil'k 

- niejednemu dał cynk i wie/II 
IlIdzi llra/ował. Czamy Józefsir 
I/azywał . 

Zniknięcie 

- To nie były przelewki, Iym 
bO/dziej. ie ojca w czrli mi cif!' 
gać i poniewierać. dIarego wy­
jechałem do Wrocławia. do wa· 
jomych. Znalazłem pracr i byle 
jakie mieszkanie. Do domu bez· 
pośn'(llIio "ie pisałem, 1)'lko do 
Uluf(mycl1 sqsiadów. Gdzie! rak 

PRZEMYSK! ,~d'o~JV,!,~' 
Nasz ~ ~ 

p. 
z 

sięciu Po/ak6w lias raili było. 
SlInci/elll nadziejr . bo wiedzia· 
łem. że nas wyślqog/ądacl zorze 
polamI' -10m skąd sir nie wra· 
ca. Kl6/'egoś dllia lIacze/nik wir' 
zieniapowiedział nam. że Miko· 
łajczyk uciekł z PO/:iki i UKryly 
pod parowozem pn,ejddiał 
przez Czechy. Pozwolili nam słu-
chać propagandowej audycji 
nadawanej pr.!ez wipienne gło­
śniki ~ jak olli wtedy pIlili 1/0 

Mikołajczyka . 
Tydzień p6im'ej przychodt i 

naczelllik i .wraca sir do mnie 
"PI[)Silll was". Poszedłem , a on 
w zOlifaniu mówi mi: "zilra lu 
bude Mikołajczyk ". Nic sir nie 
odezw(llem. wr6ciłem do er fi i 

,,-.-,---
Wsp6łorgBfllzaror konlnx$u 

I funda!ar nagrdd 

- '31$:' 
1DAZTWóJ 

- . 
,_ .. ~ .p" , ., 
,,1ntormKJI o k(){lk~rslf ~1fVehiił;~~!!::.l!!!!!!:...l!..':::'===:::~:..J 

na drugi dzień zjawia sir wyso­
ki. szczupły mrżczyzna w brą­
zowym lIbraniu. " Pan Koniecz­
ny?" - p)'/a mnie czyslą po/­
szczyzną. Wled)' uwierzyłem , że 
10 Mikołajt":.yk. który okazało 
się zlla/ mojego dziadka. "')·cią· 
gllqł /00 koron. dał mi mówiqc. 
żebyśmy sobie ch/eba za 10 KU­
pifi. Podzirkowalem , a on dys­
kremie szepnął mi "nie manw 
sir. wyjdziesz wcześniej lIiż ko· 
ledzy leli chleb zjedzą". 

Ty/e było lIaszej rozmowy i 
za kilka dni stał sir cud. Zo­
sIalem zwolniony. Ja i jeszcze 
jeden Po/ak. a inni zoslafi i 
najprawtlopodobniej skoliczy­
/i na Syberii. 

Pojec/lOłem do znajomych 
Czechów. z kló1)'mi jeszcze w 
Niemczech praco ..... ałem. Zacze­
piłem sir /Om . robalf znalazłem. 
ale musiałem me/dawać sir w 
ichnim U/:!rdzie bezpieczeńsMa 
(Referal Bezpdnosllli) i z pie­
c~ątką jechać (lo ambasady pol­
skiej zola/wiać zezwolenie 110 

pobyt. Do kraju bałem sir wra­
cać . bo wiedzialem , że mllie 
swkajq i może 10 sir skaliczyć 
źle. 
Kiedyś w ambasadzie spo­

tkalem znajomego . kl6ry - 10 
był znowu cud - pomógł mi i 
dał dobre papiery. 

Z UB na karku 
- W lisIopadzie / 949 zdecy· 

dawałem sir napowr6l. W Prze­
worsku okazało sir. i e UB nie 
zapomlliało o mnie. Wprawdzie 
miałem dosyć poniewierki . a/e 
pojechałem znowu do Wrocła · 
wio. Bałem sil' ujawniać. a 11/ 
czekała mnie służba wojskowa. 
/ 2/lOWU los sif do mnie uśmie· 
chał . Kiedy zgłosiłem sir do 
WKU. oficer. klóry okazał sir 
moim znajomym . mÓwi: "zwie· 
waj Kazik. zaszyj sir gdzieś. a 
ja jl/ż załOIwir. żeby cir wojsko 
ominrło". / słowa dOlrzymał . 
~'dOl-voło mi się. że 10 koniec 

I D9)OKOł.A ŚWIATA 

klapo/ów i brdr jui m6gł 1I0r­
mo/nie żyć. Niesrety, "bezpieka" 
mnie wywqchała i zaczęły sir 
"·ezwania. przesłuchania, a ja 
do/ej lIie wiec/ziałem o co im 
chodzi, a przecież 10 jui poam­
neslii było. Co rusz dOSlawałem 
wezwanie. a /0 dojelinego urzr­
dll. innym mzem do innego. Cza­
sem przerrzymali mnie dwana­
ście godzili . kiedy indziej dwa 
dni. Zacząłem mie( lego dosyć. 
Nie byłem pewny dnia ani go­
dzillY. W lipcu 1953 dOSIałem 
wezwanie na niedziełl'.lla godzi­
nr I J. Pojechałem do Oławy na 
slary/11 motorze. Oparłem maszy­
nr o mllri wszedłem do Urzrdu 
z myślą "niech 10 jui raz sir 
skończy" . 

Ostatnie przesłuChanie 
- Przesłuchiwał mnie laki 

młody, gówniarz. Jedna godzi­
na. druga. co cł/wilr wychodził. 
tOslOwiał mnie samego. Za 
którymś f'(Jzem wyjął z kabwy 
pislolel ,poł(2)ł 110 biurku i wy-
smH. Napro ..... dr mia/emjuż lego 
dosyć. O tu .. . 

Pan Kaz imierz przerywa 
opowidt i rozpi na koszulę. 
Wysoko na lewej piersi maleń­
ka blizna. Ślad po nożu. którym 
wtedy sam chcial skończyć ten 
koszmar. 

- OdralOwali mnie II' szpilaIII 
- kończy roztrzęs ionym głosem 

- i odlqd dali mi spokój. Za piri 
fal niewolniczej pracy dOSIałem 
pirć milion6w odszkodowania. 
Czesi /lic zna/eili moich papie­
roIł' świadczqcych o pobycie w 
wirzieniu, a o Iym , co P/usze­
dłem 1111aj. 10 mogr tylko opo­
wiadać. 

PS 

Notował 

Jacek SZWIe 

Młody "ubek " , który Jako 
ostatol przesłuchiwał pana Ka­
zimierza w niedługim czasie 
został jego wle.lklm obrońcą. Ale 
to Już Inna historia. 

WakacYjne podróże dookoła świata popularne są od wie­
lu lat. W trakcie nie tak w końcu długiego urlopu może­

my poznać prawie cały glob. przeżywając przygody o Jakich 
nawet oam się nie śniło. 

A wszystko to między innymi dzięki nowoczesnej technolo­
gii, pozwalającej przemierzać potężne odległości. Nie zawsze 
Jednak podróż dookoła świata przebiegała tak sprawnie I w 
tak komfortowych warunkach . Pierwszy lot dookoła świata 
odbył się dopiero 26 lutego 1949 roku. Z miejSCOWOŚCI Fort 
Worth w Teksasie.-wystartowal tego dnia amerykański samo­
lot pilotowany przez kapitana J. Gallaghera I porucznika A.M . 
Neala. Pierwsza maszyna. która obleciała dookoła kulę ziem­
ską . Premierowy przelot trwał 94 godziny 11 minutę. (elca) 



ROZMA I TOŚCI 

Uwaga 
dziewczyny!!! 
Nasz konkurs trwa i nabiera 

rumieńców. Stos kartek z 
kuponami ma już pokaźne 
rozmiary, ale o jakichkolwiek 
rankingach trudno mówić, gdyż. 
do 15 września wiele może się 
zdarzyć. liczymy, że w 
ostatnich dniach trwania 
konkursu uaktywnią się 
wielbiciele 
i znajomi kolejnych kandydatek 
na DZIEWCZYNĘ LATA. 
Przypominamy konkurs trwa do 
końca sierpnia, a kupony 
przysyłać można do 15 
września. 

Niestety, w poprzednim 
numerze zdarzyło się 

nieszczęście . choch lik pomieszał 
kolejne numery i aby naprawić 
ten błąd obok zdjęcia kandydatek 
nr 7 i 8. Obie za to bardzo 
przepraszamy, mając nadzieję, 
że nie zmniejszy to ich szans. 

,------, 
I Dziewczyna I 
I Lata I 
I I 
I nr I 
I I 
I KUPON I 
~-- ----:.; 
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Kto dopuszcza się czynu lubieżnego względem 
osoby poniżej lat piętnastu podlega karze 
pozbawienia wolności od roku do lat dziesięciu. 
Tak brzmi artykuł, z którego sądzono Mateusza W. 
Dostał dwa lata w zawieszeniu na cztery. Rzecz 
jednak nie o artykułach i paragrafach, a o Eli, 
sześcioletniej dziewczynce i jej rodzicach: 
wydarzenie sprzed roku tak drastycznie odbiło się 
na życiu rodziny, że relacja sporządzona na 
pOdstawie rozpraw, akt i kodeksów byłaby tylko 
suchym raportem, a nie zapisem tragedii ••• 

E la ma dzisiaj sze~ć lat. 
Drobna, szczupła, włosy 

do ramion, poważne 
spojrzenie dużych, ciemnych 
oczu. Za miesiąc pójdzie do 
pierwszej klasy. O tym, co sta· 
ło s ię rok temu, nie mów i nig­
dy i nikomu. Nawet matce. 
Dl,atego Anna D .. mimo badań , 
przesłuchań i rozpraw, do tej 
pory nie wie, co dokładnie sta­
ło się rok temu w piwnicy blo­
ku. - Był letni wieczór. NaS/f P­
lIego dnia mieliśmy jechać z 
dziećmi pod namiol; prałam, 
pakowałam rzeczy ... Dz;!'w­
czynki oglądały bajk". W pew­
nym momencie któraś z ko/eża­
nek zawołała z podwórka, żeby 
wy,u/y sir jeszcze pobawić. Po­
bieg/y obie, ale Basia. ta siar· 
sza, wróciła, bo chci(lła siku. 
POlem znów zleciała 110 dół; 
zaraz przez domofo" mi powie­
działa, że Ela płacze ... 

Matka, sądząc, że najmłod­
sza z córek po raz kolejny roz­
biła kolano albo upadła na 
sc hodac h, kazała spokojnie 
przyprowadzić beks~ do domu. 
Przeraziła s ię dopiero wtedy . 
kiedy dziewczynki weszły do 
mieszkania: -Całą buzir miała 
we krwi. I/branie też poplamio­
Ile ... Nos i usta porozbijane, cała 
zapłakana. Nie mogła sir uspo­
koić. Basia powiedziała. że koło 
drzwi od piwl/icy usłyszała krzyk 
siostly .. wypuić mnie stąd, wy­
puić!" Otworzyła drzwi i wtedy 
on wybiegł. wyleciał na pole .. . 

Nie chciała powiedzieć 

Ela nie chciała nic powie­
dz i eć. Cały czas płakała. Matka 
wybiegła na podwórze, zaczęła 
pytać czy ktoś nie widzi ał, co się 
stało. Sąsiadki nic nie widziały, 
ale znalazła nastolatków, którzy 
zauważylj i rozpoznali uciekają­
cego mężczyznę: - Jeden go 
znał. podał adres i nazwisko. Po­
szłam do dzielnicowego, spisał 
lIota/kr. Myślałam, że wezwie 
kogoś, jakif pa/lO/ i że zoraz za 
lIim pojadq, ale /Iie ... Poradził mi 
tylko, żeby jechał z dzieckiem do 
lekarza sqdowego. Pojechałam . 
Elf pomagało mi wyciągat! z 
domu koleiallka. bo taka była 
przeraiona, że o żadnym wyjściu 
słyszeć nie chciała ... 

Lekarz, jak mówi Anna D., 
nie wi ele mógł s twierdzi ć: 
dziecko w ogóle nic dało s ię 

zbadać. Następnego dnia matka 
poszła jeszcze do lekarza w 
przychodni: - Pani doktorkaza­
ła mi tarat wyjechał, żebydziec­
ko "je b)~o w tym flOdowisku, 
żeby /lie chodziło koło tej piw­
nicy ... Pojechaliśmy pod I1amio­
Iy, lak jak wcześniej planowali­
fmy. 

Podczas biwaku EJa, zdaniem 
matki, wyraźnie s ię uspokoiła. 
Tylko spać w nocy nie mogła. 
Po powrocie matka z córką je­
szcze raz zgłosi ła się do przy­
chodni. Tym razem Ela powie­
dział a, że ... nic nie pamięta. 
Anna D. zaniepokojona brakiem 
reakcji po notatce dzielnicowe­
go, zgłosiła s i ę na policję rejo­
nową. - Ciqgle nie wiedziałam 
co 011 jej zrobił. Może tylko 
próbował, może Basia w p0'f go 
wypłoszyła ... Długo jeszcze nie 
wiedziałam . Dopiero potem,po 
pnesłuchaniach, kOllfrol1lacji. 
/la samej IOzpmwie sir okazało. 

Za takle " byle co" 
Mateusz W. przyznał s i ę do 

winy. Klasyfikacja kama: czyn 
lubieżny. Nie gwałt, bo nie było 
stosunku. Pod pojęc iem "czyn 
lub ieżny" mieści się zmuszanie 
nieletniego do wszelkich prak­
tyk o charakterze seksualnym, 
podczas których dochodzi do 
wytrysku bez stosunku. -Doslal 
dwa lala na cztery w zawiesze­
niu i 10 milionów grzywl/y. Sie­
dzieć lIie poszedł . Potem tylko 
gnywnr mu podnidfi do 15 
mln. l koniec. Koniec sprawy ... 

Zdan iem rodziców Eli spra­
wiedliwości wcale nie stało s ię 
zadość. Podczas rozprawy 23-
-letni Mate usz W. sprawiał 
wrażenie człow ieka, który nie 
odczuwa ani skruchy, ani wy­
rzutów sumienia. Wręcz prze­
ciwnie, to on, jak mówi matka 
dziewczynki, sam czuł s i ę po­
krzywdzony : - Gł/lpiego prze­
praszam do dziś nie usłyszeli­
fmy ... Z ufmiechem koło lias 
przechodził, z podlliesioną gło­
wq. Nawet się d.iwił policji. że 
za lakie "by/e co" ciągają go 
po sql/ach ... 

Badania lekarskie, jakim 
poddano sprawcę czynu. wyka­
zały, że psychicznie jest najzu­
pełniej zdrów. Z wyg l ądu, 
wspominaAnna D .. też był nor­
malny: młody, na pierwszy rzut 
oka całkiem przystojny i 

sprawny. Tylko trochę niski: 
- Tłumaczył sir. że nie może so­
bie dziewczyny prze~ to zna/elć. 
Ale czy to powód. żeby dziecko 
wlec do piwnicy? .. - Anna D. 
płacze. Nie wierzy już w spra­
wiedliwość, nie wierzy w pra­
wo. - Bezkarnie chodzi po mie­
ście .Ani dnia nie był w więzie­
niu. Kto wie. czy wcześniej lego 
nie IObił i czy nie robi dalej? 
Jeśli można w biały dzień w 
cenirum miasta wykonystać 
dziecko i nie wstać .a to lIka­
ranym, 10 gdzie jes/la sprawie­
dliwość? ... ZresIlq, zajtj strach 
i Irk "ie ma żadnej zapłaty. 

We śnie był " ten pan" 
Całe zaj~cie miało miejsce 

na jednym z ludniejszych osie­
d li mieszkaniowych Przemy­
~Ia. W bloku, w którym mie­
szka kilkaset osób, W lecie, o 
siódmej wieczorem. jest je­
szcze zupełnie jasno, Właśnie 
dlatego Anna D. opowiada o 
dramacie swojej rodziny: chce 
przestrzec inne matki, chce im 
powiedzieć, że takie rzeczy 
dzieją się nie gdzid w ~wiecie. 
nie w niebezpiecznych aglome­
racjach, ale u nas, na naszych 
podwórkach. A Ela? Ela do 
dziś nie może wr6cić do siebie . 
- Na co dzień zachowuje sir 
niby nonna/nie. Spoważniała 
Iylko i bardziej jest bojatliwa 
niż przedtem. Na dwór sama nie 
wyjdzie. do rej pory każe sir 
wyprol1.'adzać. Jak raz poszły­
śmy do kiosku po gumr i zo­
stola na zewnątrz, to ją potem 
pod knaczkiem znalazłam . 
Schowana, skulona. zapłaka­
na .. . Zobaczyła widocznie ja­
kiegoJ mriczyznr. musial być 
podobny ... 

Anna D. nie widuje Mate­
usza W. Często spotyka jednak 
jego matkę . - Widzf jq czasa· 
mi na ulicy czy w sklepie. Nie- ' 
raz miałam ochotr podejfć do 
niej. przyprowadzić Elunir i po­
kazać ... Ty/ko pokazat!. 

Dziewczynka w dalszym cią­
gu nie chce mówić. Ale widać 
po niej, że myśli o wydarz.eniu 
spned roku. Ostatnio zaczęło jej 
Się śnić. - J lei "ic nie powie­
działa. Tyle tylko, że we śnit był 
"ren pan z piwnicy". 

Olga HRYŃKJW 
Imion, i Inicjały nazwisk 

zostały zmienione. 
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Przy stojny czterdzIestolatek, 
bez nułogów, belkonfliktowy, 
lmotOl'yzowany polna atrakcyj­
ną niel .... lastę pragnącą trwale­
go zwlqzku. 

W·JJ5 

Jestem rozwIedziona, na ren­
cIe, po czterdliestce, mam mie­
szkanie, nie tOler\ł]ę chamstwa, 
zakłamanIa, pIci a alkoholu I 
nadmIernego palenia papiero­
sów. 

lubię zwlerlęta , p rzyrodę , 

jestem domatorką. Mole napi­
sze do mnie Pan w wieku 46-
-53 lata. bez ZObowiązań . kul­
turalny, l wykształcen iem co 
najmniej średn im, spokojny. lu­
bIący dom, tzw .• złota rączka " . 
chętnie z samochodem. 

Przem~'8nk.a ...,:.; 

Jeśli jesteś milą, szczuplą I 
wysoką dzieWczyną (Chętnie -
blondynką o długich włosach ) w 
wieku 24-27 lat - napisz do bru-­
neta. Mile widziane zdjęcie, 
ocZ)Wlście do zwrotu. 

"337 

Mam 37 lat. jestem rozwie­
dziony, bez zobowiązań (wzrost 
170 cm, szatyn o niebieskich 
oczach), Chciałbym poznać Pa. 
nią w WIeku do 37 lat, stan cy­
wilny obojętny. Mieszkam na 
WSI. finansowo jestem nlelależ· 
ny, poSiadam samochód. 

Jeżeli jesteś r6wnie samotna 
Jak ja - napisz. 

Cyprian Kamil Norwid 
~CzuloU" 

CzułoŚĆ 

W·338 

- bywa jak pełny wojen krzyk, 
I j ak szemrzących tródeł prąd . 

I Jako .....-tór pogrzebny ... 

I jak plecionka dl\Jga 
z włos6w blond, 
Na kt6rej wdowiec nosić zwykł 
Zegarek srebrny - --

K YMINAlEK 

l 0, co wydarzyło się owe­
go wieczora w pobliżu 
mos tu w Ouble cku· 

-Wybrzeiu przypom inało naJ 
drastyczniejsze sceny z filmu 
kryminalnego. 

Efekt był nawet bardziej na. 
turalny, bo gangsterzy nie wa· 
tIIl po głowach swych ofiar ImI­
tacjamI palek, tylko drewnia­
nymi nogami od krzeseł I me­
talowymi rurkami oraz "czę· 
stowall- gazem obezwładnI a­
jącym . Prawdopodobnie za nie­
wlaśclwe zachowywanie sIę na 
dyskotekach w restauracji Za· 
mkowa w Oubiecku. 

Kilkuosobowej grupie roz­
bóJnIków przewodził szef tej 
knajpy, 32-letnl Grzegorz H. z 
Rzeszowa. Był w stan ie wska­
zującym na spożycie znacznej 
ilOŚCI al!<ohOlo I mImo li miał 
trudności z zachowaniem rów· 
nowagl stanowczo p6:tnlej za­
przeczał, jakoby wlał w tym 
dniu w siebie nadmiar mocnle} 
szych trunków, pslkał komu. 
kolwlek gazem po oczach I 
uczestn i czył w pobiciu czte­
rech osób. Łgał od początku 
śledztwa I na rozprawie rów-

Potrawy półmięsne 
Duta róźnorodnośt potraw półmięsnych pozwala na ich wszechstronne 

zastosowanie w codziennym źywienlu. 

POIrawy półmięsne pilygo.­
lowuje s i ę z wartyw, ro· 
ś lin SlrąC7,kowych lub ich 

nasi on. kasz, ciasl z dodatkicm 
mięsa, wędlin , konserw mię­
snych. podrobów. Mięso ijego 
przetwory powinny s tanowić 
około [/3 ilości wszyslkich pro­
duktów. Do pot..-.aw Iych można 
wy korzystać gorszc gatunki 
mięsa i wędlin oraz resztki mięs 
pozos l ałe z innych potraw. 

Pasta z mięsa, jaj 
I selera 
15 dag mIelonego gotowanego 
tub pieczonego mięsa, 1 Jajo 
ugotowane na twardo, 10·15 
dag setera. 2 Iyiki majonezu, 
s61. pieprz, 1/ 2 łyżeczki kon­
centratu pomidorowego. 
Seler ugotować. b jo posiekać. 
dod3Ć mięso, majonez, sl3rty 
seler. dokładnie rozetrl.eć. l>ny­
prawić do smaku solą. pieprL.em 
i konccntT'.atem pomidorowym. 

Sałatka z kabaczka, 
papryki i wędliny 
50 dag kabaczka, 3 strąki pa· 
pryki, 15 dag wędliny, s61. 
pieprz, 2 ząbki czosnku. łyżka 
posiekanej natki pietruszki, 5 
łyŻek śmietany. 

Kabaczek umyć, obrać, pokra­
jać na kr'lżki i ugolownć, woso­
lonej i lekko ocukrwnej wodzie. 

pnez 15 min. Półmiękki wyjąć, 
ostudzi ć. pokrajać w kOS lk ę. 
Paprykę oczyścić z gn iazdek 
nasiennych i pokrajać w kOSlkę. 
Wędlinę drobno pos iekać. Po­
łączyć ze sob,! składniki. prl.y­
prawić solq, pieprlem i posie­
kanym czosnkiem , Wymieszać 
ze śmietaną. posypać natką . 

Zupa jarzynowa 
25 dag wołowiny, 50 dag mle· 
szanych warz'f'N (kalafior, zielo­
ny groszek, marchew, por, se· 
ler), 1 /2 szklanki śmietany, łyż­
ka mąkI. s61. pieprz, 3 łyik.l 
posiekanego koperku. 
Kluski: 2 j aja. 2 czubate łyżki 
mąk.l , łyżka oleju , sóL 
Mięso umyć. pokrajać na ka­
wałki , za lać wrzącą, osoloną 
wodą i ugotować do miękkości, 
dodać pokrajane warzywa, go­
tować jeszcze około 20 min . 
Ś rnietan~ wymieszać z mąką i 
wlać do zupy , przypraw ić so l ą i 
pieprzem. Z podanych sk l adni­
ków zrobić ciasto na kluski lane, 
wlewać c ienką strużką do gOtu­
jącej zupy i jcsz~ze chwi l ę. po. 
gotować . Przed podaniem posy­
pać natką. 

Kalarepka 
nadziewana mięsem 
10-12 młodych kalarepek. 
Nadzienie: 35 dag pieczonego 

lub gotowanego mięsa z dro· 
blu. bulka, cebula , tłuszcz do 
smażen ia, jajo, sól , mIelona 
papryka, 2 łyżk i posiekanego 
kopru, łyżka margaryny. 
Ku lOlrepki umyć, obrać, śc iąć 
wicrzchoiącL.ę.(ć, wydr4ŻYĆ i oso-­
lić, Mięso zemleć wmz z usma­
żoną cebulką i O!ifT'lOC'lOn.1 bułką. 
Do masy dodać posickane ~ki 
Z wydrążonych kalarepek . wy· 
mieszać . Farszem nadziewać 
prt.ygotowane kalarepki, prą­
k ryć odciętą wicrzchnią częśc i ą, 
ułożyć w rondlu, podlnć niewiel­
ką ilością .... ooy. dod.1Ć łyżkę mur­
garyny. dusi ć do miękkości . Po­
dawać z !'yi.em lub 7jcmninkami 
i scZl?nową surówką. 

Mi,so duszone z fasolą 
25 dag wieprzowiny, 10 dag 
kleilJasy. tłuszcz do smażenia . 
cebula, 25 dag fasoli, łyżka 
margaryny. łyżka mąki. 2 łyżki 
koncentratu pom idorowego, 
sól , pieprz. '" 
Mięso i kiełbasę pokrajać na ka­
wałk i , podsmażyć. Fasolę ugo­
tować. Ccbulę pokrajać w kost ­
kę. podsmaiyć, dodać do mięsa 
i T3zcm dusi ć. Z tłu s zczu i mąki 
zrobić zasmażkę, rozprowadzić 
wodq, dod"ć koncentnll pomido­
rowy. Fasolę połączyć z mięsem . 
dodać zasmażkę. ulgo tować. 

MARIA 

Samosąd szefa 
nleż, podobnie jak dwaj wspól­
nIcy. którYCh również objął akt 
oskarienia. Jednym z nich był 
Zdzisław lo z Przedmieścia Du­
-"lackiego , mający już na swo­
Im koncie wyrok sądowy. Gwoli 
ścisłośc naJeż.y dodać . że w 
pobiciu stnlczyło prawdopo-
dobnie lu opryszk6w, ale 
trzech nich przed/ożyło w 
śledztw l "niezbit e" alibi po­
twierdzające niewinność. Jeden 
z nich na przykład czuwał tego 
wieczora przy żonie i dzidziusiu, 
a drugI w tym dniu nie wycho­
dził z domu I o awanturze do­
wIedział s Ię nazajutrz od leśni · 

czego. 
Pierwszą ofiarą ekIpy . ,po­

rzQdkowef byl Julian P. - Naj­
pierw H. obeZWładnił mnie ga· 
zem, a gdy upadłem poczułem 
kOprl;ęcie w głowę. Nie wiemjak 
dłUgo leżałem na ziemi. ale jak 
podnosił mnie Grzesiek napa­
stników już nie byłO. Poszedłem 
do najblitszego domu I zasra­
lem ram j ednego z moich kole­
gów, którego opatrywal lekarz 
- wspomina ten poszkodowany. 

- Mnie tet H. psikną/ gazem 
w twarz. 8 gdy straciłem równo-

wagę poc~ kopnięcie w gł0-
wę I srracl~'fJ przyromnośł -
dodaje Grzegorz K. 

Kolejnym poszkodowanym 
był Paweł B. Gdy usiłował 2blec, 
by powiadoml~ o tym incyden. 
cle policję. dopadli go w trakcie 
pokonywania ogrodzenia z siat· 
kI i zdzielili po gtowle do utraty 
przytomności , Niewiele brako· 
wało . a również wracający z ko­
tegą do domu Jacek K. też by 
oberwal. 

- Zatrzymał się 11.010 nas 
mercedes dostawczy, z którego 
wysiadł t" z jaklm~ facetem I 
zacząl mnie tarmosi~ za kurt­
kę. Po chWili podszedł H, i po­
wiedział: ,.zostawcle go, to nie 
ten". Po czym dodał: ,Jak jeste­
~cie tacy koledzy. to możecie 
pozbieroc swoich kumpli. którzy 
leżą na Wybrzeżu na drodze·. 
N/e wiedzlell~my o co mu wła· 
§ciwie chodzi. a/e widząc ich 
agfesywnoś~ nie pytaliSmy o 
konkrety - mówi Jacek K. 

Na rozprawie sądowej Grze­
gorz H. oświadczył, że tego wie­
czora w ogóle nie j etdz i ł samo­
chodem, a ponadto nigdy w ży. 
ciu nie mIał w rękaoh miotacza 

gazu. Nie potrafił Jednak wyja­
śnić, skąd wziął się w miejscu 
rozr6by plastyko-wy dywanik z 
Jego mercedesa. Pokrzywdze­
ni zapamięta li , że to właśnIe 
H. wySiadając z auta przypad­
kowo wypchnął go nogą, ale z 
uwagi na stan nletrze:twośc l. 
nie zwrócił na to uwagi. Z ko­
lei Zdz isław I:.. ulrzym)'l'lał, ie 
w tym dniu do domu szedł pie­
szo. a o pObiciu mieszkańców 
Wybrzeża dowiedz i ał się od 
znajomych. 

Oczywiście. sąd wysłuchał 
wyjaśn ień oskari o nych. bo 
miał takI obowiązek, ale kłam­

stwom nie musiał dać wiary, 
co też uczynił. W ubIegłym mie­
siącu Grzegorz H. został ska. 
zany na półtora roku pozbawie­
nia wolności, natomiast Stani­
s ław M, (też z Rzeszowa) oraz 
Zdzisław l. otrzymali kary po 
jednym roko wlęlJenla . Wszy­
stkim Sąd Rejonowy w Przemy­
ślu zawiesi! wykonanie kary na 
2-letni okres pr6by, a także 

zobowIązał do zaplaty nawlą· 
zek na cele dobroczynne. 

Wyrok nie jest prawomocny. 
Wieslaw WOJCIESZONEX 

ROZRYWKA 

~:!,SERWATOR PRZYRODY 

Czas owadów 
Sierpień uwalany bywa za najcieplejszy miesiąc 
w roku_ W pierwszych dniach sierpnia słońce 
wschodzi około 4, zachodzi zaś około godziny 19. 
Miesiąc ten kojarzy się z okresem dojrzewania 
owoców rółnych drzew 
i krzewów. 
.r!- Ierpień , to ok.res po­
oiiitwszechnego pierzenia, 
czyli zmiany piór wśród pta. 
kÓw. To czas spokoju w życiu 
ptaków po burzliwych wiosen· 
nych godach; ptaki cichną . 
śpiewy ostatnIch słychać je­
szcze tylko o świcie. Dla wielu 
okres ten to IntenS'f'Nne odży­
wianie się przed długą wę· 
drówką na zimowiska. Około 
10 sierpnia odlatują jerzyki. 
ptaki podobne do Jaskółek , 
latające wysoko nad naszymi 
miastami. Z chwilą odlotu nie· 
bo s taje się puste, Ich znikn ię­
cie jest równie nagłe jak przy· 
lot. Jednego dnia jeszcze lata­
j ą, drugiego jui Ich nie ma. 
Odlatują równiei pierwsze 
świstunki, muchołówki żałob­
ne. Pod koniec sierpnia odia· 
tują dudki I kukułkI. ptaKI te 
swoją wędrówkę odb'f'Na}ą po­
jedynczo i glównle nocą . dzler\ 
wykorzystując na zdobycie po­
iywienia. Odlatują r6wnież 
ogrodowe ptaki Śpiewające: 
kulczyk, pokrzewkI, zaganiacz. 
ŚcIerniska po żniwach są do­
skonałym miejscem dla tero· 
wanla ptaków drapIeżnych 
dziennych I nocnych. Z tej sto­
ł6wki korzystają równIeż bo­
cIany białe. skupiające się po 
polach w pOSZUKiwaniu gryzo­
ni. takich jak: mysz polna czy 
badylarka . W powietrzu, w 
okoHcach lesistych , królują 
młode myszolowy zwyczajne I 
rzadziej spotykane orlik.I krzY' 
kllwe. Te ostatnie odbywają 
swoje pierwsze loty w okoli· 
cach projektowanego Turnic­
kiego Parku Narodowego_ 
Tam tei można spotkać ° IO­
chodzie slońca sIedzące na 
drutach elektryczn~h gOłębie 
siniakI. Cichną równlei, wio­
sną tak gwarne, od ptasiego 
drobiazgu sady I ogrody. 

Motyl rusałka 
Na okazałych chwastach 

na brzegach lasów pojawia 
się w sierpniu motyl rusa łka 
admirał. Motyl jest charakte­
rystycznIe ubarwiony, trudny 
do pomylenia z Innymi krew· 
nlakaml. Na cIemnym. aksa­
mItnym tle występują cyno-­
browe 1 białe plamy. Trwa 
równiei lot zawisaka topo­
lowca J kuprÓWki złotnicy. 
Sierpień to przecież czas 
motyl!. To czas lotów 
jednego z naszych na} 
większych motyli -
zmierzchnicy trupiej 
główk I. 

Na uprawach z.e· 
mnlaków spotyka się 
ogromne gąsIenice 
tego motyla, dochodzące do 
14 cm długości. Rozpiętość 

Przenyska Telewl2ł!'l Kablowa 

TOYA 
ŚROOA (7.08) 
19.30 Bajki polskie 19.5S Mota fIlt 
sI} z Marsa 20.20 WI~tnrafkI 21.D5 
PlIOoa dzle{[zlczka 21.30 Obywatel 
John Ooe (2) 
CZWARTEK (8.08) 
19.30 Bajki polskie 19.55 MOlO my. 
SlY l Marsa 20.20 Wlętnlarltl 21.05 
Panna dziedllclka21.30 Frankenste· 
I, 
PIĄTEK (9.08) 
19.30 Bajl<l polSkie 19.55 Moto mY' 
SI} l Marsa 20.20 WI~tnl a,kl 21.0!! 
Panna dz~ziczka 2:L3O Naneczl> 
oa Frankensteina 
SOBOTA (10.08) 
18.00 ProgIam IDkalrry 19.30 B~kl 
polskie 19.55 MolO mysI} z Marsa 

skrzydeł u tego gatunku do­
chodzi do 12 cm. a na czar­
nym tułowiu widoczny jest ja· 
sny rysunek przypominający 
ludzką czaszkę. Zmierzchnica 
trupia główka jest motylem 
pOdlegającym ochronie. ko­
lekcjonowanie dorosłych oka· 
zów odbywa się za specJal· 
nym zezwoleniem. 

Ale lebioda 
Na ścierniskach, na nawo­

żonych polach. rozrasta sIę 
silnIe lebioda, Zwykle roślina 
ta zaliczana do chwastów ru. 
deralny«!. zaczyna kwitnąć w 
lipcu. ale ' najpiękniej wygląda 
w sierpniu. Na łąkach widać 

ogromne badyle ba(sicz~ 
zwyczajnego. W n lekt6r~ 
okolicach napotkać można, 
okryte złą sławą rośliny pa­
rzącej. egzemplarze barszczu 
Sosnowskiego. Jest to je­
szcze jeden reUkt świetności 
rolniczej minIonego okresu lat 
siedemdziesiątych. Roślina 

ta , sprowadzona z terenów 
byłego Związku Radzieckiego, 
stała się prawdziwą plagą 

wielu okolIc Polski połudnlo­
waj. W okresie sierpniowych 
upałów kontakt Cielesny z nIą 
może doprowadzić do rozle­
głyCh oparzeń. 

W lesie, uśpionym w letnim 
skwarze. maleU: można je­
szcze kwiaty kllk.u gatunkÓW 
wielokwiatowych gruszyczek. 
Na brzegach lasów pojawiają 
się kwiaty wierzbówkI wąsko­
listnej. Po padających wieczo­
rem deszczach masowo poja­
wiają s ię grzyby: prawdllwkl I 
Inne. W pleszczystych borach 
można zbierać owocnikI gąski 
Mitel. Tam też spotkamy wI­
dłaka sP/aszczollego. Na li­
ściach paproci zauważyt mot­
na kupki zarodnI. W sierpniu 
zaczynają tworzyć zarodnie: 
orlica, narecznica szerokolist­
na j paprotka zwyczajna. Rów­
nlei na suchych siedliskach. 
w borach sosnowych. pod ko­
niec sierpnia zakwita wrzos 
zwyczajny. 

"" 

20.21) wr~tnl a,kl 21.0S Panna dzie. 
dzlclka 2L3O Syterry 22.15 Dolina 
lalek 22.4tI Stre fa tańca 
NlmZtEt,A.111.08) 
19.30 Bajki polslOe :l,9.65Moto my. 
SI} l Marsa 20.20 Wlę1nlarkl 21.05 
Szal aut 2L3O PaMa ([lił!d2Icl~a 
21.55 Columbo :13.15 Edeo 
PONIEDZIAŁEK (12.08) 
18.00 Progra'lllokalny lpowt,) 19.30 
Bąki rotsl<Je 19.55 Mota mYSI} z 
Marsa 20.20Więtnlafkl 21.05 Prre. 
\)Oje domowego kll18 21.30 Panna 
dliedtiClka 21. 55 Syreny:22.4O Do. 
11118 '81e~ 

:ro~J~13~~e 19.65 Mota m~ 
sI} z Marsa 20.2O W~tnlilfkl21.05 
GIobtlOtef/:)' 21.3t) Panna dziedzicz­
ka 21.55 Sm frankensteIna 

UWAGAl Od sierpnla mlesięcwy abc). 
n8l1lef1t wynosi 9,90. 



ROZRYWKA 

TElEFONY ALARMOWE 
Policj ................ .. ......................... 997 
5tra! Po!amII ............................... 998 
Poeotowle R8tuMowa ................. 999 
TElEFONY 'NFORMACYJf'lE 
Mlfdz.ymlMt_a .......................... 900 
InhltnvM:Ja II " _ " ............. .... 913 
81wo lI8PQW ....... _ •• __ ••••••••••• • _. 914 

PI'tZEMVSL 

POJOlowM c'-Plownlcze ......... 104416 
POlOtowIe enorc.tyc:zM ••••••..•.... 991. 

784291 
JOocotowIe pmwe ......... 992 I 705403 
Pocotowllo wocl.-bn. "'H 994 I 782464 
Pocotowlt -.ł"JnllrJj .......... 785310 

785520 (g. IUS) 
Inf_" PI(S ...................... 785435 
Im_Ja pt(p ........... _ 935 I 782871 
Pocotowh popzebowe _ ••••..•. 782634 
PIH ............. .. .......................... 782532 
WIlI. Intp. Ocllr. środ. "._ ....... 780163 
Słutt. 0fIe-~ Wojewody 
Plzem)'Sklelo ••••••• _ ............... 18344t 
Stnlł Mlejtb ...................... _ 785523 
Gl ..... Hleruchorno6el, ul. Fl'lInclszkllń­

ska 7, IBL 787831 
JAROSŁAW 
Pocotowt. cleplownk:u .. " ..... 214047 
POCOtoW _~ .............. 991 

214630 (caIodobowo) 
PO(OtOWIe .-we ................. 214187 
Po&otowM wod ................. _.215011 
I~J. PKS • ___ ....... "._ 2134 36. 

213059 (dy1u1ll)' rllCnu) 
I~J- PKP ...................... 21224. 
Tul: 
213381 ............................... ś .... Oucł1a 
212118 ........................... l!worlet PKP 
215379 ............. pl. Botnll: .. bagażowi! 
PRZEWORSII 
Pccotowle ~ •• M.P"" __ III 991.483162 
P~ ... _ .. _ .... 992. 482274 
Poeortowle wocłA!M ............... 482432 
PoeDtowM wfllJf)'Nf)'jne ....... 482425 
I"'-Joo Płt$ ............... _ .... 483275 
InformacJoo PKP ............................ 9 33 
Tul ..................................... _ 48.S001 
LUBACZÓW 
PoptowM llnerptyl;:lM ........ 321106 
(d .... pow5.l. &2'2. wolne od pracy 12·20) 
POłDtowle wocU!M .... 322134 .... 168 
POCOtowle ...twynaryfM ....... 321021 
lIIfOfll\KJoo PKS ....................... _ .. 936 
1"'_Joo PKP ............... _ ........... 936 
T .. I .... .... .... .. ................................ 919 
POMOC DROGOWA 
Pnempl ................ 105385. 102007. 

700142 J.,.,.... .............. _ .......... __ . PZM 981 

TELEJ'ON.'f ZAUF,,"IA 
• lilio aids ............... 958 (calodobO-..y) 
• N~leskft lir1la (dla Oh, przemocy 
... rodzili", . ..................... 0-8QO.20002 'M_ 
· 212336. ........... .. .. pn-pt 19-1 

(sPO!'lSOr. Jaroslawskil Huta Sl~I8) 
Pntmyłl 

• duszpasterski ................... ... 705804 
(19-21. oprócz nIedL I ś....tąt) 

• onkolołlCZnY... .. ..... 186981 
117-19. OPlÓCl nIedl. I ś ... ląt) 

• dla I'I<Irkotll3llÓW IIdl radlin 707185 
(pn 10-14, Wl, ClW. pt15-19) 

• lIlb akIs ............ 706068 (pn. 17·19) 
• Ule",;n. od alxollolu ........... , 704009 

(pn-sob 18-21) 
• .,.._ ... radlinle ......... .... 702174 

(ś~ 17-19) 
• polic)'jny ........................... _, 781500 
Pruwonk 
• Pogotowie Makowe .............. 495703 

POMOC, STOWARlYSZENIA 
• Klub Abstynenta Alfa. Prlemyśt 
Punkt KoMllł1ilcyjno-lnfOlTTl!lCYlffl ds, Pro­
blemów AlkOhOlOwyCh 
ul. Barska 15, W110-14. Ci 15-19 ()(al 

MedVI<a, Punkt Katechetytlny 
. Pun ld Kon5u lt8cyjny dla Narkomanów 
I leli RocUIn. Prlamyit. ul. Barsk8 15 I p. 
ClVfllli: pn 10-14, wt, ClW, pl 15-19 
• PoraclJ\l!l t.eCleRIa B6Iu Stowar~ 
Opieki Pal~. Pr2etnyłl, ul. SIowao­
kiego 85. tel. 785091 w. 2a7. W" 8-15 

APTDU - DVruR'f NOCNE 
JIiIOMIw: 5-12, 08 ul. 3 M!!III 43 12.os. 
19.08 M(ldel I ul, Grul1W8IdlIuI 26 LuN­
l:IIIw: ul. Piłsudskiego 6 , leI. 321073. 
Plumyłl: ul , FranciSlkańska 5. lal. 
782483. I'tlewonll: Rytlek 20. tel. 
482117 

SOBOTA; 10 *JllŃ8 ........... oraeuj~a 

REKREACJA 

Pnemyłl 

• IrdonnKj. T~tyCINI ....... 787309 
(pn-pt 8-18. sob 9-14) 

• Kryta PływalnIa, 
ul, 22 SIycnIia 4, 101. 706545 
basen ~ ... C. 7·22. C\ęboIIołt od 10 
dO 170 cm 
• Kort, """-
ul. 22 S\;otltlill. $1IIdion KKS ClIrwl(. 
ClYIlI'III 8.00 ·20.00. tel.7056112 . -ul. Bolerows~ielo l Ikl)'1il ptywllln1&) 
ul, 'N)'tlrmll KośeiIJwd 30 Delfin 
Cl)1'IrIII 9 .00-21.00 
ul. PrlI'll'jńs1dego 13 Ol8mond Club 
czyntle 6.00-24.00 

Fotozabawa Z nagrodami 
Nasz fotoreporter fotografuje uliczne scenki. lalell osoba oznaczona 

k6łldem rozpozna Si, na zdJfłClu I zgłosi s/~ do redakcji w czasie trzech dni 
od momentu ukazania s/~ naszej gazety, otrzyma nagrod{ł o wartości 15 zł. 

Krzyżówka z hasłem 

Litery z kratek ponumerowanych od 1 do 43 utworzą myś l G.e. Licbtenberga. która 
stanowi końcowe rozwiązanie krzyżówki . 

Poziomo: 
5) miejscowość w pobliżu Kańczugi, znana z wydobycia alabastru; 9) dz i ał fi zyki zajmujący 

siC ruchem; 10) twierdzenie dOdowiedzeni ll; 11 ) Tatarski w Przemy~lu; 12) zmierzwione włosy ; 

13) nocne widziadło; 15) " kopn i ęty" kwadrat; 18) w Himalajach sąsiaduje z Moun( Everestem; 
20) płynie w okolicach Kalwari i Pacławskiej; 21) nasze ziemie pod zuborem austriackim; 
22) związek państw , pakI, układ ; 24) jeden z żag l i ; 27) dzień i noc: 29) motyl żerujący w mące ; 

3 t) w gwaile piłkars kiej - rzut kamy; 33) chrząszcz podgryzający kiełki zbożowe; 34) do na~ l a­

dowania; 35) zadymka , zawieja; 36) region nad Tanwią . 

Pionowo: 
I) ro~ lina reagująca na dotyk; 2) bogi ni z ... sali sądowej : 3) siedziba ,Jedenastki" Kamaxu; 

4) odprowadza deszczówkę; 5) syberyjski pies-kosmonauta z 1957 roku; 6) płynie w sieci; 7) 
"działka" Pietrzaka i Drozdy; 8) pierwiastek - podstawa elektroniki ; 14) ciasne pasowanie; 16) 
przed siewem; 17) StOp na trzcci medal: 18) owoc pracy pszczół; 19) sportowy, młodzieżowy . 

osiedlowy; 20) punlay za nie rozegrany mecz; 23) niejeden podczas wyścigu pływackiego; 25) 
wczasowy, kolonijny; 26) ze s to licą w Pradze; 28) leci w rajstopach; 29) nasze to Bałtyk; 30) ze 
stol i cą w Wilnie; 32) u zbiegu kilku ul ic. 

Tennln nadsyłania rozwiązań -z kuponem - dwa tygodnie, 
Prawidłowe rozwiązania wezmą udział w losowaniu nagnSd: 
10 zł omz kaset)' wideo, 

Rozwiązania z numeru 29 
Krzyżówka z herbem: Niesobia - Strza ła i czarny orli ogon . 
Nagrodę w wysokoki 10 zł otrzymuje: Henryk Gradys z Sośn icy , 
Kasetę wideo OIr1.ymuje: Grażyna Piętal z Prlemy~ l a . 

(kram) 

Kupon 

32 

13 

G Lew (23 VU-22VIlI)Będziesz miał nowe pomysły i nowe 
• imeresujące plany. Każdą pracę wykonasz bardzo spraw­

nie. Będziesz w znakomitej fonnie tak fizycznej, jak i in­
teleklUalnej. Odczujesz też bardzo mocno chę:ć pomocy innym, 
Potrzebujących jest mnóstwo, wystarczy się rozejrzeć. Sprawy 
uczuć odłóż na inny tennin. 

e Panna (23 VIIl-Z2 IX) W tym okresie mogą pows[a~ 
:. pewne nieporozumienia w sprawach uczuć, Cóż, nie­

kiedy Twój nastroj zmienia s ię bardzo szybko, co wpra­
wia w osłupienie nawet naj bliższych . S trzeż się gwałtownych 
reakcj i, bo niosą za sobą zawsze pewne niebezpieczeństwa. W 
pracy nastąpią pewne zmiany, na które zresztą od dawna cze­
kałet 

tfIJ) Waga (23 lX-Z3 X) Powslałe spory zostaną wyciszone. 
~ pod warunkiem, że Twoje dzi a ła n ie bę:dzi e dobrze prze-

myś lane i spokojne, J e ś l i będziesz mieć z tym kłopot, po­
proś kogoś spod znaku Byka, one w tej dziedzinie są najlepsze. W 
sprawach uczuć trochę nieporozumień, Zrób tak, aby przez kon­
nikt nie doszło do rozstania z Twoim partnerem. 

~Skorpion (24 X-Z2 X) Pned Tobą szansa na sukces, ale 
~ nadejdzie on powoli . Musisz się bardzo starać, a efekty 

będą miały w ielką wartoŚĆ i zostaną wysoko ocenione. Nie 
pnclrwoń cennego czasu i tllk dobrych możliwości , bo możesz 
późn iej żałować. Taka szansa nie zdarza się często. W uczuciach 
nie powinno być żadnych problemów. 

~ Strzelec (23 XJ-2ł XlI) Jeś li maszjakid poważne plany 
W' związane z finansami, musisz je najpierw dokładn ie pr.lC-

myś leć i wyczuć odpowiedni moment do ewentualnego 
podpisania umów. Przyjaciele, którzy są biegli w tych sprawach, 
mogą okazać się bardzo pomocni. Może też pojawić się kusząca 
propozycja wyjazdu, 

@ KoziorniCi:! (ZZ Xn-20 I) B~dzicsz w bardzo dobrej for­
.. mie, dlatego możesz śmiało wyruszyć na poszukiwania 

partnera na s tałe. Będzi e w Tobie mnóstwo miłości i cie­
pła, czym zarazisz wszystkich wokół. Osoby związane ze sztuką 
powinny się prągolOwać na bardzo płodny okres, Nieprawdopo­
dobne pomysły sprawią, że pojawi się mnóstwo ciekawych pro­
pozycji, które będą bardzo opłacalne. 

ttł.:\ Wodnik (211-20 II) Jeś li masz ochotę na jakiś wyjątko­
~ wy romans, pojawi s ię taka szansa, możesz go przeżyć, bo 

czeka CiC wiele wzruszających niespodzianek, ale pod wa­
runkiem. że nie masz żadnych zobow iązań . W pracy czeka Cię 
więcej zajęć niż zwykle, powiniellC~ s i ę dobrze do nich przygoto­
wać . 

~ Ryby (21 U-20 In) W nadchodzących dniach moiesz być 
'a bardzo wybuchowy. Postaraj s ię je przeżyć spokojnie, 

oddaj się kontemplacji i oczekiwaniu. Tylko takie działa­
nie może przynieść korzyśc i. Spróbuj nie wyładowywać zlośc i na 
otoczeniu. Niedługo czekają Cię wyjazdy i poważne zawodowe 
rozmowy, musisz być w dobrej kondycji . 

lI!t\ Baran (21 W -20 IV) W tym okresie nastąp i przypływ 
~ optymizmu, który będzie s iłą napędową; nareszcie zmobi-

lizuje Cię to do działania i rozproszy wszelkie napięcia, 
których było tak dużo w ostatnich dniach. Będziesz myślał trze­
two, co pomoże Ci w dobrej ocenie sytuacji . Jest 10 dobry mo­
menl do upomnienia si ę o swoje prawa. 

@ Byk (2ł IV·2I V) Postaraj s i ę nie pneciążać umysłu w 
tych dniach, bo i tak wysiłek będzie niewsp6łmiemy do 
efektu . Będziesz miał duie trudności w skupieniu, Odpocz­

nij , poslaraj si~ jak najwięcej czasu spędzić w spokoju, wotocze­
niu rodziny, pily lekkiej lekturze. Zregeneruj s iły, niedługo czeka 
Cię bardzo pracowity okres. 

~ Bllinięta (22 V-2I VI) W tych dniach będziesz potrzebo­UJ wal więcej zdecydowania. Będziesz mus i ał włożyć dość 
dużo wys iłk.u , aby Twoje starania zostały zauważone i przy­

niosły sukces. W sprawach sercowych cukają Cię miłe niespo­
dzianki. W sumie dni udane. Zadbaj o zdrowie, a przede wszyst­
kim o dietę. 

~ Rak (22 VI-22 VlI)Te dni będą wymagałyodCiebie wiei· 
~ kiego opanowania, być może nawet zepsują Ci samopo-

czucie. Sprobuj mieć więcej dystansu do problemów, prze.. 
cież nie trwają wiecznie. Nadejdą lepsze chwile, w których świat 
uśmiechnie s ię do Ciebie. Ą teraz odpoczywaj i niczym się nie 
przejmuj. 

MOR 
Jeden z egzaminujących , a był nim profesor Karol Maleczyn­
ski. zadał kiedy~ pytanie młodemu człow iekowi, który pragnął' 
s tudiować hi stori ę: 
- A co pan może pawiedzieć (1 Napoleonie? 
- Okropnie drogi. pani/' profesorze! 

••• 
Szkot czyta książkę. Od czasu do czasu gasi światło. potem 
znów je 2apala. 
- Co ty robisz? - pyta go żona, 
- Przecież przewracać kaltki można i pa ciemku. ... 
- Jak ban/w chciałabym . żebyć kupił samochód. Poznalibyśmy 
świat... 
- Ten czy tamten? 
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IM!.ODA SItA Maly czarny gitarzysta 
Takle Właśnie zdJ,cle widni. 
je na okładce pierwszej solo­
wej płyty Ve mona Reid. , by­
fee:o lidera Uvlng Colour. 

Już 27 sierpnia ukaże się 
nowa płyta PEARL JAM. Będzie 
się nazywała "NoCode " (SOll)') 
i znajdzie się na niej 14 nowych 
utworów, wyprodukowanych 
przez Brendana O'Briena, Odpo. 
wledzlalnego leż za Ich poprze­
dnie płyty. Na dniach ukazuje się 

singieł z 2 piosenkami: 'łłho You 
Are I Habit. Zaraz potem \leder 
l koledzy wyruszaj ą w trasę. 
która obej mie również Europę . 

Je śli o Seattle mowa: pod 
koniec lipca uKazała s i ę płyta 

AUce In Chalns, zatytułowana 
Unplugged (Sony). Zawiera ona 
oczywiście zapis akustycznego 
koncertu , który odbył s ię w 
kWietniu Ws tudio MTV. a takie 
3 utwory nagrane poza tym wy­
stępem . Wśród puCUcznoScI byH 
też obecni członkowie MetalU­
ki, w ięc w pewnym sensie tez 
malefJi s ię na płycie. 

7 wrześn i a w katowick im 
Spadku i 9 na warszawskim 
lorwarze wystąpi megagwiazda 
hea~ metalu . królowie czadu­
METAWCA. BędzJe to począ· 
tek lonl w iedzą że tu Ich kocha· 
j ą) świ atowego tournee promu­
Ją(;ego Ich ostatni album load. 
który już stal się w Polsce złotą 
płytą. Hattefield , Ulrich, Ham· 
met I Newsted wystąpią po raz 
trzeci w Polsce. Jeśli ktoś chce 
ich zobaczył na Zywo musi s ię 

LC 10 byłajcdna z najcickaw­
szych grup amcrykańskich. To 
on i pierwsi połączy l i funkowe 
ryuny z mctalową ckspresją . 
Czarny metal grany prlez nich 
zainspirował wiciu muzyków i 
dziś pełno jest różnych H-Bloc­
kK'ów. Fishbonc'ów itp. 

LC rozpadło s ię prawie 2 lata 
temu ,a le Vemon, który Iworął 
cały repertuar i oczyw iście grał 
na gilarze, nagrywa dalej. 

Powiem królko: Mislaken 
'denny (Epic) Reida 10 jedna z 
najlepszyc h płyt gitarowych 
ostalll ich lal. 16 doskonałych 
utworów. które wnoszą do roc­
ka coś zupełnie nowego. 

Vemonowi towarzyszą tutaj 
Don Byron (k larnet!), 01 Logic 
(sample i scratch ingi). Hank 
Schroy (bas). Curtis Walls (per-

pospieszyć . bo bilety sprzeda· 
J ą się bardzo dobrze. Jako sup. 
port zagra Corosion Ot Confor­
mity. 

Również w Sopocie. ale w 
sierpniu (22·24) odbędzie się 
Mi~dl:yna,odowy Festiwal Pio­
senkI. Miała na nim wystąpić 
Tlna lumer. ale nie wystąpi (za­
śpiewa w tym czasie w Warsza­
wie). za to na pewno pojawi się 
na scenie DEEP FOREST. Kon­
cert ten będz ie mial miejsce 24 
sierpnia. Jeśli I<toś planuje wa­
kacje wtedy w okolicach Trój­
mlasta.lo ma oKazję się nie~le 
bawić . 

Już wkrótce pojawI się w skle­
pach nowa porcja pOlskIego 
gangsta rapu. czyI! debiutanc­
ka płyta zespołu KALIBER 44. 
ChłopakamI zainteresował się 

rok temu Uroy i 'oYtedy im tro­
chę pomagał. A co z tego wy­
szlo zobaczymy wkrótce. 

26 sierpnIa ukaże s Ię deblu· 
tanc ka (dopiero teraz) płyta 

słynnego blues-rockowego ze· 
społu ZDROWA WODA. Chłopa­
ki grają razem już a lat. ale do 
tej pory występowall tylko na 
tywo podczas różnych Imprez 
bluesowych. Album będzie s ię 

nazywał po prostu "Zdrowa 
woda". a wyda go Sony Music 
Polska. 

3-5 lipca odbył s ię Rock Sopot Festiwal. Wystąp i li wtedy m.in. 
Fao Rghters . H-BłockX I jeden z największych mistrzów gitary. 
nauczyciel wIelu gitarzystów. Jego Wysokość JOE SATRIANI. Po 
koncercie niepodzielnie panujący Joe udzielił audiencji polSkie­
mu wlrtuozowi (tak przynajmniej twIerdzi sam zalnteresowany)­
GrzegorzowI Skawlńsklemu ( k iedyś Kombi. Skawalker. teraz 
O.N.A.). Na zdjęciu obok w idać jak Skaw. stara się WkupJćw laski 
Joe·go. ale chyba Jednak ze sobą nie zagrają . 

• 

K,on"ul"ll • .PISZ I SLUCHAJ" 
Przypominamy: Wa~ wyma­
rlOna &.Ia ~ ciekawy lisI l. 
wakacji do • .Młódej SiłY"_ Usa 
mole być: włalciwie wsiyst-
1Jm; co1Y:un pnyjd1.ie.do głO­
wy_ Jc~h l;Ias. zainteresuje- na­
g("0d3 Was nieminie, A nagro. 
tb' są trzy. Tennin nadsyłania 

upływa 30 :sierpnia. Wyniki 
ogłosimy w 21', U ~nia. 
Nasz adres: Zycie PrzemySkie, 
ul. Bal"llka 15, 37-700 Prze­
myśl, .dopjsek "Młoda Siła" , 
Za:lri acZCłe jakli płyt~ćhtecie 
doslat:. 
MY S!'ELNfAMY WASZE 
MARZENIA!~! 

kusja) i Leon Grucnbaum (Sam­
chi lian Tip Tip Tip ChceePeee. 
tak się nazywa ten inslrument l). 
Ci muzycy oraz zaproszeni go­
~c j e nadają funkowo- metalo­
wym kompozyejom nie ziemski 
charakter. 

Wystarczy posłuchać np. Li­
ghting. gdzic do czadowego rif­
fu gitary Don Byron gra jazzo­
we solo na klarnecie (!). Takich 
jazzowych wstawek.jest tu na­
prawdę sporo, ale muzyka nic 
traci nic ze swego funky-meta­
lowego ducha. 

Prdwie każdy numer na pły ­
cie powala na kolana. Od pierw­
szego. czyli cię.żkiego i szybkie­
go CP Time do ostatniego deii­
kamego Unknown Embrance, 
nagranego z udzi ałem zespołu 
smyczkowego. Co chwila napo­
tykamy jakieś niecodzienne roz­
wiązania, w których widać po­
czucie humoru Vemona i jego 
laskakuj ącą wyohrafnię mu ­
zyczną. Na przykład w Who Are 
You? pojawia s i ę facet rapują­
cy po japońsku , w My Last Ne­
rve są cytaty zarówno z Tańca 
z szablami Chaczaturiana jak i 
z Kashmiru Zeppelinów. 

Poszczegó ln e utwory s ą 
utrzymane w różnych stylisty­
kach, ale brzmią jako spój na 
ca lość. Są lu numery w sty lu 

Living Colour (doskonały CP 
Time czy Lighting). jest ulrty­
manc w charakterze King Crim­
son What's My Name (dzik i 
ja1.Z-rock urozmaicony part ią 
kobzy). 
Znalazł s ię lu też utwór po­

święcony Kurtowi Cobainowi ­
Saint Cobain, który nawiązuje 
do Nirvany . alc też zachowuje 
oryginalne piętno Vemona. 

Ba rdzo faj nym pomysłe m 
jest na tej płycie samplowanje 
głosu, które zaslępuje żywego 
wokalistę . 

Poza tym wiele lU typowego 
dla hip-hopu i rapu scratchingu. 
różnych studyjnych bajerów itd. 
A przy tym Reid gra na gitarle 
prawic bez żadnych efektów, 
sam przester, jedno bn mienie. 
Jemu nie trzeba dwóch ton elek­
lroniki. żeby zagrać tak , że buty 
spadają· 
Mu szę. przyznać . że lego 

typu muzyka gi tarowa o wiele 
bardziej odpowiada mi od na­
grań Vai 'a, Morese'a czy na­
wet Sa lri aniego (choć tego 
ostatn iego czczę od dawna). 
Reid tworly CO§. co można by 
nazwać jazz-metalem i myś lę , 
~e jest w tym niekwestionowa­
nym mistrzem. 

Cztery i pół "gwizdka". 
Joscn 

Rozterka 
Po kilku latach przerwy płytą 
studyjną Siana: (Mercury) 
odezwali Si, faceci z Def lep­
pard. 

Anglicy Z DL nagrJli teraz al­
bum. który niby miał wnieść cm 
nowego do ich muzyki. ale tak 
naprnwdę niewiele różni sir;. on 
od Hysterii i innych wcześniej­
szych płyt. 

Królują lU ballady: Ali I Want 
Is Everything. Breathe A Sigh 
czy Blood Runs CO[d. które jak­
bym już kiedy§ sły szał. Są bar­
dzo konwencjonalne. mało 
zróżn icowane , typowe. Jesl tu 
tci przebojowy Slang, utrzyma­
ny w najb3rdziej charak tery­
stycznym dla Def Leppard sty­
[u : coś jak Let 's Get Rock 
sprzed kilku lat, czyli wpadają­
ca w ucho melodia. ostre gita­
ry, programowane bębny i dużo 
eh:ktroniki. 

Typowym dla DL utworem 
jest l e ż otw i e rający pły t ę 
Truth·!. choci aż tu pojawia s i ę 
perkusja rodem z Led Zeppelin 
(When Thc Levc Brettk s) i bli­
skowschodnie motywy. Podob­
nie jest w nastę.pnym Tum To 
Dust: niby typowy Def. ale są 
tu tcijakie~ hinduskie brzmie­
nia, w tle wciąi gra rabIa itp. W 
efekcie ten numer staje s ię cie­
kawy. choć mało oryg inalny. 
Niefle brzmi też Dcliver Me czy 
Gifl or Flesh - ostre, bez żad­
nych studyjnych bajerów, z bia.. 
rącym i riffami. 

Najciekawszy numcrz9cho­
wany jest na koniec: Pearl Of 
Euphoria . Rozbudowany, cie­
kawll linia melodyczna. dobre 
tfochę niepokojące brlmicnie. 
Byłby świctny, żeby nie lo. że 
2 latll temu pły tę w identycz-

Weź; słuchaj 
Olimpillda już za nami , ale. 
prlecież zawsze można t rochę 
powspominać. Fimla BMG 
prlygotowała zeSlaw prlebo­
jów pośw ięconych właśnie 
olimpiadzie w Aliancie. 
Wśród wykonawców: Gloria 
Esteran. Boyz II Man, Ken­
ny G .• Corey Glover (kicdyś 
Living Colour!) i inni . Kaseta 
z tymi nogmniami dla tego, kto 
przyjdzie do redakcji w piątek 

nym slylu nagrali już Amery­
kani c z Extreme i zrobi li 10 
dużo lepiej. 

Gdyby przynajmniej la pły t a 
w całości by ła lak ciekawa. ale 
nieSIety ... Sm~tne. fajansiarskie 
ballady zabijają cnłą energ ię 
tych kilk u niezłych piosenek. 

Inslrumen ta li ~ci DL s ą co 
prawda najwyż~zej klasy: Vi­
vian Campbell i Phil Collen 
na git arac h. s łynny jednoręk i 
perk usisla Rick Allen. świet­
nie ~ pi e wający Joe Elliol. 
Mimo to mam wrażenie . że ci 
goście naj lepiej czują ~ię w 
sllldio. gdzie mogą pod raso­
wać elektron icznie swoje 
kompozycje. 

Tak w ogóle 10 Def Lcppard 
chcą koniecznie pokazać. że s i ę 
rozwijają. ale l eż nie chcą Slra­
c i ć dawnych fanów. Ale trudno 
będzie im 10 pogodzić i st ąd bic­
ne s ię ich wielka rozterka. 
Trą "gwizdki"lbo kilku nu­

merów dn s ię posłuchać) . 
(and) 

9 sicrpnia i powic ile zło lych 
meda li zdoby li Po lacy \Ol 

Atlancie. 

Do wzi~ci a także kasety: Mi­
staken ldentlty Vemonll Re­
idu i Slang Ud Lepp ard . 
Trzeba po nie prLYj~ć w pią­
tek. 9 sierpnia do redakcji z 
Iym numercmZycia i wykazać 
sj~ jak imś zai mcresowan iem 
tą muzyką . 

PREZENTACJE 

Zbyt wiele 
His/orla uczuciowego uóJkąlB. który składa s ię z 

dWóch sióstr I przystojnego o~us/a. Malarz o nie­
wielkim talencie prowBdlI galerię sztuki. QcN,oiedza 
UJ!Tl(JŻ1)ą woowę-mllionerkę I probuje p(lekoni1Ć. że 
jej zmarły mlJŻ pragnął kupił obraZ. Rod.llna odkry.va 
oszustwo I cI1ce dokonać S8tl10~u. W obronie ofia­
ry staje sama Wdowa. Tymczasem malarz po raz 
pierwszy w Jyc/u zaKochuje się naprawdę - tyle Je nJe we wdowie. a/e w 
Jej s/ostrte. Gdy w grę wchodzą prawdziwe lJCluc/a. artysta W)m)IŚla swo­
jego brata Min/aka. 

USA, 1995, ret. Femlndo Trueba. wylt.: Antonio Baooeru, Mel. 
nie Onłfltll . Daryl Hannah 

U słane różami 
Akcja fOlgrywa się w Nowym Jorku. Usa Walker jesl ambiMą koblelq. 

pnie się po szczeblach kariery. Cechuje sl(l zdecydowaniem. Jednak na 
pogrzebie swego ojCa, którego lresltil nie miłla. li/amuje sl(l. Wybucha 
P/lJClem. Seene obserwuje Jej r;lchy wlelblr:Jel lewis Farrell, klóry il')'Syla 
je} buk/elllwlatów. Ten fakl rozpoczyna IlOI+Y e/ap w kh tyciu. 

Wzorem przy pisaniu scenariusza rJo /ego TUmu byl obraz. ktÓfy wszy­
scy znamy: śniadanie u TI(fany·ego Trumana Cflpole·a. 

USA. 1995, re.! . MJchlel GO/den_rt wyet .: M.,y StUlrt MISie,. 
son, ChrlstJln 511te, 

Kosiarz umysłów 2 
Jobe rnany z pierw!Uej CTę~cl genIalny Kosiarz trawnlKdw. sklłlany na 

smlett w laplanowanym \\)'bIJCIW w /aborolorlum zosliłe ufCltowany 
przez atrakcrff14 doktor z Instytutu Wirtualnego. Jesl o~pecony Jednak 
dLlęK/ seansom Wirtualnym odzyskuje u/r!lCOfle zdolno$cl. cztIl nIeprze­
clętnq Inteligencję. Po pewnym CTas/e jest obiektem laInteresowati i~ 
nego w/adzy dyrektora Instytutu. któremu marzy s ię panowanie nad św/ćt­
/ern. Szef Instylu!u prowadzi lei walkę l konstruktorem rewelacyjnego 
I't)'rls/azlfu - procesora komputerów multimedialnych. Który ma zostać 
wykorlyStooy do zrealizowania jego absolulYSt)Clr1ych planów. N/espo. 
dLlewanle w a/leję wplqtuill się młodzi maniacy komputerowi. Kosiarz 
umysłów 2 to jeden wielki efekt specjalny. 

USA, 1995, ret . F. macl Ml nn WYlt .: Patrick Ber"n, M. tt Fllwer, 
Ely Poulet 

Na naszych czytelników czekallf bezpłatne we}k/ówkl na tI/my; 
~Zbyt wle/e ~. ~Młodzl ,n/ewnł ~. ~ SI.,tant Bi/ko· (~/e w 
CZWARTEK rano. Pnemyil, tel. 703042), oraz . Goofy na wlJk. 
eJl eh· '.Ins eobolnl (hlrotlaw, tel. 212(34). 
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SPORT 

Z CZASEM 

44 lała później ... 

Są dowody na to, ~e przemyskie środowisko piłkarsk ie. po 
zasmakowaniu przez Kamax I Czuwaj czołowych ról w Ul 

lidze, głośniej nl1: kiedykolwiek artykułuje tęsknoty za powro­
tem na ogólnopolskie wOdy. Prawdę powiedziawszy, drugoligo­
wego meczu rozgrywanego na boiskach dzisiejszego woJewódz­
twa, nie pamięta nawet pokolenie 5O-tatk6w, tym niemniej pa­
mięć o występach drugoUgowych Polonii. w mniejszym stopniu 
Czuwaju, żyje w narodzie. przekazywana z ojca na syna. Patrzę 
na listę klubów-zalotyclell (1949) tego zaplecza ekstraklasy, 
które przetrwały w nim cztery sezony I zostały z nieJ zepchnięte 
administracyjną decyzją GKKF .zza węgla-, wbrew obowiązuJą­
cemu regulaminowi rozgrywek ... Tylko jedna z nich: przemyska 
Polonia. nigdy potem nie zdołała się odrodzić, odzyskać 0de­
brane przy zielonym stoliku miejsce w krajowej stawce. Sze­
ściokrotnie wracała na drugoligowy front lublinlanka, Pomorza­
nin Toruń poderwał się jut w 1957, ale na trzy sezony raptem. 
Chełmek dokonał come back też w 1957 roku, ale na błysk 
jednego sezonu. Inni tak samo dotknięci, wcześniej lub pOtniej 
łapali wiatr w tagle I tak mocno odbijali się od dna, re nie tylko 
powrócili do /Ingi , ale poszli grubo wyżej (Radomlak - ekstra· 
klasa, Widzew - aktualny mistrz Polski). 
Blifniaczy los częstochowskiej Skry ma tę jednak r6.tnlcę, t e 
zespół ten w owym feralnym 1952 zajął naJ zwyczajniej ostatnie 
miejsce w swojej grupie, czyli do spadku był przeznaczony w 
wyniku normalnej rotacjI. Żadna, ale to literalnie żadna z druiyn 
- .0Jców zalo.tycieli- rozgrywek drugoligowych nie została ska­
zana na tak straszliwie długą czterdzlestoczteroletnlą banicję. 
To prawie dokładnie połowa historii klubu rodem z 1909, 
ochrzczonego _Przemyską Barceloną" ... To cios w całą spo­
łeczność pi/karską miasta. Gdzie Indziej, na przykład w Często­
chowie, w lukę po Skrze i Victorii - pionierów drugoligowej hi­
storiI. wkroczył z czasem hutniCZY Raków, dziś czołowy zespOł 
ekstraklasy. We Wrocławiu zdolowany w identyczny sposób Pa­
fawag znalazł natychmiast następcę w bratniej Ślęzie, a ta w 
rosnącym z czasem w siłę WKS Śląsku. W Przemyślu stało się 
tak, te nawet Czuwaj, jednoroczny drugoligowiec z 1950, nie 
miał na tyle sil w sobie, by skutecznie dać zmianę polonistom. 
Co gorsza, spadek z klasy państwowej odcisnął się na jego 
grze destrukcyjnie do tego stopnia, te łykał krótko gorycz 
A·klasoweJ niedoli . 
Doświadczenia czterech dekad z okładem pokazują narastają­
ce systematycznie spuszczanie z tonu, karlenie ambicji piłkar­
skich (pomijam p:lkorę wynikającą z obiektywnych powodów 
ekonomicznych) w obu klubach. Narastający kompleks nltszo­
ści wobec seryjnie awansująCYCh do II i I lig nuworyszy zza 
miedzy od Rzeszowa po TarnObrzeg I Dębicę, sprowadzI! prze­
myskie aspiracje do 'N'Ymlaru stricte miejskiego. Piłkarzom, a I 
działaczom, wystarczyłO 'Wj'grać lokalne derby, być wyżej w ta­
beli od Czuwaju (Polonii). Poprzeczka spadała coraz nitej, aż 
sięgnęła poziomu mistrzostwa powiatu (a Dyn6w należał do 
brzozowskiego ... ). Złudzenia trzeciej siły - Polnej na wyrwanie 
się z piłkarskich opłotków szybko zostały rozwiane. Owszem 
stała za nią fabryka-imlennJczka. ale jej potencjał oznaczał tyle 
co możliwości jednego wydZiału rzeszowskiej WSK, patronują­
ceJ wszechmocnej Stall. Coś z tamtego kompleksu Jeszcze zo­
stało. Mimo te niegdyś n iedoścignione Karpaty Krosno, Iglo­
opoI Dębica. Resovla jut nie patrzą na przemyskie Jednostki z 
wytyn. Niejako z Ytyroku historII oble wielkie Stale z okolicy, 
takte $iaij<a, nie poraiąjąJut swą wielkością I finansową omni­
POtencją. Motna i trzeba zatem formować krok, umotliwlający 
zrównanie się z nimi. I to nie czekając at one wrócą do punktu 
wyjścia, jak Ich rzeszowska Imienniczka, do III ligI. Wypadałoby 
wyznaczyć Im randkę na wytszym nieco balkonie ... Dlatego na 
użytek tej felietonowej prowokacji, ale i poniekąd na pociesze­
nie, trzeba by pfZ)WoIaĆ I garbaty los towarzysza niedoli PolonU 
z czasu wygnania z II ligi: druiynę Naprzodu lipiny. Po degrada­
cji pozbierał się I po dwuletniej fOzlące ponownie wkroczył do 
drugoligowego raju I to z takim przytupem, te w 1961 roku był 
o włos od awansu do ekstraklasy. Pouczający Jest jednak ciąg 
dalszy: wkrótce zaczął się gwałtowny odmarsz, zakończony .an· 
szlusem· Naprzodu przez Górnika $wlętochlowlce. Byt Naprzód 
- nie ma Naprzodu ... 
A przeciet to największa na Śląsku wylęgarnia talentów, te 
wspomnę olimpijczyka z Berlina - Ryszarda Pieca (grał w czte­
rech meczach przeciwko Polonii) I dziesiątki wychowanych 
pierwszoligowców. Casus Naprzodu jest wyjątkiem ekstremal­
nym, ale casus Polonii jeno trochę mniej ponurym. Niech bę­
dzie ostrogą. także dla Czuwaju, przed startem w trzecioligo­
wej młocce. Pewna epoka z wyniesieniem 1952 roku doble­

końca. Także w sporcie, takie w piłce. Nowej wypadałoby 
na boisku. NIEM/EC 

Reporterskie spotkania 

R6żn i turyści odwiedzają nasze województwo. Coraz więcej jest takich, którzy nad wszystko 
przedkładajq poznawanie uroków krajobrazu i zabytków z perspektywy siodełka rowerowego. I nie 
ma tu znaczenia wiek ani rodzaj posiadanego bicykla. Decydują chęci, odwaga i wyobraźn i a. Oto 
spotkani przed hotelem w Arłamowi e: 
Wiesław Janiszewski (lat 73), Leszek Grabowski (wiek ponad 60) i najmłodszy, ale 52- lctni Hen­

ryk Król, wszyscy z Lublina. Ce lem ich rowerowej wędr6wki są cerkwie położonc w dolinie Sanu i 
na Pogórzu Przemyskim. (rJ 

Kajakiem po Sanie 

'7 akończył .s ię kolejny spływ kajakowy rzeką San i Sanoka do Przemyśla organizowany przez 
~rzemysk l Oddział PTTK. Odbył się o tydzień wcześ"niej niż przew idywał tegoroczny kalendarz 
imprez i przy nie najlepszej pogodzie, rue za to s łońce za§wiec i ło na ostatnich kilometrach wodniac­
kiej przygody między Krasiczynem a Przemyślem. (rJ 

Szachy 

Mistrzowie Polski w drużynie 
Dutym sukc:esem zakońc:zył .1, start reprezentantów w0-

Jewództwa przemYSkiego w 
Drułynowych Mlstrzostwac:h 
Polsk i Nlepełnosprawnyc:h w 
Szac:hach, które odbyły si, 
6-16 IIpc:a w Białymstoku , 

Zajęli oni w nich 1. miejsce, 
zdobywając 19,5 pkt. Dru­

gą pozycję wywalczył zespół 
Katowic( I ~,O pkt.), a trzecią EJ­
b ląg (18.5 pkt.). 

I ndywidualnie najw i ęcej 
punktów zdobył Dariusz Bieliń ­

ski (Zielona Góra) - 9,0 przed 
Feliksem Nieradką z Katowic-
8,0. Jednak już trzeci był To­
masz Igras (Przemyś l ) - 8.0 
pk!. , a pozostali przemyślanie 
zajęli miejsca: Józef Cebula -
12. z 6,5 pkt., Stanisław Paw­
łucki - 24. z 5,0 pkt., Wilhelm 
Dańczak - 32. z 4,0 pkt. i Stani­
s ław Marko - 36. z 2.5 pkt. 

Wcześniej ( 14 czerwca) w 
B i a Iyms tok u -Og rod niczk Ile h 

odbyły się Mistrzostwa Polski 
Niepełnosprawnych w Turnieju 
Błyskawicznym "P-5". Wystar­
towało w nich 29 zawodników, 
którzy grali systemem "każdy z 
każdym". Także w nich bardzo 
dobrze wypudł Tomasz Igras, 
który zajął ostatecznie 3, miej­
sce. zdobywając 22,5 pkt, Dał się 

Pływanie 

I sierlJnia na basenie MOSiR 
w Jarosławiu zostały rozegra­
ne U Mi~trzos twa Jarosławia 
w Pływaniu . 

Konkurencja obejmowała 
kilka katergorii wiekowych. Za~ 
wodnicy musieli pokonać jednq 
długo~ basenu (25 m) w dowol­
nym stylu. Najmłodszy uczest­
nik miał 10 lat, najstarsi po 16. 
Najlepsz)' okaZJlł s ię dwunasto­
letni Alosza Siczko. Zwycięzcy 
otrzymali medale oruz nagrody 
rzeczowe. GW 

on wyprzedzić jedynie D. Bic­
lińskiemu (Zielona Góra) zdo­
bywcy 26 pkt. (na 28 możli­
wych) i Józefowi Mutwiejowi 
(Gorzów Wlkp.) z 24 pkt. 

Miejsce 18. zajął J. Cebula 
( 12pkt.), 21-22. W. Dańczak(9 
pkt.), a 26-28. S. Marko (5,5 
pkt.). (r) 

Piłka plażowa 

3 sierpnia w Radawie na pla­
ży odbył się pierwszy Otwar­
ty Tumiej Piłk i Siatkowej, pod 
patronatem Bunnistrla M ia­
sla Jaroslawia. 
Zgłosiło s i ę do niego siedem 

dwuosobowych drużyn. Pierw­
sze miejsce zajęła drużyna z 
Rzeszowa, drugie i trzecie z Ja­
rosławia. 

Do zawodów o puchar bur­
mistrza przystąpilo łącznie 14 
osób, w wieku od 18 do 45 lal. ,. 
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SPORT SZKOLNY 

Lekkoatletyczny 
czwórbój 

W Suwałkach odbyły się Centralne I grzyska w 
Czwórboju Lekkoatletycznym. 
Reprezentujące nasze woje· 
wództwQ zespoły ze Szkoły 
Podstawowej Nr 4 w kategorii 
chłopców i Szkoły Podstawo­
wej N.r 15 w kategorii dziewcząt 
(obie sz.koły z Pncmyś l a) zaję­
ły odpowiednio 28. i 45. miej­
sce na 49 Startujących . 

Zespół chłopców występował 
w składzie: lacek Pest, Piotr 
Gorzko, Sławomir Barański. 
Michał Stec, Witold Jabłoński, 
Witold Trzewik i zdobył łącz­
nie 1264 pkt.. podczas gdy zwy­
cięzcy ze Sz.koły Podstawowej 
Nr 4 z Piły, aż 1790 pkt. żaden 
przemyś"Janin nie uzyskał wyni­
ku , który dałby mu miejsce w 
pierwszej dzies iątce najlep­
szych rezultatów, osiągniętych 
w czterech lekkoatletycznych 
konkurencjach: biegu na 60 m, 
rzucie piłeczką palantową, sko­
ku w dal i skoku wzwyż. 

Sztuka ta udała się natomiast 
Izie Głogowskiej z SP 15, która 
za rzut piłeczką palan tową na 
odległo§ć 49 m zajęła lO. miej­
sce. Niestety gorzej wiodło się 
jej i koleżankom w pozostałych 
konkurencjach. w sumie więc z 
wynikiem 1427 pkt. zajęły do­
piero45. pozycję. Zwyciężczy­
nie, uczennice z SP 1"2 w Ty­
chach zdobyły 20 15 pkt. 

Poza I ZĄ w zespole z "pięt­
nastki" wystąpiły: Monika Woj­
towicz, Sylwia Pieszko, Barba­
ra Bana§, Anna Stec i Małgorza­
ta PnchUla. 

Do Suwnłk przemyska mło­
dzież pojechała pod opieką Zbi­
gniewa Porębskiego iKrzyszlO­
fa Sugiera. (r) 

Kalendarzyk 
kibica 
• PucIta r Pol. kl (1/ 64) 
7 sierpnfa; godz. 17.30 
Polonia Prlernyśl- Hetman Za· 
mość 

• III liga 
10 sierpnia 
Polonia - Karnax (godz. 17.00) 
Stal Rzeszów - Czuwaj (godz. 
17.00) 

• IV liga 
11 sierpnia 
JKS - Bieszczady Ustrzyki D. 
(godZ. 17.00) 
Stal Ł. - Czarni P_ 
Nafta Jasło - Dynovia 
Brzozovia - Orzel P. 

• V lIea 
11 sierpnia 
Pogoń L - Budowlani Sz. 
lukawiec - Kaszyce 
Motor - Oobkowlce 
Świętoniowa - Polonia II 
Huragan - Gorliczyna 
Czuwaj Ił - lęk 

Budowlani R. - Syrenka 
Bizon - Granica 

• Klasa okr,gowa 
11 sierpnia 
Kr6wnikl - Stary Dzików 
Nowe Sioło - Roztocze 
Bircza - laszki 
JKS II - Wólka Pelklńska 
Sok6ł S. - Piast 
Czarni O. - ŚWięte 
Mlrocln - lopuszka W. 
Żurawiczki - Gać 

LOTTO 
3 slerp'1!a1996 r. 

DoIy -
8,13, 14. 38.~1 . 44 --8.11 21 25, 
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Nowy piłkarski sezon 
Czuwaj - krok do przodu. 

Kamax - nie będziemy "chłopcam i do bicia" . 
Polonia - powyiej środka tabeli. 

Piłkarze IV IlU! ZłlinaUfUrow. 
II swa roqrywkl 3-4 sierpnia. 
W nack:hOdąCIt IłObot, I ni. 
dziel, do boju o mistrzowskie 
punkty ruszę piłkarze 1111 V 
11&1 oraz klasy okr'iowej. 

T rzy drużyny - Czuwaj, 
Kamax i Polonia repre­
zentują nasz okręg w roz­

grywKach makroregionalnych­
IIIlidze Małopolsk.iej . 

Na tydzień przed rozpoczę­
ciem rozgrywek odwiedzili§my 
obozy naszych drużyn - wszę­
dzie oprymizm. 

Tak się złożyło. że optymizm 
układa się chronologicznie zgo­
dnie z lilerami alfabetu rozpo­
czy nającym i nazwy klubów. 

CZUWAJ 
Zadaniem drużyny na rozpo­

czynający s i ę sezon jest zaję­
cie miejsca od piątego w górę, 
nie wykluczając pierwszego. 

" Kolejar.re" przygotowywa­
li s i ę na obiektach własnych , 
odbyli krótki, tygodniowy obóz 
szkoleniowy. Grali mecze kon­
trolne - ze Stalą Mielce ( I :3), 
Stalą SI. Wola ( I : I l. Ł3dą Bił­
goraj (3 : I), Unią Nowa Sarzy­
n3 (l :3), Po lonią (2:0), Karna­
xem (0:4). 

Drużyna do rozgrywek przy­
s tępuje z nowym trenerem. Jest 
nim Zbigniew Bartnik - rok 
ur. 1954, żonaty - żona Krysty­
nll (mgr rehabilitacji), dwoje 
dzieci (Katarlyna 15 lat, To­
masz 12 lat). 

Zbigniew Bannik jest absol­
wentem A WF w Białej Podla­
skiej . Wychowanek i zawodnik 
Syg n a łu Lublin, późni ej 

RAKS, Podlasia i AZS-.u Biała 
Podlaska. Trener i dzia łacz 
OZPN-ów Lublin i Biała Pod­
laska . Byłdrugim i pierwszym 
trenercm l-ligowego Motoru 
Lublin. Współpracował z taki­
mi trenerami jak: Złamańczuk , 
Broniszewski, Gąs io r. Ostatnio 
prowadził drużynę II-ligowego 
Helmana Zamość. Był preze­
sem OZPN-u w Białej Podla­
skiej i wiceprezesem okręgu w 
Lublinie , szefowa ł klubowi 
AZS A WF Bia ł a Podlaska. 

Z Czuwajem chce coś wię­
cej os iągnąć niż w ubiegłym se­
zonie. Widział w swoim zespo­
le lakich ząwod ników jak: Tu­
ł acz. Tomczak, Haber. Majda, 
S tercńcluk.. . Komar. Skończy­
ło s i ę na Piotrze Stopie z Wi­
sloki Dębica , powrocie z wy­
pożyczeni a Slrzałkowskiego i 
Folwarskiego. 

Bannikowi w prowadzeniu 
zespołu pomagać będzie julian 
Pi echota - odpowiedzia lny za 
tren ingi bramkarzy. 

Kierownikami dru ży ny są 
Wojciech Oczoś i Hi eronim 
St3ilec. kierowniki em sekcji 
piłki nożnej - Jeny Silarl a od· 
powiedzialnym z ramieni a za­
rządu za piłkarzy - wiceprezes 
klubu Ryszard BlIrszczak. 

KAMAX 
Po za kończon ym sezoni e 

1995-96 prawdziwe "trzęs ien ie 
ziemi" w drużynie i klubie. Od­
szedł trener Władysław Łach 
oraz zawodni cy Tułacz i 
Grlanka do Mielca, T. Szmuc 
i Boroń do Leżajska , Tomczak 
i Dembiczak do Karpat Krosno. 
Folwarski wrócił do Czuwaju, 

Pietruszy n do Petersburga, 
Bamak szuka klubu . I znowu 
na ratunek klubowi i drużynie 
przyszedł sam prezes klubu -
Krzysztof Stdanowskl. Sam 
siebie wyznaczył do prowadze­
nia pierwszego zespoili . Poma­
gać mu będz ie Wiesław Czer­
wiński. 

Slefanowski, zgodnie z za­
powiedzią na koniec minione­
go sezonu , powołał do kadry 
juniorów i wyc howanków: 
Arka Kiszkę, Roben a Kiszkę , 
Roberla Trojnara, Jacka Gro­
cha , Rafała Dulibana, PiOlra 
Żyłe, Rados ława Sykałę. To 
u zupełnien ie zespołu . Stera­
nowski ma do dyspozycji też i 
"starą gwardię" z Ku ligiem, 
Pindą , braćmi Słyszami . Stel­
machem i l.1powiada , że ta rll­
tyna z młodośc i !! wcale nie 
musi być .. chłopcami do bicia". 
O Iym prlekona się niejeden 
klasowy zespół . 31 lipca grali 
z Czuwajem w Przemyś lu -
wygrali 4:0. W innych meczach 
przed sezonem: 1:0 z Izolato­
rem, 1:1 z Resov iq, 0:3 ze Sta­
ląSI. Wola, 1:1 z Dynovią . 

POLONIA 
Ma j u ż dosyć być drużyną 

tylko ś rodka tabeli . Jej ambicje 
s ięgają górnej połówki. 

W zespole zaszły minimal­
ne zm iany. Odszedł do Mielca 
Curlylek , Madeja do Rzeszo­
wa i to tyle z ubytków. Osta­
lecznie sfinalizowano pozosta­
nie Komara w Polonii, pozy­
skano Bogus ława Kaweckiego 
(ostamio Czuwaj). Do kadry 
powołano zawodników z rezer­
wy: Krzysztofa Duń ski ego. 

SPORT 

Oby w bletących rozgr~kach taktch scenek było jllk naJmnieJ. 

Aleksandra Ćwieka, a zjunio­
rów Robena Szora. 

Drużynę prowadzić będzie w 
dałszym c iągu Ryszard Kogut­
klewlcz. Pomagać mu bcdzie 
Ma rek Sadowski. Kierowni­
kiem drużyny jest Leszek Woj­
ciechowsk i a sekcj i lan Duda. 

Drużyna miała krótkie zgru­
powanie na miejscu w Przemy­
ślu . g rała sparringi: z Dynovią 
(2:2), R esov i ą (3:0), U n ią 
Nowa Sarl)' na (2:2), Czuwa­
jem (0;2). 

Teraz sposobi się do meczu 
o Puchar Polski z drllgoligo­
wym Hetmanem Zamość i za­
po wiada sprawienie swoim 
sympatykom przyjemnej nie­
spodzianki, a byłby 10 awan s 
do 1/32 pucharowych rozgry­
wek . 

Puchar Polski 

Polonia - Hetman ZamoŚĆ 
Dlislaj, 7 sierpnia, o godz. 
1.7.30 na stadionie przy uU­
cy Sanockiej przemyska P~ 
lonla podejmować bfdzie w 
1./ 64 Pucharu Polski drugo­
li,e:owc6w l ZamoścIa . Na 
tym etapie rozgrywek puch. 
rowych lW}cittzca przechodzi 
do nalt,pneJ rundy - powo­
dlenla. 

Na 7 sierpnia zaplanowano 
j u ż ko lejną edycje tych co­

raz bardziej popu larnych roz­
grywek piłkarskich . Najpierw 
rywa lizacja odbywa s i ę na 
szczeblu okręgu . 

W tym dniu na 40 boiskach 
okręgu przemyskiego o godz. 
18.00 rozegrane zoslaną mecze 
eliminacyjne z udziałem drużyn 
najniższych klas rozgrywkowych 
(do V ligi). Niektóre z nich zapo­
wiadają 5i~ niezwykle atrakcyjnie 
z uwagi na lokulne "porachunki". 

I tak już w pierwszej rundzie 
spotkają się m.in.: Horyniec -
Naroi, Cewków -Stary Dzików. 
Jagicłła - Urzejowice, Rokietni­
ca - Pruchnik, Sienn6w - Zura­
wiczki . Zarzecze - Dobkowice. 
Świę te - Radymno, TryńczlI -
Gać. Legia Oleszycc - Czarni 
Oleszyce. Z-ak 

TERMINARZ ROZGRYWEK 

III liga Glinik -Tamovia Dalin - Kabel Stal Rz. - KamaJ( Gorliczyna - Medyka Dobkowice - Goriiczyna 
IO-U sierpnia 31 slerpnia-l września Pogoń - Sial Rz. Kabel - Tamovia Polonia 11 - Radymno Kaszyce - Ostrów 
Stul Sanok - Zclmer Rzeszów Zclmer - Tamov ia Świt - Unia Polonia - Glinik Dobkowice - Czuwaj II Lubaczów - Roiwicnica 
Izolator Boguchwala - Karpaty Kamax - Glinik Wisłoka - Izolalor Dalin- Wisłoka Kaszyce - Gniewczynn Łukawiec - Slubno 
Siepraw Resovia - Wisłoka Glinik - Stal Sanok Pogoń-Świl Lub3czów - Świę ton iowa Motor - Medyka 
Unia Nowa Sarzyna - Garbarnia Czuwaj - Świt Tamovia - Karpaty 9-10 lislopada Łukawiec - Motor Święloniowa - Radymno 
Kmków Garbarnia - Pogoń KamaJ( - Garbarnia Świl - Zelmer I września Gniewczyna - Czuwaj II 
Stal Polimarky Rzesz6w- Cm- Karpaty - Dalin Resovia - Czuwaj Wisłoka - Pogoń Motor - Szówsko 5-6 października 
waj Pr-lemyśl Stal Sanok - Polonia 5-6 października Glinik - D31in Świętoniowa - Łul:awiec Czuwaj II - Szówsko 
Polonia PrL-emyś l - Kamax Izol310r - Kabel Zelmer- Czuwaj Thrnovla - Polonia Gniewczyna - Lubaczów Radymno - Gniewczyna 
Kańczuga Unia -SIal Rz. Garbarnia - Resovia Kamax - Kabel Czuwaj 11 - Kaszyce Medyka - Świę toniowa 
Dalin Myślenicc - Tamovia T. 4 września (środa) Karpaty - Kamax Rcsovia - Sial Rz. Radymno - Dobkowice Slubno - MOIor 
Pogoń Leżajsk -Glinik Gorlice Stal Rz. - Zclmer Stal Sanok - Tamovia Czuwaj - Unia Medyka - Polonia II Roiwienica - Łukawiec 

Świt Kraszowice - Wisłoka D. Kabel - Unia Izolator - Glinik: Garbarnia - Izolator Stubno - Gorliczyna Ostów - Lubaczów 
14 sierpnia (środa) Polonia -Izolator Unia- Wisłoka Karpaty - Stal Sanok Roiwicnica - Ostrów Gorliczyna - Kaszyce 
Zclmer - Wisłoka Dalin -Stal Sanok Sial Rz. - Świt V liga 

7-8 września Poloni3 II - Dobkowicc 
Glioik - Świt Pogoń - Karpaly Kabel - Pogoń Szówsko - Ostrów 12-13 pafdziernika 
Tamovia - Pogoń Świt - Garbarnia Polonia - Oalin II sierpnia Gorliczyna - Roźwienica Szówsko - Dobkowice 
Kamax - Oalin Wisłoka - Czuwaj 12-JJ paidziernika Pogoń Lubaczów - Budowlani Polonia II - Slubno Kaszyce - Polonia II 
Rcsavia - Polonia Glinik - Resovia Da lin - Zelmer Szówsko Dobkowice - Medyka Lubaczów - Gorliczyna 
Czuwaj - Kabel Tamovia - Kamax Pogoń - Połonia Unia Łukawiec - Biało-Czerwo- Kaszyce - Radymno Łukawiec - Ostrów 
Garbarnia - Stal Rz. 7-8 wr-lCŚnia Świt-Kabel ni Kaszyce Lubaczów - Czuwaj II MOlor - Roi wienica 
Karpaty - Unia Zelmer - Kamax Wisłoka - Stal Rz. Motor Przcmyś1 - D:jb Dobkow. Łukawiec - Gniewczyna Świętoniowa - Stubno 
Stal Sanok - Izolator Resovia - Tamovin Glinik - Unia LZS Święton iowa - Polonia II Motor - Świę loniowa Gniewczyna-Medyka 
17·18 sierpnia Czuwaj - Glinik Tarnovia - Izolalor PrLCmyśl 1J września (środa ) Czuwaj 11 - Radymno 
Izolator - Zclmer Garbarnia - Wisłoka Kamax - Stal Sanok Huragan Gniewczyna - LZS Ś więloniowa - Szówsko 19·20 października 
Unia - Sial Sanok Karpaty - Świt Resovia - Karpaty Gorl iczyna Gniewczyna - Mow Radymno - Szówsko 
Sial Rz. - Karpaty Sial Sanok - Pogoń Czuwaj - Garbarnia Czuwaj II Przemyś l - lęk Czuwaj II - luka wiec Medyka - Czuwaj II 
Kabel - Garbarnia Izolalor- Dalin 19-20 października Ostrów Radymno - Lubaczów Stubno - Gniewczyna 
Polonia - Czuwaj Unia - Polonia Zelmcr - Garbarnia Budowlani Radymno-Syrenka Medyka - Kaszyce Roi wienica - Świę toniowa 
D"lin - Rcsov ia Stal Rz. - Kabel Karpaty - Czuwaj Roiwienica Stubno - Dobkowice Ostrów - MOlor 
Pogoń - Kamax 14 · 15wrLcśnia Stal Sanok - Resovia Bizon Medyka - Granica Stubno Roiwienica - Polonia II Gorliczyna - Łukawiec 

Świt - Tarnovia Kllbel - Zelrner lzolator- Kllmex 17-18 sierpnia OstrÓw - Gorliczyna Poloni a 1/ - Lubaczów 
Wisłoka - Glinik Polonia - Sial Rz. Unia - Tamovia Szówsko - Stubno 15 września Dobkowice - Kąszyce 

24-25 sierpnia Dalin -Unia SIal Rz. - Glinik Roiwienica - Medyka Szówsko - Gorliczyna 26-27 października 
Zclmer -Glinik Pogoń - Izolator Kabel - Wisłoka OSlrów - Radymno Polonia II - Ostrów Szówsko- Kaszyce 
T3rnovia - Wisłoka Świt - Stal Sanok Polonia - Świt Gorliczyna - Czuwaj II Dobkowice - Roiwicnica Lubaczów - Dobkowice 
Kamax-Świt Wisłoka - Karpaty Dalin - Pogoń Pol onia 11 - Gniewczyna Kaszyce - Slubno Łukawiec - Polonia II 
Resovia - Pogoń Glinik - Garbarnia 26-27 paidzlernika Dobkowice - Świę toniowa Lubaczów - Medyka Molor - Gorliczyna 
Czuwaj - Dalio Tarnovia - Czuwaj Pogoń - Zclmer Kaszyce - MOIor Łu kawicc - Radymno Św;ę toniowa - Ostrów 
Garbarnia - Polonia Kamax - Resovia Świt- Da l i n Lubaczów - Łukawiec MOlor -Czuwaj 11 Gniewczyna - Roiwienica 
Karpaty - Kabel 21-22 września Wisłoka - Polonia 24-25 sierpnia Świę loniowa - Gn iewczyna Czuwaj 11 - Slubno 
Stal Sanok - Stal Rz. Zelmer - Rcsovia • Glinik - Kabel Łukawiec - Szówsko 21-22 września Radymno- Medyka 
Izolalor - Unia Czuwaj - Kamax Tamovia - Stal Rz. Motor - Lubaczów Gniewczyna - Szówsko 2-3 listopada 
28 sierpnia (Środa) Garb.1rnia - TarnoviII KamaJ( - Unia Świę toniowa - Kaszyce Czuwaj II - ŚwięlOniowa Medyka - Szówsko 
Unia - Zelmcr Karpaty - Glinik Resovia - Izolalor Gniewczyna - Dobkowice Radymno - Motor Slubno - Radym no 
Stai Rz. - I201310r Stal Sanok - Wisłoka Czuwaj - SIal Sanok Czuwaj II - Poloni a II Medyka - Łukawiec Ro:lwienica - Czuwaj II 
Kabcl - Stal Sanok Izolator - Świ t Garbarnia - Karpaty Radymno - Gorliczym\ Stubno - Lubaczów Ostrów - Gniewczyna 
PolonJa- Karpaty Unia - Pogoń 2-3 listopada Medyka - Ostrów Roźwienica - Kaszyce Gorliczyna - Święloniowa 
Dalin - Garbarnia Stal Rz. - Dalin Zelmer - Karpaty Stubno- Ro:lwienica Ostrów - Dobkowice Polonia II - Motor 
Pogoń - Czuwaj Kabel- Polonia Stal Sanok - Garbarnia 28 sierpnia (srod a) Gorliczyna - Polonia II Dobkowice - Łukawiec 

Świt - Resov ia 28-29 września l:rolator - Czuwaj Szówsko - Roźwienica 28-29 września Kaszyce - Lubaczów 
Wisłoka - KamaJ( Polonia - Zelmer Uni R- Resovia Ostrów - Slubno Szówsko - PoionilIII Z-alf 



SPORT 

IV liga 

Ze zmiennym szczęściem 
Czwa,toliCOwl pHkarze rozpo­
CZfIi jes1er1n4 rund, spotkań 
HZonU 1996-97. Spoir6d 
drutyn naszeto redonu w tej 
ktule rozerywłl;oweJ wyst,. 
pujll: JKS JaroslrN, DynovIa 
Dyn6w, CUml Pawłosł6w I 
bemaminek pnewwskl Orzeł. 

W pierwszej kolejce na­
sze ek ipy g rały ze 
zmi enn ym szczę­

k iem. W wojewódzkich "der­
bach" w Pneworsku górą oka­
zał się do~wiadezony zespół 
JKS·u. zdecydowanie pokonu­
jąc gospoda rzy. W Dynowie 
spadkowicz z III ligi. Kolbuszo.­
wianka "wymęczyła" zwycię­
stwo z Dynovią. W Pawłos i o­
wie wreszcie podopieczni Z. 
Slanowskiego, klÓfy jednak w 
Iym pojedynku nie mógł hczpo-

~rednio kierować drużyną (od 
sobOly przebywa w s7.pitalu). 
zainkasowali 3 pkt , pokonując 
Sokołowiankę· 
Czarni Pawloslów - Sokoło­
wianka 3:J (1:1) 
Bramki: 1:0 Slaby 26. min., I: I 
Dziadosz 40. min. (kamy), 2: I 
Halwa 73. min., 3:1 A. Wikierll 
79. min. 
Czarni P.: Maziarski - Mucha. 
Z. Tomaszewski, J. Wikiera, 
Hołysz-M igas, M. Tomaszew­
ski, Słaby (od 84. min. Hawrył­
ko)- Faberski (od 80. min . StOl­
sieńko), Misiąg (od 51 . min. A. 
Wikiera), Halwa. 
Stdzlował: J. Malek (Sanok). 
Żółte kartki : Mucha, A. Wikie­
ro (ez), Wychowaniec (S). 
Widzów: 100. 

W c i ągu całego meczu pi ł­
karze obu drużyn musieli pa-

rać się z nieuslan nie padają · do~rodkowanie z rzutu ro ;i.ne­
cym dcszczem. O dziwo nie go Faberskiego a szcść minut 
wpłynęło 10 na poziom lego potem A, Wikiera po solowej 
spotkania, które było intere- akcji i płaskim strzal e l u Ż 
s ujące i dostarczyło niclicz- przy s łupku u s t ali ł re zultal 
nym kibicom s porą dawkę tego meczu. 
emocji. Picrwsza połowa Icj Orzeł Przeworsk - JKS Jam· 
konfrontacji b)'ła wyrownana, s ław 0:4 (0:0) 
z Iym. że goście stwarzali gro· Dynovia Dynów - Kolbuszo­
in iej~zc sylUacje pod bramką wianka 2:3 (l: I) 
Maziarskiego. W 26. min . go- W pozos tałych meczach: 
spodarze uzyskali prowadze- Błękitni Ropczyce - Crasnovia 
nic. Pilka po slrzale Słabcgo Krasne 6:0 (2:0), Nafta Jcdlicze 
ota rł a się o Wa lickiego i zu· -Km"pmyKrosno2:2(1:1).Ct~.r­
pełnie zmy lila rozpacz li wie ni Jasło- Brzozovia BrlO1.ÓwO:(), 
interweniujilcego Korzenne· Ortel Bażunówkil - Nafta Jasio 
go. Gośc ic wyrównal i z rzutu 1:2 (I :0), BieSZl..7.ady USlrtyki D. 
karnego. W drugicj odsłonie -SIIII Lancut l:3 (0:2) 
piłkarze z Pawłosiowa uzy· Prowadzenie w labeli po 
skali j uż wy ra:.!niejszlj prze· pierwszej kolejce spotkań obkła 
wagę . Jej deklem by ły dwa drużyna Błękitnych Ropczyce. 
Irafie nia : najpi e rw Halwa , tcgorocmy bcniaminck IV ligi. 
cel ną ,.główką" sfi nalizowa ł mg 

Najmlodsi W gminie 
W Jtzyku potocznym, wieI­
kośt wsi najpierw okreila si, 
lłoiellj numer6wa dopiero 
p6tnlej 1I00cl" mleszka.\c6w. 

Walawa ze swoimi 130 nu­
memmi nie zalicza si ę do wio­
sek dużych . ale za to -od 1993 
roku - za liczana jest do wiosek, 
które mają swój stadion. 

A zaczęło s i ę niedawno, d0-
k ładnie I maren 1993 r. odbyło 
s i ę zebranie założycie l s kie w 
sprawie powołania klubu i bu­
dowy boiska. 

Jan Kocbmun, Stanisław 
Stanik, Zygm unt Chwasta. 
Włod zimierz Rzepski, Józef 
Jaroch musieli użyf! nie lada 
argumentów. by przekonać nie­
któryc h mieszkańców wsi o 
wyŻ57.ości potrl.Cby pr.l.tZl\3CZC­
nia wolnego terenu we wsi na 
stadion 'l3.miast na zasi::w bura· 
ków cukrowych. Wygrał sta­
dion , li. chyba koronnym argu­
mentem inicjalorów budowy 
stadionu i założycie li Ludowe­
go Klubu Sportowego "Wala­
wianka" była chęł slworlenill 
warunków do uprawiania spor­
tu na miejscu - wWalawie - a 
nic jak dotąd do gry walawskich 
zawodników w sąs iednieh Wy­
szalycach. 

Sladinn pow~ ta ł w błysh­
wicznym tempie - zaczę li wio-

Tennlnarz rozgrywek 
o mistrzostwo 
Klasy Okr,eowej 

II sierpnia 
Wiat Krówniki - Victoria Sta­
ry Dzików 
LZS Nowe Sioło - Rozlocze 
Naroi 
Mechanizator Bircza - Helman 
Laszki 
JKS 11 - LZS Wólka Pełkińsh 
Sokół Sieniawa - Piast Tu­
czempy 
Czarni Oleszycc - LZS Świę te 
Start Mirocin - Alabaster l o­
puszka Wielka 
Zuraw Żurawiczki - LZS Gaf! 
18 sierpnia 
SIary Dzików - Gaf! 
Łopuszka Wielka - ZurJwicz­
k; 
Święte - Mirocin 
Tuczempy - 0 le5zyce 
Wólka Pclkińska-S ieniawa 
LIszki - JKS II 
Nami - Bireza 
Krowniki - Nowe Sioło 
25 sierpnia 
Nowe Sioło - Siary Dzików 
Bircza - Krowniki 
JKS 11 - Naroi 
Sieniawa - Laszki 
Oleszyce - Wólka Pełkiń s kll 
Mirocin - Tuczempy 
Zurawiczki - Święte 
Gaf! - Łopuszka Wielka 

sną 1993 roku , by po szekiu 
miesiącach - jesienią - rozegrać 
pierwsze mecze. Czyn społecz­
ny mieszkańców miał warto~ć 

108 mln, urząd gminy w Orłach 
dodał 25 mln .~tarych zł . 

Inicjatorzy przedsięwzięcia 
widząc , że sprawa "chwyciła" , 
chcą i ~ć za ciosem. już przy~ tą ­
pili do budowy szatni. Nie ma 

lo byf! jakaś "buda" a obiekt z 
prawdziwego zdarzenia. służą­
cy nic tylko samym sportow­
com. 

Dla kogo to robią? Dla dzieci, 
młodzieży - niech c~ ~ ię·d7. ieje 
w wiosce, 1. dctenninacjq mówi 
prezes S tanisław Stanik. 

Przel. dwa lala grał a Wala­
wianka w klasie B. w 1995 roku 

Piąte drutyne A kIesy: Walawlenke Walewa. 

28 sierpnia (sl'Oda) 
Stary D:óków - topuszka W. 

• Święte - Gać 
Tuczempy - Żurawiczki 
Wólka Pełkińska - Mirocin 
Laszki - Oieszyce 
Narol- Sieniawa 
Krowniki - JKS II 
Nowe Sioło- Bircza 
I września 
Bireza - Siary D7.ikÓw 
JKS 11 - Nowe Sioło 
Sieniawa - Krówniki 
OJcszyce - Naroi 
Mirocin - Laszki 
Zurowiczki - Wólka Pełkiń ska 
Gał - Tuczempy 
Łopuszka Wielka - Świę te 
8 wn:esnia 
SIary Dzików - Święte 
Tuczcmpy - Łopuszkll WiclkB 
Wólka Pełkińska - Gać 
Laszki - Żurawiezk; 
Narol - Mirocin 
Krówniki - Oleszyce 
Nowe Sioło-Sieniawa 
Bil"C'la - JKS II 
II września (środa) 
JK S II - Siary Dzików 
Sieniawa - Bircza 
Oleszyce - Nowe Siolo 
Mirocin - Krowniki 
ŻUr:lwiczki - Naroi 
Gaf! - La~zk i 
l opun ka Wielka - Wólka Pel­
kiń5ka 
Święte - Tuczempy 

15 września 
Stary Dzików - Tuczempy 
Wólka Pełkińska - Święte 
Laszk i - lopuszka Wielka 
Narol- Gać 
Kr6wniki -Żurawiczki 
Nowe Siolo- Mirocin 
Bircza - Olcszyce 
JKS II - Sicniawa 
22 wn:esnia 
Sieniawa - Stary Dzików 
Oleszyce - J KS II 
Mirocin - Bircza 
Zurawiczki - Nowe Sioło 
Gać - Kr6wnik i 
lopuszka Wielka - Naroi 
Święte - Laszki 
Tucl.empy - Wólka Pcłkinska 
29 wrleśnia 
SIary Dzików - Wólka Pelkin­
ska 
Laszki - Tuczempy 
Narol - Święle 
Krówniki - Łopuszka Wielka 
Nowc S ioło - G<lĆ 
Bircza - 1:urawiczki 
JKS 11 - Mirocin 
Sieniawa -Oleszyce 
6 października 
Oleszyce - Stary Dzików 
Mirocin -S icniawa 
Ż.ur:lwiczk i - JKS II 
Gać - Bircza 
~uszka Wielka - Nowe Sioło 
Świę le - Krówniki 
Tuczempy - Naroi 
Wólka Pclkińsh - Laszki 

awansowali do klasy A, tego­
roczny sezon zakończy li na pią ' 
Iym miejscu. Sport traktują amll­
torsko, dla rozrywki. W zwiqz­
ku z tym nie prlymienają się do 
wielkich os iąg nięć sportowych. 
Tu w centrum wioski chcą mieł 
swoji.! "przyslan" do sportowego 
s~dzania wolnego czasu. 

U października 
Siary Dzików - Laszki 
Narol - Wólka Pelkińska 
Krówniki - Tuczempy 
Nowe Sioło - Święle 
Bircza - lopuszka Wielka 
JKS II - Gał 
Sicniawa - Zurawiczki 
Oleszyce - Mirocin 
20 października 
Mirocin -S tary D7.ikÓw 
Zurawiczli -Oleszyce 
Gał - Sieniawa 
l opuszka Wielka - JK S II 
Świętc - Bireza 

z·'" 

Tuczcmpy - Nowe Sioło 
Wólka Pcłkińska - Krówniki 
Laszki - Naroi 
27 października 
St:lry Dzików - Naroi 
Krówniki - Laszki 
Nowe Siolo - Wólka Pcłkifi s k :1 
Bircza - Tuczempy 
JKS 11 - Święte 
Sieniawa - topuszka Wiclka 
Olcszyce - Gae 
Mirocin - Zurawiczk i 
3 listopada 
Ż.uraw iczki - Stary Dzików 
Gał-Mirocin 
ŁOfluszka Wielka - Olcszycc 
Święle - Sieniawa 
Tuczempy - JKS " 
Wólka Pc lldńska - Bireza 
Last! i - Nowe Sioło 
Narol- Kr6wnik; 

Z-ali 
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Trener W. MalwleJew opu~11 piłkerlC l JK5-u. 

J KS przed sezonem 

Co słychać U piłkarek ręcznych 
Po blisko 2-miesi~z:neJ prze­
rwie - 22 lipca - spotkały li\l 
na pierwszym t reningu piłkar­
ki ręczne JKS. Nowym szkole­
niowcem zespołu został K~ 
rad Schneider, kt6ry do tej 
pory pracował w Dzlertonlo­
wie. 

Zlllhmy zas .... ły takie w sa· 
mym zcspole. Najaroslaw­

skim parkiecie nic zobaczymy 
j uż Anny Bory (zakończyła ka­
ri erę sportową). Dagmary KOI 
( przeniosła s ię do Montexu Lu­
blin), Larysy Polach (powróci. 
ła na Ukrainę). a także Agnie-
5 .... ek - Baran i Poniewoinik 
oraz Mariol i Dratwy. W ich 
miejsce JKS pozyska I nalO­
miaSI Martę Cytlau (Piotrco­
via). Sy l wię Pociech ę (AZS 
Gdańsk ) . ukraiński e piłkarki 
Swielhmę Mnńkową i I .,arysę 
Duchnową. po urlopie m.tcie­
nyńskim wróci ł" Barbaro 80-

Kto im pomoże? 

Sllk . II czynione są sIarania o 
wy pożyczenie M ał gorzaty 
Furlak·Filip z lubciskiego 
Montexu. Na nowo treningi 
podjęli] bramkark a Malgorza­
la Ulma . a n~dal nic wyja~nio­
na jest sytuacja gry w Jarosła­
wiu br:lmkarl>i Alicji Glów­
czak i JlIC wiadomo tak7.e czy 
kont ynuować będzie karie rę. 
sponową Małgorllllil Dobosz. 
Ta oslatni ,1 al>lualJlie oddała do 
kluhu ... sprLę t sportowy. 

Po intensywnych zajęciach w 
j arosłllwki ej hali MOSi R. 1- 10 
sierpni9 kadrJ piłkarek ręcznych 
J KS przebywa na obozie spono­
wym w Sanok u. ił na prlcłomie 
sie rpni a i wrldnia wcim ie 
ud7Ja ł ..... międ7.ynarodo .... 'YTn lur­
nieju vi Miehalovcach n;1 Słowa­
cji. Nowy sezon rozpocznie się 
21 września i tego dnia JKS za­
gra .... ' Lublinie z aktualnymi mi­
sln!:yniami Polski - Montcxem. 

(kram) 

Drugie miejsca 
jarosławskich juniorek 
Tuf przed wakacjami dwie 
t rupy najmłoda.r:yeh piłkarek 
ręcznych JKS-u z powOdZ:. 
niem blaty udział w II MI\ld2:y­
narodowym Festiwalu Piłki 
R,cznej w Płocku , w którym 
Itartowało kllkadz:leslljt ze­
IpołóW cWewcząt I chłopców. 
Nasze zespoły Uljtfy w nim 
lo/idamle druele mlejlca w 
swoich t rupach wiekowych. 

ZCSP.Ó I st<lrszy (roct nik 
191'1 I J. prowadzony przez 

t renerkę Ga linę Kowalenko. !XI 
zwyl"ięslwach z SP 44 Płod: 
ID, JUl rlcnkll Płod 8:3, I'le lio­
~em Toruń 8:4 orJZ lilewskimi 
zespołami Druskienniki 8:5 ; 
Elge l {):6, prlcgra ł ze zdobyw­
czynilllni pierwszego micjsci'l ­
CK Kob;t (Litwa) 4: 10. 

MłodszeszczYPol11istki (rocz­
nik i982 i mlodsze). którymi 
opiekownłu s ię Tmli9 Siczkowu 
także 1>OIIiosly Iylkojcdnq pom­
kę, pnegrywaj<jc z pOinicjszy­
mi zwycięlczyn i ami - Km'llela­
Ilem Sierpc 3:9, wczclniej nato­
miast pokonując SP 16 Płock i 
Wodn ika Płock po 11 :1 oraz 
UKS .. Trójkę" Sierad7. tI:S. Me­
cze trwały 2x lS minut 

za szkolenie juniorek w JKS-sie, 
Galina Kowalenko. B yć może 
kilka jej najzdolniejszych pod­
opiecznych wyjedzie wraz z 1-
ligowym zespołem na obóz do 
Sanoka. a reszta .. .'! 

Mówi Galin!l Kowalenka: 
- 1·1ixo",y ZfSp61 m" s""oich 
.wnrrgir:nych sponsorów i ro 
jl'sI :rv:",,,iall:' . Wiem wHl'.: 1:' 
.rkU/1) Im :l:'sp6ł mo ",id he­
dyś nasll'pezyllit' , II'=ebo je jll : 
cI:i! s:kolic. o 110 IQ pOfl:/:'hl1l:' 
sq ! ,udki fil/all.mwe. Mam II' ff'j 
chwili sporą gmpl' /Jk. 30 :/l1l '0-
d"ic:t'k. klij,,, ,fą pl'llII' :apolll 
do pll/e}', cllcą jai IIajt":fścit'j 
.VpVf)'~O/' sir :1.' swoimi rówie­
In i(';kll/ll j : in/lych klubów, 
ehcq hlt/( mhialw /IImit'juch , 
nwrl:o pOfl:rhl1)' hyłby im rak­
it' lI'akal'yjl/yohó! szkoleniowy. 
bo pr:ecie: 11'l' 1I'f!t'Ś"i/l w c:y-
1/(/111)' rQ:gryll'ki III /l/okjvregio­
IIoll/ej fill:r jllniorł'k , 

Nieukrywam. le 1. utęsknie­
niem wyg l ądam y j a ki cgoś 
sponsora, który by zrozumiał 
naszc intencje i zechci:ll je 
chętn i e poprzeł pien iędzmi . 
Ze ~ ..... cj Slrony możemy obie­
cać w dalszym ci.\gu uczl"iw'l . 
loołidną pracę. treningową . 

Kto nam pomoie? 

... -~ Obc!;nie obie grupy dziew­
cląl prlejęła , odpowiedzialn:. (lIfiłm) oN 



SpóI<a ~ G.G. 

Jarosław, ul. Krakowska 32 
tel. (1).10) 21!>-113, 213477 

fax 216-012 

STOLARKA 
Okna jednoramowe - dwuszybowe . 
Okna jednoramowe - tr6jszybowe, 
szkło float, okucia, obwiedniowe. 

Moźliwość zamówienia stolarki nietypowej. 
Skrzydła drzwiowe białe i foliowane. 

Dealer ZSB Gryb6w i Wołomin . 

CEMENTY 
Wydajemy upoważnienia 
do Cementowni REJOWIEC. 
Dowozimy własnym transportem. 

WAPNO 
Wydajemy upowaźnienia. 

~IIUI· Kleje. zaprawy. fugi , V kleje do styropianu. 

~
BLACHA 
Ocynkowana i powlekana, 

. płaska, trapezowa i dachówkowa 
w duZym wyborze. 

1000 asortymentów różnych 
mateńalów budowlanych 

Sprzedaż prowadzimy: 
JOIOOIaw 
Radymno 
Radymno Sklop 
przemyłl (PJkullce) 
t.ańcut 

ul . Krakowska 32 
ul. Kolejowa 

Rynek 1 
ul. Sobótki 
ul. Armii Krajowej 48 

ZAPRASZAMY NA ZAKUPY 

OGlOSZEN1E 
W6jt Gminy Fredłopol 

dzIałając na podstawie umowy zlecenia z dnIa 05.06.1996 r. 
zawartej mIędzy Agencją Własności Rolnej Skarbu Państwa 

a Gminą Fredropol 
olłUU przeterg nleogrenlczony na sprzedał clde+ek 

rolnych poło.tonych we wsi Ponda Rybotycka: 

1. nr 42 o pow. 1.32 ha 
cena wywoławcza: 1.300 zl wadium: 130 zl 
2. nr 43 o pow. 1.09 ha 
cena wywoławcza: 1. 790 zl wadium: leO zl 
3. nr 44 o pow. 0.28 ha ~. 
cena wywoławcza: 560 zl wadium: 60 zl 

Przetarg odbędzie się w dnIu 9 !lłerpnle 1996 ł. o godz. 10.00 
w Urzędzie Gminy w Fredropolu, pok6J nr 15. 
WarunkIem przystąpienia do przetargu jest wp/acenie wadium 
do kasy Urzędu na pół godziny przed otwarciem przetargu. 
Szczegółowych Informacji udziela insp. gospodarki gruntamI. 

OGŁOSZENIE 
Zarzęd Omlny Fredropoł 
ogłasze przetatl ustny 

ne sprzedał dzle+ek budowlenych 
poło.tonych w Fredropolu: 

1. nr 206/9 o pow. 0.13 ha 
cena wywoławcza: 2.250 zl wadium: 250 zl 
2. nr 194/ 1 o pow. 0,20 ha 
cena v.ywoławcza: 3.930 zt wadium: 400 zl 

Przetarg odbędzie się w dniu 19 sierpnia 1996 ł, o godz. 11.00 
w Urzędzie Gminy. Warunkiem przystąpienia do przetargu Jest 
wpłacenie wadium do kasy Urzędu . 

Pn.m~, ul. 3 ~ 19 

OCcG)~g~ 
NAJTANIEJ 

Świetlówki energooszczędne 
, •. "" . ."0'111 
'.' - Nobilasy 

- Akryle PHILIPS 
HURT-DETAL 

'.Y IoIoryCDII, lIIooty 
ZIIfIIIISZIIIIIY 
, 

m·m lIl/I. Przemyśl, RYNEK 3, tel. 78-33-89 

Płytki 
OPOCZNO 

sklep 
w Przemyłlu 

ul. Batorego 5, tel. 78a39-81 

s,. ,., Oferujemy: 
- Płytk i ścienne i podłogowe renomowanych 

firm HISZPAŃSKICH 
- Płytki specjalnego przeznaczenia 

o wysokich wytrzymałościach 

S 101 gwarancji 
ceny fabryczne 

ZlIprllszllmy -.... "'. 
firm NIEMIECKICH, FRANCUSKICH I POLSKICH 

- Lustra, kleje, fugi 

21·2).16 
- OrZ;Wi okna z PCV 

r---------------------------
: Systemy dociepleń drtvił e et I 
I Fi r 'E!!!'_ .... --. .. ,- . Irma 
I .' _ ~ _ . POLECA ZA GOTÓWKĘ I 
I ---- I NA RATY BEZ Z' YRANTO' W'. II I Przemyśl. ul. Borelowskiego 1 

: TEL: 70-45-32 • kleje • zaprawy akrylowe I 
I MAGAZYN • siatki • styropian : 
I ul. Ofiar Katynia 16 • farby akrylowe I 

WYSOKA JAKOŚĆ NASZĄ GWARANCJA 

SUPEROKAZJA 
ZerZ4d Gminy Fredropol OIIIISUI IłStny prąte" niecJCrenłczony NI sprzedał ..... 

letniskowych poIołonych w Nowosł6Ikach Dyclyw\lkich: 

cena wywoławcza: wadium: 
1. nr 121/20 o pow •••••.•• 0,13 ha ....•............. 1 325 zł ............................ 135 zł 
2. nr 121/21 ............... .... 0 .13 ha .. ... ............. 1325 zł ....... ..................... 135 zl 
3. nr 121/22 .................. 0.13 ha .................. 1 325 zł ................•.......•.•. 135 zł 
4. nr 121/23 ...... ............ 0,12 ha .................. 1 230 zł ............................ 125 li 
5. nr 121/24 .................. 0,11 ha .................. 1125 li ............................ 110 zł 
6. nr 121/ 25 .................. 0,11 ha .................• 1125zł ...................... ...... 110ll 
7. nr 121/ 26 ................. . 0 ,11 ha ..... , ........ .. .. 1125 zł ...................•........ 110 li 
8. nr 121/27 .................. 0.11 ha ......••...•..... . 1125 li ....... ..................... 110 zł 
9 . nr 121/ 28 .................. 0,12 ha ................. , 1 230 zł ........ .. ............ ...... 125 Zł 
10. nr 121/29 ......... ...... . 0.12 ha .................. 1 230 Zł .•••••••..•••••••••••••••.•. 125 zł 
11. nr 121/30 •...•... .....•.• 0.12 ha ...•.............. 1 230 Zł ..•••••• .•••••..••••••••• .•. 125 Zł 

Przetarg odbędzie się w dniu 20.08.19H ,. w UrzędZie Gminy w Fredropolu (pokój nr 15) o godz. 10.00. 
Warunkiem uczestnictwa w przetargu Jest wpłacenie wadium do kasy Urzędu n8/pó1niej na pół godziny 
przed otwarciem ptzetatgu. 

,., 

OQLOSZENIA 

GABINET 
OKULISTYCZNY 

PRZEMYŚl., 
UL MICKIEWICZA 211, 

TU.7&a1O 

• lek. A. PElCZARSKA 
• Lek. M. SZUPELAK 
• Lek. S. SOCHACKI 
• Lek. E. KONOWAlClYK 

komputerowe 
badanie wzroku 

• soczewki kontaktowe 
• badanie dna oka 
• badanie pola widzenia 
• dobieranie szkieł korekcyjnych 
• realizacja recept znltkow;cłl 

na okulary 
• naprawa okularow 

Zapraszamy 

...... -~_' .... "'. lIl/I. ,,"lII) m.tU 1IłJt-1I-1Dl2J.2,·16 

UWAGA! 
ATRAKCYJNA REKlAMA 
NA OPAROAOIIAWEk 

m F TAXI, tel. 
INTfR.4M'O S.c. 

Przempi, (Dworzec Główny) 

bezpłatny dojazd 
do klienta na terenie miasta 

CZĘŚC I DO SAMOCHODÓW ZACHODNICH 
AUDI VW FORD OPEL MERC IINNE 

• Silnikowe • Zawieszenia • 8łacharkł 
• Paski • Rltry .~ 

• ogumienie P/relll. GOOo,YEAR' 
• Amor~8tory SA'C!łS -. Akcesorta 

• ĄkumUlatory'·A."NfjHURT~ETĄL !:: • ~ 24 '""'".1 
D/a stałych odbłorców RABATY. 

SprOWadz8fTJYClflk/ na zamówlenleI 
37-700 PrHmy", ul. JuMskMCo 24, tel. (010) 784091-
Czynne od ponledzialtw do piątku w godz. 9-17. sobota w gadz. 9-13 



OGlOSZENIA 

ZAPRASZAMY CODZIENNIE 
OD 7.00 DO 15.00 

W SOBOTĘ 
OD 7.00 DO 13.00 

1261', 1983, sprzedali!. Mk:kiewicZa 35. 

Clłścl do S~f&ny. Sptle<!&rl\. Ostr6w 202 
k.Pf~I~. 

Daela 1310 TUl. rok prod. 1991, przebieg 
JJ tys. km. 5-blegowa sklzynla. WilldomMt: 
tel. 786109. 

00 Sprle(!a1'll8 toyOta eomlla. 1992 t, 1.3 
Xu. prz80iel 75 tys. km. 3-0. czerwona, 
katalizator, lmmobllaull, ll!diood'twillZIICZ, 
nowe OpotlJ'. serwl$O'<o&rfJ' u cIe.'8, stan 
bardm dobry, cena 23.500 zł. Tel. 706168. 

00 SjlfIetlal:y polorlez, IOCZJ\Ik 1995. stan 
Dilldzo dobry, m8ly prle!lleg. WladOmoł(!: 
tel , 702493, • 

>t'et 1251', 1963 r. Tel. 700819. 16.00. 
-18.00. 

Filit 125p 1\11 CZłści. na cłlodzi8. S$lfzedam. 
Baryu 32. 

- Skup, 
- sprzedaż, 

Spzzedaż ratalJ'la I 
maksymalnie 60 .rat 

37-500 Jarosław, 
uj. Poniatowskiego 40 
tel. 090 375372 

Pomoc dro!:1Owral 
24 godziny na dobę 

JarosJaw, 
uj. GlOdzJSzczańska 

te1. 090 375381 

A U J O 
CZĘSCI 
• ŁADA· ŁADA SAMARA. 
• AUDI· FORD. OPEL • 

• MERCEDES' 
• VOLKSWAGEN • 

Tuczempy 252 k. Jarosławia 

~, tom.., 
KLocIu ~ LINKI, 
ROZRUSZJlllIU, AuERtwoRv, 

CZĘścI ROZRUSZNKA (IIENOlXY I 
WlflHlKI), Moout,v, CZĘŚCI5I1.MKA 

("_ """"'I 

FlaI127. 1261', 1984. wyre!l'lOfltow8n1. Tel. 
799902. 

Flet 1500 na gIL! lub belll)'ll\! Of8l 511nlll I 
skfzyn!o biegów, sp!'Z9dam. Werfl)'ho<y 3 po 
18.00 .. 

H~ CB 900F. sprzedam. WllI()omoU: 1111. 
182566. 

, , 

l .. łpfl~am. Teł. 

Polonez 1600 SLE. 1988 r .. czerWOl1f. Tel. 
010231101. 

Sprzedam IlUdll00, poj. 2000. diesel. rok 
proc!. 1986, Tel. 010 105952. 

Sprzedam IlUdll00. roll proc!. 1984. eell8 
do ullodnier1ia: fiata ńtmo do remon\~. rok 
proc!. 1981. urejestrowany. cell8 18 mln. 
Tel. 706103. 

Sprzedam 8Udl80. poj. 1800ttm, roh proc!. 
198&81. Tel. 010 105952. 

Sprz~am IlUdI 80l. rok 1978. WIadomość: 
tel. 712144. 

Sprzedam audi coupe. rok prod. 1983, stan 
bardzo dobry, silnik nowy, alufe lCI. Tel , 
710088. 

Sprladam cinquecento 100, 1993 r. Tal. 
188042. 

S~ lIata 125p. 1981 r. leI. 715613, 

Spuadam fiata 125p. rocznik 1986. cenll 
30 mln. Tal. 787305. 

SJ)fl!!dl'lm ~at8 126p. rok prod. 1981. PI­
kulIce 115. 

SDrzadam fti1t1126Q R... l990.1'!aIkowee 42. 

SJ)f'zedam IlIIta 126P. 1990. SIM dObry. 
W/aIIomośt: tsI.181538do 15.00, 105625 
po 16.00. 

Sprzedam lorda eskorta 1.3; rOk prod. 
1982-85. S\afI dobry. silnik po kł~'rrfm 
lemOlICIe. Puemyśl. ul, ReymontłI 22/29 
w~orem po 18.00. 

Spnedam lorda slerr~ 2.3 d-I&sel. 1987 r. 
Tel. 104124. 

Splzedam lorda uansll3. 1989 I .. prze­
s.zklooy. podvIyższonY. 29.000 Zł orlll r0-
bura. kontener, 1985. 4.200 zl, Tel . 
482136. 

Sprzedam FSO 1500. rok prod, 1988. Tel. , ...... 
SpIledam gotta łI. diesel. 1985. SillzwIo. 
\0)'. na bl&lych tablicach. 3000 OM. Tel. 
784478. 

Sprzedam junaka choppe!3, rok proc!. 1962. 
stan bardm dobry. lurawlca 282. 

Sprzedam mOlocykle crossowe sUlllk l 
RM-2S0. honda CR-SOO. Tel. 713017. 

Sprzedam lIYSf toYOS. tanki, 1OCZl1i111981. 
Wiadomo§t: luriIWica 179. 

Sprledam pot\Uaca t/ans SPOlt. rok pred. 
1991. pełne w,oposatenle. Tel . 703608. 

SPfledam pr~Pł rukoWską. Kuńkowce 
117.1111,110153. 

Sprzedam rl\mo 1.70; 1982 r. Wiadomość: 
80Iestraszyce 66. tel. 712815. 

Sprzedam samochód Ilat 125p 1500, rok 
prod. 1982. WiadomoŚ!!: WyszDtyce 149 po 
gO(lz. 16. 

Sprzedam samach6a martd polonez. roa­
nik 1984, po wypadku. na CltkJ lub kup~ 
karoserię. Wla(!om(lśt; 1111 . 702881 wew. 
964 po 16,00. 

Sprzedam samochód renatJft 5. diesal. rok 
prod. 1989. Wli!IIomość: t91. 105626. 

Sprledam tarptll\ll, diesel. IO~ 1989. fIIr. 
Ilon z plandeką, Pllem~l. ul. Saoowa 5, 
Wi!c.ze. tri. 700020, 

Sprzedam law",. 1991, Tel. 700906. 

Spriedam volkswagena polo. rok "rod. 
1968. W 60blyrn sIMie mcllnlczrrim. Wla-
1IDn'IoU: Ruszelcz)ee 19. 

SlIIzedam wartburgi! 353 combi. rok prod. 
1988. WlIICIoInośt: tel. 787513, 

Sprledam!uka. Tel, 710209. 

SlIIred/IITI tuka \OW3IOWO-OSOboweeo , PIZa­
myśl, ul. Pasteura 37. Ilelon~a. 

5lybanl8tłly. Jarosław 214808. 

'o\)lksw&gen polo 1100 GT. rOWl~ 1980. w 
bardzo OOblym stanie. ceM 6000 d. tura­
wica 232. 

'IW passat rombIl.3; 1978. stan bardzo 
rIotH"y. 58 mln. 214808. 

Wciąglej slllzed8Ż"1leloly 5211. 7211. 
7245. 5-10-11!tnle. KalJllOWu 60 k. lamo­
kle. tel. 090390186. 

1.-------:1 
IDecieplenie metodą I 

IEKOTERM I 
l

-styropian 92.00 zl/m 3 I 
- klej 18 

I - siatka z włókna szklanego I 
I 

AKE 145A 3,90 zl/ m2 I 
- grunt 18 

I - tynki akrylowe I 
I 

i mineralne kolorowe I 
Pn.y zomówj~n;u 

I całości sysumu dowóz I 
I na budowę - GRATIS I 

, CZEXBUD" 
I Zurnwica 650Iel./fax113-180 I 
I Przemyśl , Jasińskiego 24 I 
lE'128-58-97 ____ d 

Kupię dzla/~ bucIowIaną 118 terenie mlesta 
PnetnyŚla lub w bl lsk~ okolIty o powIefltll­
ni minimum 15 arów. Tel. 701905. 

Kupę !Wat119 budowlaną na Iasaniu. bąd! 
rOlpoaę14~. tel. 799511wiaczorem. 

Kupił dzl a!~, DUlIowianą Ok. 20 a. Tel. 
703474. 

KUM dZlIll~ budowlaną w Przemyślu lub 
ol<ollty do 10 a. fel 703161. 

KuPIł meDie antykj, Tel. 010 707481. 

Kupę pianino uty.I_. Tel. 189614. 

Kupę siatkę ogrO<lientową. r6wnlet ~a­
ną. Tel. 702428. 

Do W)TIąęela klkal40 m)ew. w centwm la­
rosilIWla. Tel. 700323 Przemyśl. 

Do WfIl!ljęela Ioktll o pqw. 90 m kW. (parle, 
domu), M ml!illl)'!"l. hur1awn]t, biura. Prze. 
myłl. tel. 784448. 

PomiesiczenIe do wynaj~cle. calcU lub 
t~śt, mai. 120 m kW .• plac JOOO m kw. 
Atra~ warunkl. Inl.: tet. 788692. 

Pos.zuklJj, prlllu do wynrrjtcla w centrum. 
782232. 

Do w~naj,cla dom jednorodl lnny. Ta l, 
786484. 

MieszktlnMl zamienił na 5p61diie~ •. Tet. 
705534. 

Poszukuj~ m_go mł8Sll\8nii1 I~ klwIaJel· 
ki do w,onrrjęeia. Tel. 703041 W/M. 13. 

Po5l'JklJjt mieszkania dD wynajęc ia na t. 
finie PIl~myśl. lub okolic. Tel. 704515. 

Sprzedllrl1 mieszl\arn. wlasooŚl:iawe 23 m 
kw .. cent/um Jaroslawia. Wiadomość: LuDa­
cz6w. 1111. 321703 po &Od:- 19. 

Slukam mieSZkania do remontu luD do wt 
nEI/tCla. Wladomośt: Sar5l!a 8/5. 

Illll\ienl, wlaSOOŚ(llowe M3. I p/ę!tro.lodżia, 
na podobne 3-pokojowe. Tel. 108053. 

DYREKCJA 

NAUCZYCIElSKIEGO KOLEGIUM 

J F,ZYKÓW OBCYCH 

W PRZEMY(LU. 

Ul.. KOSCIUSZXI2, TEL 78-91·57 

OGŁASZA NABÓR 

na pierwszy rok nauki 
w systemie dziennym 

specjalność język angielski 
ijęzyk niemiecki 

oraz 
w systemie wieczorowym 

specjalność język niemiecki 

Prl)1me InwlllldOw ~ndst6w lutI emerytOw 
na 1/2 alillU. lIlktlrlY, Tel. 780379. 

lat/udnie kierowCf samochodu dOstawcze. 
10 z Plaktyką w nurtowni nablałowo-spo%yW­
Clej, Prlerny5l. ul. M. Korool)fllcklej 25. 

latr\ldn~ sarnodlleVtycn slOllIUy {Slolarka 
okienna I drzwiowa). ZlIdąbrowle 16. le I. 
712545. 

Blacha ocynk. . powlekana. dacnćwl!a Msktl 
"W cenie 23.00/ rn kw .. dachy POd ~ 
ni<!. N~iej. larosław. tel. 213620. 

Cemant wal)r"H). &IPS - nrrjtan Oej. Cel1j' huI· 
tOWI. dostawy do kllenla. Jarosiaw. le i. 
213620. 

Kos1lt8 Drukowa szara w cen. ro'-U 1995. 
1/ po l1lJ/m kW Teł 7Q4.415111O 703820. 

Pilnie slIIledarn lub wyWierżiIW~ PIInkt 
hlllldlowj. I)f1Wlerzthnla 14 m kw. 118118\1 
targowej przy ul. Sportowej w Przemyślu. 
Wiadomość: RleszOw. leI. 564849. 

PrOÓOOlHlt rl!jslOp I skarpet. szeroki wyi)Óf. 
Tel, 042122082, tu 122066. od pot\.-pt. 

PU$taI\I MaJ;·Unfł. slpalel\, ce&!a peIr1a. 1'.3. 
KJK - oflCjalrry przedstawiciel zaklaOów ZC8 
Matkowlel& Ollll Pr&label SIliowi! Wo llI, 
NajtanIe). MOlliwość dostawy do klienta. 
JaroSław 213620. 

Sprmam 3 jednlkOWe szaty s~pialnllll'lll. 
1 białą ubranioWą. :1 s~lkl nocno białe. 2 
materllCe spr~żynowe. Tel . 187866. 

Sprzedam amerykańSką Sukn~ ś l ubną z 
trenem. le i. 700345. 

Spfzedam at/akcyjną dliaIkf. 43 a. Olsza­
rYf. WlIICIomośt: Ul . OHIII K8i)oI1a 10"115, 

Sprzedllll\ bakelit. Tel. 107380. 

Sprudam Dudf 118 balarze .. Polonii". Wla­
domoŚ!!: 1111 , 787290. 

Sprzedam kr~ tlelną. 9 miesiąc. Nlzi~ 
72. Bandrowska. tel. 712805. 

Sprledam ~ chłodnlezą sklepową i wagę 
walllld!owa. Wllldomok: GIIZł!a 4. Prla­
m~1. 

Sprzedam płyty droiOWf! tanio. 100 sn. Tel. 
703197. 

Sprzedam pun!lt Ilandklw,o IIIIY dworC\f PKP 
od ul. Czarnleeklelo, Tel. 788371. 

SlIIzedam regal nlemleckl w bardzo dobrym 
stanie. Tel. 199308 po 18.00. 

Sprzedam su~ni~ ślubną, Wiadomoś~: 
101806. 

Zakłady 

Katal0.9ówa 
odZież 

Firmy 
Quelle, Otto 

C..,y Fabryczne 
Przemyli, ul, Chml,lna 1 

ZI,r_ lumy 
8.00-16.00 

w .. b.1y 8.00-13.00 
1,1. (11-17) 515 .. 28 
Sprzedaż 

równiez hul10wa 
Sprzedam ..ypoSIŻen", małej C\fKk!rn!. ma­
slYrIf do produllcjll sprzadazy lodów t/actt 
t)jn)dll -..ypleku tUbel( plus C~ŚI:! umie~ 
no. Plla~1 tel , 010 787017. 709434, 

Sl'/IOpian. we-tnarnlnoralr1a. p~. lepik:. s~ 
zbrojeniowa, nawozy mV\eralne. Ceny lIur· 
towe. Jarosł;tW, lei. 213620. 

l imie podtob~ dla iwlelząt. Przem~śl. 
Barskł 11. 

VoN ~ssat. 1982 O. stan bardzo dobry. 
9,000. IM passat 1,9 TOI , nowy model 94, 
49.000. TaM!1ony komórkowe Nokbl 720 w 
cenie 1.799. Informa::je: tel. 0903754923. 
788478 od 10.()I}18.00. 

I I I I I I I 

,. 5% 
fC.~ 

'II.. 
Konfek.cyjno-Odzieżowe WCItIO ert'A"'" ZAKłAD 

Pnemyśl rA"letltSK~SZnA"SKl 
6wladcz)' u. tu.l : 

ul. Czarnieckiego 7. • Yl)'rób mebli tapicerowanych 
tel. 783007 • naprawa mebli taplcerDwan~ch 

• szk)enle okien 
posiadaj!) w sprzedaży gwarantowane v.ysOkB Jakośł 

!!"i pełnowartościowe materiały, konstrukCje mebli do obejrzenia 

:1.9 

"2. Wyms8UnlechorołX7wo unlenionej tkan­
ki: skóra. gardło , nos,J~. W31ł1 ... Kr~ 
rek·. Rzeszów. 1111. 33352. 

AJ SANOfNT: klStNf8IIle 1,* W ~jlienlu. 
pełny lallr!s usII.Ii stom8\Ologlczn)dl. C~ 
nr. wto rek. środa. czwarlllk 15,00-19.00, 
Przemyśl. ŚW; )8I1II21.tel. 707361.1092S6 
codziennie. 

Chol~ tarczyC\'. C\fkrl)l(:lI. Endokr)'l'lOklg 
Włodlirnlerz Zlem"",kl. JaroSIaw. św. Ducha 
8. codziennie od 9, rejestląCjlJ.' tel. 213660. 

PR'\'WATNY <WIINET PEDIATRYCZNY. lE­
KARZ CHORÓB DZIECIĘCYCH W"lOOZI. 
MIERZ seDNA/l. PRZY .lMVJE CODZIENNIE 
00 15.00. UL ROGOII~SKlEGO 2/ 41, 
WIZYTY OOMOWE. TEL 70J835. 

USG iam'r 0IlUSU\t!j. ~. płersl. Wet 
cifl.c:h SIIIbk'.sItl. 3 M~a S9. M. 15,00-
·16.00, pt. 14.00 ·15.00. 

I PRYWATNAsPBCJAlJSTYCZNA "I 
~ I PRZYCHODNIĄ AlERGOLOGICZNA I 

-ALFA-
I Prz.mlyśl. ul. G\azefa 10, tel. ro-47·69 I 
I pon, WI, m. cz: 15,00·19,00 I 

• testy aIe!gob;;tCUlO 
I . lecZeole d\OlOb aJerglCln)U\ I 

• Wll.V1Y domoWe 
I prowwlzllP"Ctt'latl aJergvIog I 
L _ OmARD CBOJNACKI _ .J~ 

j li I 
f 
I 

Sprzedam dom drawnlany w PrUIY')'Ślu. 
działka 29 a. 1Ii11 1261) po W)1IIId~u. Prze. 
m.\'Śl. tel. 783776. 

dro y sprzęt AGO. 

ELEGW:~ KONfl:KCJĘ DAA1SłV,. POLE· 
CA PRODUCENT: ŁÓot. UL ELEIHRONO­
WĄ 6 .. LAURA·. TEL 042 860110 WEW. 
162; PRWi, 042 404532 WIECZOREM. 

~~~:;:===.:====.==; konfekcję damską i dziecięcą B ... TYC"lt:· KRl!YMw~ (OBOK .rAS .... lIU) 

KUf'SJI komputerowe oraz dodatki kra w iec kie: l::===:J~Ó~"~'~M~'~~~===J§ 

Prtemysb GI,td. Hlltllcllllmołcl 
tel. 18·7&-:t1 

Klncllarll lIadców Prawnych 
w Pnernrtlll, ul. FralldszbMka 7 

od pon~u do piątku w godl. 9-17. l, II, m s topnkl guma bieliiniana, guma sze- AutoBliJI"m~. autDry.r:acJa. montai u klienta. 
Kursy ranne. roka, guziki. zamki błyska- TlII. 017 30397. Wi8CZorem 567653. 
bezrobotnlzrtiika. . k" . k k AS$ISTANCE ElECTRIQ: doroofony.1'lóuodo-

Materiały kursowe. wlczne, pas I, niCI, oron a, mofony. TV przemysłowa. alarmy. 'rIstalacja 
dod.q1k01pe ćwiczenia gratis. bawełn i ana. walolina. ellrktr)'C:ne. Nowość: uslugl w systemie ra-

ustug~n IJCft. B liższe infonnacje w biurze Iillnyrn. l\lkaSir\s~iego 7, teł.!fax 782321. 
lsy: teL 78 73.· -"~I. ~.~,..~. '~05='~98~.'c---,-,=".,=..,. 

ś~ ul IgUTSJdego 9. ~ ~S=póI==dz=;=e=ln=;=. ======~~ ~tarCZ)'W/as~)'I\ t/ansporlem!wlr lUb pIa-- se~. Rad)'mnI:I, Mickiewicza 17. tel. 33. 
Posrulruj, 118UCZ)'C1e1a Itz. angIelsklelQ do Komputerowa pomoc. Tal. 101552 . 
nauczifltlia lnctr<oldualnego. W~: leI. PHU GALA 
783443. Przemyśl. 1,11. Ollar Katynia 16 Masat telak$aqrjny dla panóW I ~ń. Tal. 

799680. 
tel. 780-383 

EKSKLUZYWNE Vldeofllrnowanle. ldj,cla Slubne. mcntał 
vioeo~1mOw 8tnaIoI'Sldch, Stlldio GI8za!3 tO. 
lelefon 702763, 799l38. MEBLE KUCHENNE 

i POKOJOWE V\deotilmawanle. reI. 705534. 
Ątralqjna. ~lIpnll\.ll do sprzeda:ly lIosm&­
tykÓW. Zctoszlnla osobIsIe: 18.30. Grun­
waldzka 11. Poll-M3lo. (~śeirI w Dr3mkI), 

f irm. llecl wykonanie koo,truktjl dachu 
300 m kw. w Przamyślu. Ko11tatrt: 113180. 

POSl\jkuje eklllY bIItIowl8rlej dD 3 domkóW 
w szeregOwce. Tli. 184478. 

STOLARKA BUDOWLANA Vldeolilmowanle. reI. 107188. 
OBRÓBKA PlYl'1' MDF 

SPRZEOAŻ I SUSZENIE DESEK ~ Wypolyczltnl8 nakrye stolow)'Ch. SkoIos.zów 
'-_______ -J- 180. 

Potrzebni pracownic) do malej gastronomII. 1'11 . .,( 11111.1 BIlIl" 
LII lI"h.rll '0" ,., 11.1 2~ 

Tel. 783443. .\l . t.us.tc.r:)'Ca. biel/lctwo .... lecrenie metodą 
Pfzedszkolan~a zaopłekuJe s~ dziecluem. PtNA w ktlD/nJe w,,1drnanna.l<onsuIIacje prol. \- -HU 1"/(lIlhlhl -~!"7~! Tel. 321916. ,t.,ndrlej lMCrlIf dermatoloi· lM:7enlo! feM­

bllilaqjne w chorobach: kruoSlupa. stawów. 
Prl)1/1"1ł do praq murarzy. tynktlrzy. Dobre posiada w sprzedaży: połl\leniach. n~. urazatłI. 1I1'lm. 
warunki lIIIansowe. IR8. Pr~myśl. Mana 'bieli:n'l.r> ""..w...~. obuwie leks~"'" n~h. konsuftuj~: War.cle Kazootrr.-ska-Kr~ 
27 (Kal8tlÓWI. leI. 701587. ~"I .............. "'1 'I" '" reoouIID!otln!emis1l, Adsm SkIepowicz neu-

• obuwie sportowe' koszule Wytowe' rocNrura. ,t.,ndflej Zyg.rnunt chkurl-otlDPl!da: 
Pll)jm~ do pracy sprzediłM:l)"llit do sklepu • kurtki linowe' w ChorObach : prdł8. uszu. IIOSa-zatok, Ja-

~''''''''''~~~'~'=' _~~~'~O~~~"~"=::....':::::::::::~~ cek Orlowslll larrniOloI ... Krullłelek". lila-

Zarząd Gminy w Krasiczynie 
ogłasza przetarg nieograniczony 

na opracowanie Projektu Technicznego wodociągu dla wsi 
Krasiczyn. Termin opracowania - 15 grudnia 1996 r. 

Specyfikacja istotnych warunków zamówienia do ode­
brania w Urzędzie Gminy w Krasiczynie. 

Oferty należy składać w terminie do dnia 28 sierpnia 
1996 r. do Urzędu Gminy w Krasiczynie w kopertach z 
dopiskiem: "Przetarg na PT wodociągM. Otwarcie ofert 
nastąpi w dniu 29 sierpnia 1996 r. o godz. 12.00 w 
siedzibie zamawiającego. 

- szOw. F~dry 4, III!. 33352 od lQ.18. 

I~-~ ~-- -, 
Ogłaszam 

: pnetarg otwarty : 
I ofertowy I 

I na wykonanie I 
I pokrycia I 
I blachą płaską I 
I dachu budynku I 
I przy ul. Słowackiego l I 
I w Przemyślu. I 
I Bliższe inronnacje I 
I leI. 788-474, I 
LW godz. l~l=' Man~ WiU~:J 

Sprzedaz. kupno. wvnajem 
Sprzed_my: 

MiesZkariewcentnmmbslaw~ 
ojlOl'l.I25m1{smsr.row,-), 
Dom o pow, 200 m' Pnemyśl-ZasanI&. 

Kupimy: 
MIesztarOa o pow. 40-5() m w ~ 

POnuku!IRlY: 
lokal! llelefonem (la bhn l CZfścią m_" 00 wv:l!~I; 
M M-2dla 4 osób wcemrum 
)(oIobnegu. ~ne I Z li doba od osoby. SI 

----___ '0 

Spr:edam dom drewnllWlY w lllrtrWiey. Wla­
dornołł: Uli. 113014 w goaz. 15-17. 

Sprzedam dom ~ na dzIaIca o pow. 
0,69 ha. z buctjnl(lem gospodattzym I pra­
blm, Calośt oerodzona I liICO'POdarowanll. 
Juliusz 8achli. MurIInr! 1418. 

Sprzedam dom w lubacZawle. TeL 321890. 

Sprzedam dllał~9 budowJan~. w poblltu 
wocIa. las. teL 718438 po 11.00. 

SprZedam dziillki o paw. 105 a! 6.60 a prl)' 
uf. WoIod)jows~lego w PrzemySłu. stok po­
ludniovly, cenałącDla90 min. Prlllm~l, tel. 
705400. 

Sprzedam d.z lalkl rekfucl'IM. 6-arowe. 
OStrów 117 k. Prle~Ja. 

Sprzedam mieszkanie 57 m lew, Slemawa. 
ul. ParMwa 4a/12, teL 090375107. 

T€AAZ OC rtml'iZ 
WYO+ODZIĆ Z DOi'IJ 

OGtmZO'I\ DROIlN€ 
NIl TElE:fON 

PRZ~ 702200 

Jł\RmŁ~W 212034 

~ 
<{ 

Z 
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'" w 
11; 

~ 
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20 OGŁOSZENIA 

meble biurowe NOWOCZESNE SYSTEMY DOCIEPLEŃ 

meble metalowe - sejfy - kasy pancerne 

krzesla I fotele biurowe 

Przemyśl 

ul. Zyblikiewicza 9 

tel. 18·85·51 

Przemyska Spółdzielnia Mleczarska w Przemyślu, 
ul. Slowackiego 82, tel. 786316 (dz. techniczny) 

ogłasza przetarg nieograniczony 
na wykonanie pomiarów ochronnych insta lacji 
elektrycznych w terminie do 31.08.1996 r. 
Termin składania ofert do 12.08.1996 r. 
godz. 10.00 w siedzibie zamawiającego. 
Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn. 

ZARZĄO GMtNY w KRASICZYNIE 

ogłasza pn:etarg nieograniczony 
na wykonanie gazyfikacj i wsi Brylińce (z rur PEl. 
Roboty będą wykonywane z materiałów inwestora. 
Specyfikację istotnych warunków zamówienia i wszelkie 
wyjaśnienia można uzyskać w Urzędzie Gminy w Krasiczy­
nie oraz pod tel. 718-370. 

li fłl{JJli.'!.iJO ELEWAC.JE WINYLOWE 

@O&fj)(b&cIJ .............. ' .............. 
TYNKI 

folo 
hurt Ceresit 

oddział PRZEMYŚL, ul . Lwowska 36a (MARKO·EXIM), tel. (010) 78·92·72 w. 

PPHU "VI DOK" S.C. 
Rzeszów, ul. Trembeckiego 5 

tel./fax 10-17) 521-231, 522-920 
tel. 340-61 wew. 202, 247 

Filia Przemyśl 

223 

PRODUCENT ul. Lwowska 36a Marko·Exim Boks 22_ 
tel. 10·10) 789·272 wew. 222 

okna i drzwi z PCV tel. 090 375388 • 

system PANORAMA, VEKA 
stolarka i konstrukcje z aluminium 

system W/eONA, YAWAL 
- szyby zespolone 

typu FLOAT, TERMOFLOAT 
o Realizujemy zamówienia na stolarkę nietypową O Bezpłatny transport na miejsce montażu 

O Gwarancja 5 lat O Dogodny system sprzedaży ratalnej .. 
Dostepne oRCje: 

"" 

Do przetargu mogą przystąpić finny specja lizujące s ię w bu­
dowie gazociągów z rur PE i nie podlegające wykluczeniu na 
podslawie ano 19 ustawy o zamówieniach publ icznych. 
Oferty należy składać w tenninie do dnia 23 sierpnia 1996 r. 
w Urzęcli: i e Gminy w Krasiczynie w kopenach z napisem 
"Przetarg na gaz.yfikację". 
Otwarcie ofert nas tąp i w dniu 27 sierpnia 1996 r. o godz. 10.00 
w Urzędzie Gminy w Krasiczynie. 

• szyba niskoemisyjna TERMOFLOAT - zredukowanie strat c iepła o 36% • szyba barwiona ANTI SOL. szeroki 
wybór folii: anty.Nłamaniowe. przeciwsłoneczne. kO lor yzujące. matowe . profi le w kolorach: mahoń , palisan­
der, jasny j ciemny dąb . moskitiery . żaluzje plastikowe w różnych kolorach . szprosy . montat i demontaż 
starej stolarki . i wieje innych 

ZARZĄD G,\t1NY W KRASICZYNIE 

ogłasza pn:etarg nieograniczony 
na wykonanie remontu części jezdni 

mostu wiszącego na n . San 
w m. Krasiczyn~ Korytniki. 

"" 

. PRVZM'AT 
37-550 Radymno 

Tennin reali zacji do 30.09. 1996 r. 

Specyftkację iSlotnych warunków zamówienia można 
odebrać w Unędzie Gminy w Krasiczynie. 

ul. H. Sawickiej 7 i Złota Góra 13 
(teren Technikum Rolniczego) 

tel. 887 Radymno 

(0-10) 21-71·53 

Termin składania ofert upływa z dniem: 25.08. 1996 r_ 

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 27.08. 1996 r. 

"" 
W Dzienniku Unędowym Województwa Pr'temyskiego Nr 11 

z dnia 31 lipca 1996 r. uk.zaly s ię: 

- Uchwała Nr 88/X1l1/96 Rady Gminy w Kaywczy z dnia 14 lutego 1996 r. w sprawie Statutu 
Gminy Krzywcza. . 

- Uchwała Nr 104/XVI/96 Rady Gminy w Krzywczy z dnia 2 lipca 1996 r. w sprawie zmiany 
Statutu Gminy Krzywcza. 

- Uchwała Nr 55/96 Rady Miejskiej w Przemyślu z dnia 30 maja 1996 r. w spr'<lwie obwodów 
szkół podstawowych na terenie miasta. 

- Uchwala Nr 20/111/96 Rady Gminy i Miasta Cieszan6w z dnia 29 maja 1996 r. o uchwaleniu 
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego Kokiola w Choty lubiu . 

- Uchwała Nr 21/111/96 Rady Gminy i Miasta Cieszan6w z dnia 29 maja 1996 r. o uchwaleniu 
miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego Budownictwa Jednorodzinnego w 
Dachnowie, 

- Uchwala Nr 65/XIII/96 Rady Gm iny w Pawłos iowie z dnia 19 lutego 1996 r. w sprawie 
uchwalenia Statutu Gminy Pawłos i6w, 

- Uchwała Nr 83/XVI/96 Rady Gminy w Pawłos iowie z dnia 7 czerwca 1996 r. zmieniająca 
uchwałę w sprawie uchwalenia statutu, 

- Uchwała Nr 142/XlX/96 Rady Miejskiej w Lubaczowie z dnia 14 czerwca 1996 r. w sprawie 
Statutu Gminy Miejsk iej Lubaczów, 

- Uchwała Nr 97/XV II/96 Rady Gminy Zarzecze z dnia 15 lutego 1996 r. w sprawie uchwale­
nia SCatutu Gminy Zarzecze. 

- Uchwała Nr 23/1II/96 Rady Gminy i Miasta w Cieszanowie z doia 29 maja 1996 r. w sprawie 
przyjęcia Statutu Gminy i Miasta w Cieszanowie. 

- Uchwała Nr XX!154/96 Rady Gminy Wi"zownica z dnia 29 kwietnia 1996 r. w sprawie 
zatwierdzenia jednol itego tekstu Statutu Gminy Willzownica. 

- Uchwała Nr XXl/171/96 Rady Gminy Wiązown ica z dnia 5 czerwca 1996 r. w sprawie 
zmian w Statucie Gminy Wiązownica, 

- Aneksz dnia 10 lipca 1996 r. do Porozumienia zawanego w dni u I kwietnia 1995 r. pomię­
dzy Kierownikiem Urzędu Rejonowego w Przeworsku a Zarządem Gminy Zarzecze w spra­
wie powierzenia gminie do prowadzenia przez jej organy niektórych zadań należących do 
włakiwości rejonowych organ6w TZ"dowej administracj i ogólnej z zakresu ustawy .. Prawo 
o ruchu drogowym". ogłoszonego w Dzienniku Urzędowym Województwa Przemyskiego 
Nr 7 z dnia 25 kwietnia 1995 r. 

",. 

MiejSki Zakład Komunikacji 
37-700 Przemyśl. ul. Lwowska 9. tel. 78-30-44. fax 78-60-30 

OGŁASZA PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na 

wynajem stołówki zakłądowej (wraz z zapleczem) 
o łącznej powierzchni ok. 143 m kw. 

w celu prowadzenia działalności handlowo-usługowej. 

". 

Zamkniętą kopertę oznaczoną _Przetarg - Sufet" zawierającą deklarację prowadzenia działalności handto­
wo-uslugoweJ (m. in_ sprzeda! artyl<.ul6w spotywczyth oraz dań gorących) z podaniem wysokości czynszu za 
1 m kw. prosimy składać w Sekretariacie Zakładu do dnia 26 sierpnia 1996 r. do godz_ 12.00_ 
Pracownikiem uprawnionym do kontaktu z oferentami jest p. Stefania Baran. 
tel. 78-30.44 wewn. 318. 
Otw'r<:ie ofert nastąpi w siedzibie MZK w dniu 26 sierpnia o godz. 12.30_ 

W przetargu mogą wziąć udZial orerenci. którzy złoi'ą oświadczenie. o kt6rym mowa w Art. 22. ust. 2 UstaWj 
z dnia 10 czerwca 1994 r. o zamówieniach pubUcznych (Dz.U. Nr 76, poz. 344). 

• 
JUZ WIESZ 

jak zdobyć lokalny rynek 
_.- ........ . ......... ..--- -_-.-' '" - _.--~ 

ŻYCIE 
Źk~i;'·"'I:. t". 
h·A tlid .~ 
l"'f'Ol,la~'I::l ltói. .. 

I 
PRZEMYSKIE Niewinna? i 
.. "" .. M. 

,.......... . • •..•• ,, !-,~ .. , .......... 
1'," ł{~1 ,,,)I ' I .. ~/ ) .'1<.". _ .... _.-,-- ...... ""---_ ........ Skończyła się tolerancja 

Przemyśl: 70·22·00, 71).30-41, 71).30-42, fax 71).73-84 

Jarosław: 21·21).34 

, 
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